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Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połu- 
dnin z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pejedynczy kosztuje w miejscu 5 cen- 
tów, pocztą 10 centów. — Biuro Redakezi i Admi- 
nistracyi ulica Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy 
frankować. — Reklamacyć otwarte wolne od opłaty, 

Telefonu redakcyi ur. 88. 


Wtorek, 28 Października 1890. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., pułrocznie 8 zł, kwartal- 
nie 4 zł, miesięcznie l zł. 35 ot. W miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł, kwartalnie 
3 zł. miesięcznie 1 zł. 

Przewodnik naukowy i literacki, dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej, otrzy- 
mują eało i późroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipea do końca grudnia; ćwierćroczni i miesięczni «a dopłatą pierws 75 et, drudzy 


30 et. —- Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. 


Zaproszenie do przedpłaty. 
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Przedpłata na GGażcię Lwow- 
słeą wynosi za czwarte ćwierórocze, 
w miejscu 3 zł, pocztą 4 zł.; 
za miesiąc październik: w miejscu 
1 zł., pocztą 1 zł. 35 ct. Z Prze- 
wodnikiem za czwarte éwierćro- 
cze w miejscu 3. zł. 75 Ct., po- 
cztą 4 zł. 15 Ct.; za miesiąc paździer- 
nikw miejscu 1 zł. 30 ct., pocztą 
1 zł. 65 ct. Prenumeratę przyj- 
muje się tylko od 1 lub 16 każdego 
miesiąca. " 

w celu ustalenia nakładu pro- 
simy 0 wczesne nadsyłanie prenu- 
imeraty. 

Na podstawie umowy zawartej z re- 
dakcyą warszawskiego „Echa muzycznego, 
teatralnego i artystycznego"  zawiadamiamy 


szanownych prenumeratorów naszych, iż na- 
bywać mogą to pismo wychodzące raz na 


tydzień po cente gniżonej. 
Prenumeratorowie Gazety Lwow- 
skiej mogą otrzymywać warszawski tygodnik 


ilustrowany Echo muzyczne, teatralne i ar- 


tystyczne, wraz Z dwu-tygodniowym dodatkiem 
nut, po następującej cenie: 3 
. .  miesięcznia 68 ot. 
We iwowie: kwartalnie 1 „ 86 et, 
„onuga miesięcznie 98 ct, 
Na prowincyi: kwartalnie 2 zł. 76 ct. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


M 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- | 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 13 


aździernika b. r., najmiłościwiej zatwierdzić 
wybór Tadeusza Fedorowicża, na pre- 
zega, ZAŚ Stanisława Zielińskiego, na 
zastępcę prezesa Rady powiatowej w Zba- 
rażu. 


Minister handlu zamianował ukończo- 
nych słuchaczy praw i assystentów poczto- 
wych dr. praw Maryana Dawidowskiego, 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca l wier- 
sza. 


Inseraty przyjmują: w Austryi i Niemczeek 
wszystkie ageneye anonsów: we Francyi, w Paryża 
wyłącznie agencya pana Adama, Rue des St. 
Peres 31 
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i Maryana Bilińskiego we Lwowie, kon- 
cepistami pocztowymi, przeznaczając B i li ń- 
skiego do Innsbrucku, a pozostawiając miej- 
sce przeznaczenia dla Dawidowskiego 
w zawieszeniu. 


C. k. Dyrekcya poczt i telegrafów we 
Lwowie przenioła c. k. asystenta pocztowego 
Antoniego Ratajskiego z Jarosławia do 
Buczacza. 


Dnia 31 października 1890r. o godzinie 


9 przed południem, odbędzie się w lokalu 
c. k. Namiestnictwa, jako Dyrekcyi fundu- 
szów indemnizacyjnych, losowanie obligacyj 
funduszów indemnizacyjnych Galicyi wscho- 
dniej, zachodniej i Wielkiego Księstwa Kra- 
kowskiego. 

W dniu tym stosownie do obwieszcze- 
nia tutejszego z 2 marca 1878, do l. 1418 
Dziennik ustaw krajowych 1. 21) wyłoso- 
wane zostaną obligacye indemnizacyjne: 

A. Wielkiego Księstwa Krakowskiego: 


3 oblig. z kupon. po 50zł. 150zł. m.k. 
BW WA S 5 00 „ 31000m 
5-M mu» 500 „ooGUWE 
u ». „ 1.000 „ 24.000 „ 
bór «a 0 sięna B.JD0> „5000, 
1 r n n n 10.000 n 10.00 n 
i oblig. lit. A. imiennej wart. 21.350 „ 
razem 66.000 zł. m. k. 
B. Galicyi zachodniej: 
50 oblig. zkupon.po 50 zł. 2.500 zł m.k. 
350 „» Posl. 100, 35:000,, 
SŁ z mw 1». 5004 zi42000wy 
"do €, 4791, — „ 1.000«,5205:000 
W 7 50, 51000: 277551000 


imiennej wart. 216.500 


646.000 zł. m. k. 


9 . 
i oblig. lit. A. 
PAL ag 


n 
„10.000 „ 90.000 > 
, raze l 
©. Galicyi wschodniej: 


56 oblig. zkupon. po 50 zł. 2.800 zł m.k. 
526 n n » » 100 n 52.600 n 
RE s aA 500% 71.600eg 
45T a» n „1.000, 457.000 , 
16 » m 4 „ 5000, 80.000 
18 nawę „10.000 „ 130.000 4 
ioblig lit. A. imiennej wart. 886.100 „ 


„ razem . 
Z e. k. Namiestnietwa, jako Dyrekcyi fundu- 
szów indemnizacyjnych. 

Lwów, dnia 21 października 1890. 


1,180.000 zł. m. k. 


Dodatek na ażio 
do opłat ea jazdę i frachty na austryackich 
kolejach żelaznych. 
Także począwszy od 1 listopada 1890 
r., aż do dalszego rozporządzenia, nie będzie 
pobierany na kolejach żelaznych dodatek 
na ażio do opłat, w srebrze wyrażonych 
Wiedeń, 25 października 1890. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Łwów, 27 października 


Dekret królewski we Włoszech, 
rozpisujący nowe wybory powszechne 
na 23 listopada, położył kres wszel- 
kim, po części bezprzedmiotowym spo- 
rom w prasie, która właśnie o ten ter- 
min się sprzeczała. Szło mianowicie o 
to, czy korzystniej jest teraz przystą- 
pić do wyborów, czy odroczyć je do 
wiosny. Prezes gabinetu był za wybo- 
rami wiosennemi, uległ jednak życze- 
niu większości w gabinecie. Obecnie 
jeszcze w niektórych dziennikach wy- 
rażają zapatrywanie, że byłoby się le- 
piej stało, gdyby rozpisano wybory na 
czas późniejszy a to dla tego, by od- 
roczyć walkę wyborczą aż do wyja- 
śnienia nieporozumień bieżącej chwili, 
i ukojenia się namiętności. 

Okres walki będzie stosunkowo 
krótki, ale im krótszy, tem silniejsze 
objawią się prawdopodobnie namiętno- 
ści, tem natarczywiej wystąpią rozmaite 
drobne frakcye, których Włochy dziś 
niewątpliwie mają więcej, niż wszelkie 
inne państwo. Z góry przewidzieć mo- 
żna, z jakiemi hasłami wystąpi opozycya. 
Polityka zagranicznaaw niej trójprzymie- 
rze, będzie tą osnową, którą postara się 
wyzyskać radykalim. Z obecnych jednak 
stosunków, panujących wśród licznych 
frakcyj opozycyjnych wnosząc,nie można 
im wróżyć powodzenia. Wprawdzie, gdy- 
by ktoś oceniał tę opozycyę wedle jej 
manifestacyj, wrzawy i polemiki, mógł- 


ZZ AOE ZA o O O O ÇO E a a =—_ _o"o|_N_[[i 


by powziąć o jej sile zupełnie mylne 
przekonanie. Tak zorganizowan ych jak 
i na własną rękę działających zwolen- 
ników zmian i przewrotów jest bardzo 
wiele; panuje wszakże między niemi 
taka sprzeczność poglądów co do wy- 
boru środków i taka wzajemna animo- 
zya, że połączyć ich ku jednemu celo- 
wi, nie potrafi żaden z przewódców. 
W negacyi zgadzają się na jedno, w 
pracy istotnej spoglądają na siebie so- 
cyaliści i radykalni z pogardą i lekce- 
ważeniem. Dotychczasowy radykalizm 
w Izbie ©sputowanych starał się o 
chwilowe umowy, ale napróżno. Sam 
będąc przeczeniem, spotyka się z wię- 
kszem jeszcze przeczeniem na, każdem 
polu. Socyaliści oświadczają, że chcą 
iść swoją drogą, robotnicy innego od- 
cienia nie chcą słyszeć o przymierzu 
z demokratami politycznymi, słowem 
w tej na pozór groźnej opozycyi, nie 
ma żywiołu, któryby się zdołał zdobyć 
na program. W obec znanych wycie- 
czek na gabinet za niepowodzenia i klę- 
ski ekonomiczne, dziwnem się wydaje 
nawet stronnictwu postępowemu, że ra- 
dykalizm pomija wszystko a rzuca się 
wyłącznie na arenę polityczną i z ha- 
słami o sprawy te rozpoczyna agitacyę 
wyborczą. Tego więc rodzaju zabiegi 
nie są wcale groźne dla rządu i stron- 
nictw zachowawczych, przewidywać też 
można, że namiętności posłużą opozy- 
cyi raczej do pogrzebania samej siebie, 
niż do podkopania obecnego stanu rze- 
czy, 
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W sprawie wywozu nierogacizny 
po za granice kraju. 


W ostatnich czasach niejednokrotnie 
dawały się słyszeć tak w pismach publi- 
cznych, jak i na niektórych sejmikach rela- 
cyjnych, wyrazy niezadowolenia i narzekanie 
na zbyt surowe, a nawet, jak twierdzono, 
zgubne dla interesów kraju zarządzenia we- 
terynaryjno-policyjne, szczególniej o ile ta- 


—— 
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Część druga. 
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XXXVII. 


Tego wieczora milczenia byłby nikt 
nie przerwał, gdyby pan Leon znów głosu 
nie zabrał: 

— Milczycie i podziwiacie mnie? Za- 
trzymajcie się! Czy dobrze zrobiłem , przy- 
szłość pokaże. A teraz, jeszeze jedno, skoro 
to dzień regulacyi rachunków mego Życia, 
tak długo oczekiwany. l 

Tu do mnie się zwrócił i mówił swym 
spokojnym, powolnym i płynnym tonem, kła- 
dąc przedemną jakis dokument urzędowy : 

— Sam nie wiesz, jak wielce mł w 
spełnieniu zadania pomogłeś. Gdyby nie ty, 
możebym nie był tak śmiało działał, albo 
może.... w nie jednej bardzo ważnej chwili, 
a rozstrzygającej , byłoby mi brakło odwagi 
1 Srca. 


(Dokończenie.) 


~ Wyciągnął do mnie rękę i uścisnął mą 

dłoń serdecznie, kończąc : 
— Gdy cię zmęczy pió dy ci 
„Gd zy pióro, gdy cię znu- 

dzą ludzie 1 studya nad nimi, to przypomnij 
sobie, że na Ukrainie, w tej cudownej, czę- 
sto i Z upodobaniem przez ciebie opisywa- 
nej ziemi, leży wieś Zacisze, która jest two- 
ją własnością... 

 — Panie! — zawołałem — obsypujesz 
mnie od lat trzech, ale powiedzże, za eo ? 


— Za co? — podchwycił pan Leon, 
znów wyjmując z kieszeni papier i kładąc 
go na dokumencie, — za jedną myśl... za ten 
telegram ! 

Z wielką ciekawością, nie przypomina- 
nając sobie jednej chwili w ioiei, w 
którejbym się był na działanie pana Leona 
całkowicie godził, uchwyciłem zmiętą depe- 
szę, by ją odczytać. R 

Była to następująca : 

„Delvoder za trzydzieści tysięcy rubli 
opuszcza Warszawę. Straszne sceny. Pani 
Tadeuszowa chora. Jerzy, który odchodził 
od zmysłów, spokojniejszy. Nora wyjedzie 
dzisiaj.“ 

Podałem ją pani Maryi, widząc na jej 
twarzy największy niepokój, a. ta przeczy- 
tawszy, podała ją Jerzemu. 

Wkrótce znów przerwał milezenie pan 
Leon, tym razem zwracając się do Jerzego : 

— Jak widzisz, zrobiłem wszystko, by 
ci odzyskać najkompletniejszą wolność, a u- 
ciułałem fortunę pozwalającą ci rozrządzić 
twą przyszłością tak, jak po tych ciężkich 
przejściach za stosowne uznasz. Nie narzucam 


ci nie i nie krępuję cię niczem. Co zrobisz, 
to za dobre uznam, jeśli ei uznanie moje 
może sprawić przyjemność... 

— A więc! — zawołał Jerzy — ko- 
chany stryju, jesteś dla mnie zagadką. Nie 
ogarniam jeszcze wszystkiego i więcej na 
razie nie nie wiem, jak to tylko, że jakimś 
cudem jestem wolny, i że w tej chwili je- 
szcze wam wszystkim na sercach ciężko, bo 
nie wiecie, co z tą wolnością zrobię i czy 
to, co z nią zrobię, da mi szezęście, dla któ- 
rego życie poświęciłeś. 

Urwał, głową wedle zwyczaju, jak arab- 
ski koń, podrzucił i zawołał: 

— Nie wiem, stryju, czy to, co zrobię, 
będzie tem, coś dla mnie marzył, ale ja u- 
rzeczywistnię marzenie, jeżeli nie czasem, to 
cierpieniem wytrawione, i ożenię się z — 
Norą! 

Pan Leon zdawał się chcieć mówić, ale 
Jerzy wstał z krzesła i podszedł ku niemu, 
ciągnąc : 

— Ale do tego marzenia, przybyło dru- 
gie w tej chwili. Ja chcę zamieszkać z nią 
w Nabatowie, przy tobie. 

Tu pan Leon się zerwał, i zapłakał 
w objęciach synowca, ale tylko chwile. Otrząsł 
się i odparł: : 

— Skoro tak chcesz, to tak będzie. 
Wieszczem nie jestem i przyszłości ci prze- 
powiedzieć nie umiem. Rękojmią jej, jest 
twoje uczucie lat trzy trwające dla mnie 
mniejszą jednak, niż jej śmiałe i kochające 
spojrzenie... A teraz koniec! Jeść mi się 
chce, moje dzieci! Wyczerpałem się, jak... 
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Usiadł i Jerzy powrócił na swoje miej- 
sce, ale ani pierwszy, ani drugi nie znajdo- 
wał słów do ożywienia rozmowy, a ja i pani 
Marya, spoglądaliśmy po sobie tym wzro- 
kiem, mówiącym wyraźnie, że nam jeszcze 
czegoś nieokreślonego brakowało. Ani pan 
Leon w tej oczekiwanej chwili, ani Jerzy 
u celu swych marzeń, ani pani Marya, od- 
zyskawszy brata, ani ja z mym dokumentem 
własności Zacisza, nie czuliśmy się zadowo- 
leni, choć serca nasze były przepełnione. 

Nikt nie otwierał ust, i nikt nie tykał 
potraw i przysmaków, i tak możeby się była 
skończyła ta uczta, gdyby pan Leon najna- 
turalniej nie wyjął zegarka, i nie odezwał 
się do Jerzego : 

— Wiesz chłopcze, teraz jedenasta. .. 
właśnie przedstawienie w cyrku się kończy. 
Tu, między mną, a tobą, znajdzie się miej- 
sce dla linoskoczki, a tam, między Marynią, 
a Adolfem, dla Delvodera.... 

W tejże chwili uśmiechnął się tylko 
Jerzy, i po kolacyi uściskawszy nas wszyst 
kich, wybiegł, jak szalony, a nam rozwiąza- 
ły się języki. 

, — Maryniu! — odezwał się pan Leon — 
ot, i czy się spodziewałaś , że dziś wieczór 
będziemy na uczcie zaręczynowej.... 

— I szezęśliwszej może od tej, — od- 
parła przez łzy hrabina — którą ja mu wy- 
prawiłam. 


— Choć z.... linoskoczką ! — dorzucił 
pan Leon, darząc ją czułem spojrzeniem, któ- 
re ona w tej chwili raz pierwszy zrozumia- 
ła i prawdziwie oceniła. 
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kowe dotyczyły ograniczeń przy wywozie | że w tym kierunku osiągnięte zostały zna- 


nierogacizny poza granice kraju. Sprawa ta 
jest rzeczywiście tak ważną, iż należy ją 
gruntownie wyjaśnić, a tem samem obzna- 
jomić szersze koła, w szczególności zaś pro- 
ducentów i handlarzy, z rzeczywistym stanem 
rzeczy. W roku ubiegłym, podczas kadencji 
sejmowej, wnoszono także w Sejmie interpe- 
lacye w powyższej sprawie pod rozmaitemi 
formami, a nawet zapadły wówczas uchwały 
wzywające Rząd, do zmiany tych zarządzeń. 
Wówczas też zmienione zostały zarządzenia 
weterynaryjno-polieyjne z d. 29 marca 1889 
(Dz. u. p. nr. 37), i zastąpione rozporządze- 
niem z d. 8 grudnia 1889 (Dz. u. p. nr. 188), 
które bardzo przychylnie przyjęte zostało 
przez strony interesowane. Jasną bowiem dla 
każdego było rzeczą, że tylko przez sprowa- 
dzenie handlu wywozowego zwierząt na nor- 
malne tory, można ochronić kraj od groźnej 
klęski, jakaby bezwątpienia nastąpiła, gdyby 
inne kraje koronne, z mocy ustawy 1 przy- 
sługującego im prawa, zamknęły granice dla 
importu nierogacizny z Galieyi pochodzącej. 

Do takiej katastrofy nie tylko że nie 
przyszło, lecz nadto wskutek unormowanej 
powołanem powyżej rozporządzeniem kontroli 
nad ruchem handlowym nierogacizny, nie 
tylko inne kraje koronne lecz i zagranica 
nabrała większego zaufania do ścisłości w 
wykonywaniu pieczy weterynaryjnej w kraju. 
Dowodem tego jest, że w ostatnich czasach 
rząd pruski otworzył granice swe dla importu 
galicyjskiej nierogacizny rzeźnej. Najwię- 
kszym jednak rezultatem powołanego rozpo- 
rządzenia i objawem poprawy stosunków we- 
terynaryjnych w kraju, jest właśnie to, że 
wywóz nierogacizny z kraju w porównaniu 
z rokiem poprzednim, znacznie się powię- 
kszył. 

Dla uwydatnienia tej ostatniej okolicz- 
ności podnieść należy, że obecnie można wy- 
wozić z kraju: 

a) nierogaciznę do chowu z prowizory- 
cznego zakładu obserwacyjnego w Białej, 
zkąd po odbyciu 5-dniowej obserwacyi, może 
być wysyłaną dowolnie w obręb wszystkich 
krajów koronnych ; (rozp min. zd. 8 grudnia 
1889 Dz. u. p. nr. 188). 

b) nierogaciznę rzeźną na zamówienia 
do 8 miejsc rzezi w Dolnej Austryi, 3 Gór- 
nej Austryi, 1 w Salzburgu, 26 w Czechach, 
9 na Morawii i 3 na Szląsku ; nadto do re- 
jonu targowego w Wiedniu bez certyfikatu 
zamówienia na targi piątkowe w St. Marx 
(rozp. min. z dnia 1 lipca 1890 Dz. u. p. 
ur. 128); 

c) nierogaciznę rzeźną do Szląska pru- 
skiego przez graniczną stacyę wchodu w 
Szczakowej, oraz nierogaciznę rzeźną obser- 
wowaną w Białej, również do Szląska pru- 
skiego i do rzeźni w Berlinie. (Rozp. min. 
z dnia 27 września 1890 Dz. u. p. nr. 182). 

Do wyżej wymienionych miejsc zbytu 
tutejszo-krajowej nierogacizny wysłano od 
dnia J stycznia b.r. do końca września b. t., 
zatem w przeciągu 9 miesięcy 486.610 sztuk. 
Z tej cyfry wysłano z zakładu obserwacyj- 
nego w Białej 180.331 sztuk, zaś wprost z 
kraju do Dolnej Austryi 132.614, do Górnej 
Austryi 2196, do Salzburga 694, do Czech 
195.855 do Morawy 12.855 i do Szląska 
6725 sztuk. Że zaś w r. 1889 wywieziono 
z kraju ogółem nierogacizny zaledwie455.864 
sztuk, a w 9 miesiącach b. r. wywieziono 
486.610 sztuk, przeto nie można zaprzeczyć, 
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Minęło lat kilka. 

Ile razy uczuję w sereu tęsknotę, ogar- 
niającą częściej autorów, niż innych ludzi, 
to jadę do Nabatowa, gdzie oddycham peł- 
ną piersią atmosferą cichego i zamkniętego 
przed zgiełkiem świata 

Ile razy pragnę napisać powieść, czy 
nowelę, wychodzącą swym kolorytem z co- 
dzienności, a potrącającą o tajniki duszy, to 
jadę do Nabatowa odetchnąć tą siłą kilku, 
różnorodnych, a potężnych uczuć. 

Jerzy jest nad wyraz szczęśliwy i śmiało 
powiedzieć można, że odkąd z Norą zamie- 
szkał w Nabatowie, to jednę zna tylko tro- 
skę, która codzień niema] napełnia go przez 
króciutką chwilę, ale wielkim, bo szalenie 
kochającego serca niepokojem. 

Nora zapamiętale jeździ konno, a ile 
razy nie wróci na oznaczony termin, to Je- 
rzego ogarnia gorączka i biega od okna do 
okna i zapuszcza wzrok w bezmierną wołyń- 
ską dal i nadstawia uszu w stronę rozcią- 
głego stepu. 

Oto wielkie nieszczęście jego życia. 

A stary pan Leon, ma także małe zmar- 
twienia. Nie lubi on pić swej filiżanki kawy 
sam rano, a „samym* być u niego znaczy, 
gdy Nory nie ma, a ta się często spaźnia, 
bo stary jest rannym ptaszkiem. Otóż, skoro 
tylko staje we drzwiach sali jadalnej, roz- 
gląda się i choćby w niej zastał, czy Jerze- 
go, czy panią Maryę, czy mnie, czy wszyst- 
kich nas troje razem, to pyta: 

— Jakto? nie ma nikogo? A gdzież 
moja linoskoczka ? 


NN NI OOO WODZE WW OZI OZ WZ O W ZZO O EE, 


komite rezultaty. 

Oprócz tak widocznych rezultatów w 
podniesieniu się wywozu nierogacizny, za- 
znaczyć jeszcze należy i to z naciskim, że 
gdy w roku zeszłym prawie na każdym targu 
w St. Marx stwierdzono zarazę pyskową i ra- 
cicową w kilku transportach nierogacizny 
wysyłanych z kraju, obecnie w roku bieżą- 
cym wypadki te zdarzają się bardzo rzadko 
inigdy nie stały się powodem do zawlecze- 
nia tej zarazy do innych krajów koronnych. 
Nadto podnieść należy i tę okoliczność, nie 
wszystkim może wiadomą, że z Zakładu obser- 
wacyjnego w Białej, nie dopuszczono do obro- 
tu handlowego ani jednej sztuki dotkniętej 
tą zarazą, 

Z powyższego zestawienia, okazuje się 
dowodnie, że przez zaprowadzenie wzmianko- 
wanych zarządzeń weterynaryjno-policyjnych, 
ograniczających częściowo swobodny handel 
nierogacizną, uzyskane zostały takie rezul- 
taty, i totosunkowo w bardzo krótkim prze- 
ciągu czasu, które stanowczo uważać należy 
za bardzo korzystne dla kraju. Cyfry wyżej 
podane wyjaśniają najlepiej, że wszelkie uty- 
skiwania na zbyt znaczne ograniczenia han- 
dlu wywozowego zwierząt, są przesadne i nie 
mogą być traktowane na seryo. 


Sprawy Sejmowe. 


(Krajowe składy publiczne w Krakowie 
i we Lwowie.) 


($) Wydział krajowy przedłożył Sejmo- 
wi w dalszym ciągu swych przedłożeń spra- 
wozdanie w przedmiocie krajowych składów 
publicznych w Krakowie i we Lwowie. 

Niemal wszystkie kwestye podniesione 
w tem sprawozdaniu a dotyczące prowadzo- 
nych rokowań a następnie samego otwarcia 
tych składów, znane już są ze szczegółowych 
informacyj podawanych w naszem piśmie w 
ciągu r. b 

Wydział krajowy podając te szczegóły 
do wiadomości Sejmu, kończy swe sprawo- 
zdanie uwagą, że wobec tego, iż składy pu- 
bliczne były w kraju naszym instytucyą zu- 
pełnie nową, że wchodziły one w życie wła- 
śnie w czasie, kiedy nowa ustawa państwo- 
wa o składach publicznych i wydawanych 
przez nie poświadczeniach dopiero co uchwa- 
loną i ogłoszoną została, że w niejednem 
przeto należało wprost szukać nowych dróg, 
stwarzać nowe przepisy, regulaminy i t. p. 
a prócz tego przeprowadzać liczne rokowa- 
nia z władzami kolejowemi, skarbowemi i 
administracyjnemi, — w obec tego składy 
w Krakowie i Lwowie otwarte zostały z mo- 
żliwym pospiechem. 

Otwarcie nastąpiło w Krakowie 15 lu- 
tego zaś we Lwowie 14 maja b. r. 

Wydział krajowy podnosi dalej, że od 
owego czasu do dnia dzisiejszego upłynął 
zbyt krótki przeciąg czasu, ażeby na pod- 
stawie ruchu i rotacyi produktów w obydwu 
składach można było o ich zastosowaniu do 
istotnych potrzeb rolniczego kraju wydać 
jakikolwiek sąd wolny od błędu przedwcze- 
snego przesądzania sprawy. 

Wydział krajowy oświadcza, iż jak z 
jednej strony trudne znaleść przyczyny nie- 


| zapełnienia składów spirytusowych, w Kra- 

kowie, to natomiast z całą stanowczością 
można utrzymywać po tych kilku miesiącach 
otwarcia składów we Lwowie, że magazyny 
spirytusowe we Lwowie na 10.000 hl. sta- 
nowczo Są za szezupłe w stosunku do coro- 
cznej produkeyi spirytusu w Galicyi wscho- 
dniej. Przyjąwszy bowiem nawet trzykrotną 
rotacyę w roku, okaże się, że przy tej po- 
jemności magazynów mogą one pomieścić 
30.000 hl., co przedstawia zaledwie kilka- 
naście procent produkcyi spirytusu we wscho- 
dniej Galieyi. Zakłady na spirytus we Lwo- 
wie będą więc musiały być powiększone. 
To powiększenie, jakkolwiek spowoduje po- 
nowne koszta, leży jednak w interesie już 
nie tylko produkcyi rolniczej, ale zastoso- 
wane do istotnej potrzeby w interesie fun- 
duszu krajowego, wtedy bowiem — zdaniem 
Wydziału kraj. — przy stosunkowo niewiel- 
kiem podniesieniu wydatku dochody składu 
znacznie się podniosą. 

Wydatki preliminuje Wydział krajowy 
dla składów w Krakowie w kwocie 17.500 
zł., we Lwowie w kwocie 15.075 zł. 

Dochody preliminuje Wydział krajowy 
w Krakowie w kwocie 23.846 zł, we Lwo- 
wie w kwocie 22.804 zł. 

Wydział krajowy sam jednak dodaje, 
że rubryka dochodów w obu składach preli- 
minowaną jest tylko formalnie, gdyż nie by- 
ło żadnej faktycznej podstawy do obliczenia 
dochodów składu; za podstawę obliczenia 
dochodów przyjmuje Wydział krajowy mi- 
nimalny dochód obliczony na podstawie po- 
jemności magazynów spirytusowych i zbo- 
żowych i w przypuszczeniu podwójnej rota 
cyi rocznej w zbożu t. j. na 600 wagonów 
w Krakowie'i 400 wagonów zboża we Lwo- 
wie, tudzież przyjmuje na cały rok 4000 hl. 
spirytusu bez obrotu na rotacyę roczną po- 
łowę, t. j. 2000 hl. spirytusu w Krakowie, 
a 800 hl. spirytusu bez obrotu i na rotacyę 
roczną 4000 hl. we Lwowie. 


[(Beferent spraw rolniczych) 


— Wydział krajowy przedstawił Sej- 
mowi na bieżącej sesyi wniosek na utworze- 
nie przy Wydziale krajowym stałej posady 
referenta spraw rolniczych. Sprawa ta była 
już przedmiotem narad w komisyi gospodar- 
stwa krajowego, która wygotowała już w tej 
mierze sprawozdanie do Sejmu. 

Komisya uznaje, iż słusznie domagać 
się może Wydział krajowy, ażeby biura jego 
zostały wzmocnione odpowiedniemi siłami 
fachowemi, skoro brak takowych w gronie 
urzędników czuć się daje; jednak sądzi 
komisya, że podobne załatwienie sprawy nie 
uczyni zadość potrzebom kraju pod tym wzglę- 
dem i nie przyczyni się do pomyślniejszego 
rozwoju interesów rolniczych. Wystarczy 
przerzucić —- podnosi komisya — kartki 
sprawozdań Wydziału krajowego z czynno- 
ści dotyczących rolnictwa i spraw w połą- 
czeniu z niem będących, ażeby się przeko- 
nać, z jakiemi trudnościami przychodzi wal- 
czyć Wydziałowi krajowemu przy załatwia- 
niu tychże. 

W obec każdego prawie przedmiotu, 
wpływającego do biura, znalazł się Wydział 
krajowy w położeniu, wymagającem zasią- 
gnięcia rady u osobistości specyalnie z nim 
|obznajomionej, informowania się u Towa- 
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Bo linoskoczką on ją nazywa i do śmierci 
już nazywać będzie. 

Przez dwa pierwsze lata jednak na o- 
bliezu jego dostrzegałem troskę, która mi 
przypominała jego dawniejszą fizyonomię. 

Ale od dnia, w którym Nora powiła 
dzieciaka, zdrowego i pięknego, twarz starca 
jest pogodną, jak słoneczny dzień zimy śnie- 
żnej. 

A maleowi na imię Lulu. 

Kto go więcej pieści, a więc i kocha, 
czy Nora czy pani Marya? nie wiem. Ta 
ostatnia jest przyczyną ciągłych nagabywań 
mnie w Warszawie przez jej dawnych, licz- 
nych znajomych. 

— Dla czego nie przyjeżdża, dla cze- 
go nigdzie nie bywa? dla czego się nie bawi 
i nie bawi innych? — pytają: 

— Nie wiem! — odpowiadam, a py- 
tający się uśmiechają, lub milezą i jedni my- 
ślą, że się wstydzi bratowej „z cyrku" dru- 
dzy się dziwią, że bez świata żyć może, ale 
nikt nie wiedzi, że jego potrzeby nie czuje. 

A Nora? Nora! ha! Jak w cyrku tań- 
czymy dokoła niej wszyscy i śmiejemy się 
do rozpuku, my, sąsiedzi, znajomi, służba, 
kto żyje! 

Czasem to ten, to ów oberwie spierutą, 
że aż go zaboli, a Jerzy się kładzie ze 
śmiechu. 

Panią Tadeuszowę, która nie wróciła 
z Florencyi i zapisała majatek „synowi Je- 
rzego z jego ważnego małżeństwa z hra- 


bianką Stefanią Sumowską, urodzoną z księ- 
źniczki* Nora nazywa tak zawsze: 


— Pani Tade.... comment donc 2 diable! 

— Tadeuszowa! — objaśnia pan Leon. 

— Bon! Tade....0u....30wa.... 

Kiedyś skarżyłem się przy wieczerzy, 
że nie mam tematu do powieści, że na- 
tehnienie nie przychodzi, że się męczę po 
nocach i znaleźć nie mogę przedmiotu, któ- 
ryby natchnął myśl znudzoną konwencyo- 
nalnemi miłościami i codziennemi wypad- 
kami. 

Nora słuchała mnie z uwagą, bo bar- 
dzo ją zawsze intryguje autorska twórczość, 
a gdym skończył zawołała: 

— Jesteś głupi, mój Adolfie! 

— Dla czego? — zapytałem: 

— Jakto, kłopoczesz się bajką do po- 
wieści ? 

-- Naturalnie! — odparłem oburzo- 
ny. — Myślisz, że to tak łatwo skompono- 
wać powieść , jak zajeździć rano jednego, a 
po południu drugiego konia. 

Nora nie lubi, by jej wymawiano tę 
słabość, więc zarumieniła się i powtórzyła: 

— Jesteś głupi jak... 

— Jak co? — zapytałem śmiejąc się 

— Jak kłown! — odparła — weź moje 
życie i Głeorge'a i będziesz miał powieść. 

I ztąd powstała ta oto prawdziwa od 
początku do końca, historya. 
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warzystw rolniczych, lub też nareszcie zwo- 
ływania ankiety, złożonej z ludzi, w których 
zapatrywaniu spodziewał się znaleźć radę i 
zbiorową opinię kraju. Nieuniknionem na- 
stępstwem takiego stanu rzeczy być musi, 
że załatwianie odbywa się od wypadku do 
wypadku, bez inieyatywy, bez ujęcia w har- 
monijną całość. 

Również i szkolnietwo rolnicze , rozra- 
stając się rokrocznie, w coraz szersze 
rozmiary, coraz większą staje się maszy- 
ną, coraz więcej w administracyi przedsta- 
wia trudności, którym nie są w stanie za- 
radzić rozstrzelone po kraju kuratorye ; od- 
dałone od centralnego ogniska, nie zawsze 
mogą one odpowiednią całości systemu i po 
myśli Wydziału krajowego prowadzoną, nad 
powierzonemi sobie szkołami rozciągać o- 
piekę. 

Komisya gospodarstwa krajowego są- 
dzi, że utworzenie stałej posady fachowe- 
go referenta nie usunie tego stanu rze- 
czy, i jest ona zdania, że powierzenie czyn- 
ności departamentu tak rozległego i tak wa- 
żnego jednej ręce ma i swoje niebezpieczeń- 
stwo. Najzdolniejszy referent, może w sku- 
tek zamiłowania w jednej lub drugiej gałęzi, 
chylić się sympatyami na jedną lub drugą 
stronę, iść zanadto gorąco w jednym kie- 
runku, a zaniedbywać, jeżeli nie całość in- 
teresów kraju, to przynajmniej nieraz zna- 
komite ich działy, a co najważniejsza, w za- 
rządzeniach, tyczących się szkół rolniczych, 
w obec nieraz różnorodnych zapatrywań li- 
cznych kuratoryj, zdanie jego nie może mieć 
ani dostatecznego wpływu, ani dostatecznej 
powagi. 

Komisya po gruntownem zbadaniu wnio- 
sków i sprawozdania Wydziału krajowego, 
czuje się w obowiązku oświadczyć, że tylko 
ukonstytuowanie stałej, w ściśle oznaczonych 
terminach funkcyonującej komisyi przy boku 
Wydziału krajowego, pochodzącej częścią z 
wyboru Towarzystw rolniczych, częścią zno- 
minacyi Wydziału krajowego, może uchylić 
dotychczasowe braki, zaspokoić potrzeby 
kraju, udzielić stałej opieki jego interesom 
rolniczym i dać działalności Wydziału kra- 
jowego pod tym względem pewną ciągłość 
i harmonię. 

Na zeszłej kadencyi poseł Langie po- 
stawił w Izbie wniosek, którym domagał się 
utworzenia podobnej komisyi. Wniosek ten 
przekazany został Wydziałowi krajowemu do 
załatwienia. Komisya gospodarstwa krajowe- 
go wyraża w skutek tego swój żal, iż Wy- 
dział krajowy nie uznał za stosowne połą- 
czyć spraw, w ścisłym zostających związku, 
i żądając powiększenia etatu biur dla spraw 
rolniczych, nie objawił swego zapatrywania 
eo do poruczonego sobie wnioskiem p. Lan- 
giego zadania. 

Komisya twierdzi, że spraw tych roz- 
dzielać nie należy i że utworzenie stałej po- 
sady referenta fachowego dla spraw rolni- 
czych jedynie wtenczas właściwy pożytek 
przyniesie, jeżeli przy boku Wydziału kra- 
jowego znajdzie już komisyę stałą dla tych 
spraw i dla tego postanowiła komisya przed 
załatwieniem wniosku o utworzeniu posady 
stałej takiego referenta, podnieść wniosek 
p. Langiego i zaproponować Sejmowi, ażeby 
polecił Wydziałowi krajowemu przedstawić 
w bieżącej sesyi wnioski w przedmiocie u- 
stanowienia stałej komisyi dla spraw rolni- 
czych. 


Referentem tego przedmiotu jest poseł 
Edward Jędrzejowiez. 


Sprawy węgierskie. 


(Sejm kroacki. — Regulacya waluty. — Ko- 
misya kongrualna. — Regulacya Cisy.) 


W sobotę zebrał się sejm Kroacyi i 
Slawonii. Frakeye opozycyjne w tym sejmie 
ponowiły świeżo usiłowania, ażeby się zjedno- 
czyć i wzmocnić. Pomiędzy stronnictwem 
Strossmayera a radykalną frakcyą Barci- 
cza — która ongi należała do stronnictwa 
Starczewicza — nawiązano rokowania w celu 
zawarcia kompromisu. Rokowania te rozbiły 
się jednak — jak pisze Presse—o upór Bar- 
czicza, który ciągle odrzuca ugodę z Węgra- 
mi. Pomiędzy organami rozmaitych frakcyj 
opozycyi toczyła się w ostatnich dniach zno- 
wu silna polemika, tak, że się zdaje, iż w 
rozpoczętej właśnie sesyi opozycya stać bę- 
dzie znowu jak dotychczas rozbita i słaba. 

Komisya budżetowa węgierskiej Izby 
posłów, załatwiwszy projekt budżetu na r. 
1891, tak się w kwestyi regulacyi waluty 
w sprawozdaniu swem wyraża : 

„Nadspodziewanie korzystna fluktuacya 
ażya , wpłynęła na to, że budżet węgierski 
zmniejszył się o pół miliona. Preliminarz 
budżetu stawiał dodatek na ażyo w wysoko- 
ści 18 pret., możnaby było przeto bilans w 
dwójnasób zniżyć, gdyby się było wzięło dzi- 
siejszą chwilową sytuacyę za podstawę. Atoli 
sytuacya ta nie jest oczywiście pewną i dla- 
tego właśnie okazuje się nagląca potrzeba 
jak najzupełniejszej regulacyi waluty. Z da- 
nych swego czasu oświadczeń ministra skar- 
bu powzięliśmy — mówi komisya —- z TA- 
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dością do wiadomości, że odnośne kroki przy- j zamknął przed Kanadą najbogatszy rynek? Na początek złożyli w Administracyt na- ; zabawa przeciągnęła się do rana. Poczem udano 


gotowawcze już poczyniono. * , 

W komisyi dla uregulowania kongruy, 
obradująecj pod przewodnictwem arcybiskupa 
z Erlau, Samassy uchwalono prosić ministra 
oświaty, ażeby przyznał komisyi prawo koo- 
ptowania członków Świeckich, a mianowicie 
idzie o powołanie kilku wybitnych osobisto- 
ści ze świata katolickiego. Obrady komisyi 
zostały przerwane do czasu, dopóki to uzu- 
pełnienie komisyi nie nastąpi. 

Niektóre dzienniki peszteńskie zaprze- 
czają podanej niedawno wiadomości, jakoby 
rząd węgierski zamierzał przeprowadzić re- 
gulacyę Cisy, zapomocą jakiejś wielkiej ope- 
racyi kredytowej. 


Jubileusz hr. Moltkego. 


W sobotę rozpoczęły się w Berlinie owe 
zapowiedziane niezwykłe uroczystości „ któ- 
remi Niemcy dali wyraz czci 1 uznania dla 
największego ze swych współczesnych wo- 
dzów, hr. Moltkego, który w dniu wczoraj- 
szym rozpoczął 91 rok życia. ph 

Pierwszym punktem uroczystości jubi- 
leuszowych był korowód z pochodniami , u- 
rządzony głównie za inicyatywą młodzieży 
akademickiej, przy współudziałe mieszczan 
berlińskich. Już nad wieczorem zapanował 
na ulicach Berlina ogromny ruch, pomimo, 
że pogoda nie okazała się weale dla festynu 
tego łaskawą Mimo to jednak, i mimo, że 
nie wszystkie korporacye mieszczańskie w 
pochodzie wzięły udział, był on prawdzi- 
wie imponującym. Powstrzymały się mianowi- 
cie od składania hołdu przedstawicielowi mi- 
litaryzmu stowarzyszenia liberalne i niektó- 
re towarzystwa gimnastyczne. Korespondent 
Fremdenblattu przypisuje to jednak więcej 
niezręczności, z jaką się konserwatywni wzięli 
do urządzenia obchodu, aniżeli zasadzie po- 
litycznej. Pochód był wspaniały. Wzię- 
ło w nim udział około 20.000 tysięcy 
osób. Dzielił się na trzy główne grupy: 
naprzód postępowali studenci, dalej szli aka- 
demicy — artyści, wreszcie mieszczanie. Ka- 
żda z tych grup wielkich, dzieliła się na 
pomniejsze oddziały, a pomiędzy każdym z 
tych oddziałów postępowała kapela wojsko- 
wa. W ogóle było tych kapeli wojskowych 
i cywilnych 30. W ulicy „Unter den Lin- 
den“, gdzie się cały pochód rozwinął, szcze- 
gólnie piękny przedstawiał on widok; naj- 
wspanialszym zaś momentem było pojawie- 
nie się głównej grupy, obmyślanej przez u- 
czniów akademii sztuk pięknych. Porzedzali 
ją trzej heroldowie na koniach , za nimi to- 
czył się czwórką zaprzężony wóz tryumfal- 
n, na którym stała wspaniała „Victoria“ z 
palmową gałązką w dłoni. Dalej szóstka ru 
maków ciągnęła t. zw. rydwan hołdowniczy, 
na którego przedzie wznosiła się nadnatural- 
nej wielkości figura, przedstawiająca „Sztu- 
kę wojenną“, za nią zaś stała grupa mniej- 
szych trzech figur, wyobrażająca : „Handel, 
Przemysł i Sztukę“. Za tą grupą znów stała 
główna grupa alegoryczna: w pośrodku „Ger- 
mania“, a po obu jej stronach „Sita“ i „Spra 
wiedliwość*. „Germanię“ przedstawiała nie- 
jaka panna Wegener, dama Iście posągowej 
piękności. Do koła wozu hołdowniczego ugru- 
powali się akademicy w kostynmach histo- 
rycznych , częścią na koniach, częścią pie- 
szo. Grupę tę witano wszędzie pieśnią: „Die 
Wacht am Rhein“. A ; 

Następne grupy przedstawiały histo- 
ryczny rozwój Niemiec, począwszy od starych 
na pół dzikich Germanów — aż do CZASÓW 
dzisiejszych, z których najciekawszą była 
gwardyi kameruńskiej. ; 

Jubilat hr. Moltke przypatrywał SIę 
pochodowi z portalu gmachu generalnego 
sztabu, stojac pod umyślnie wzniesionym 
baldachinem i dziękując uprzejmie za nieu- 
stające wiwaty. Podczas przesuwania SIę głó - 
wne) grupy wygłosił przewodniczący komi- 
tetu obchodowego stosowną przemowę do 
jubilata, który odpowiedział krótko, że jest 
dumnym z tej manifestacyi obywatelstwa 
stolicy, jakkolwiek, dodał, dzieło podniesie- 
nia państwa niemieckiego jest zasługą cesa- 
rza Wilhelma I. Następnie panna Wegener, 
w kostiumie Germanii, wygłosiła wiersz pa- 
tryotyczny, na co hr. Moltke odpowiedział, 
że Germania może być duimną ze stolicy 
swego państwa, która tak wysoce patryotycz- 
nego ducha żywi. 


a A ad nA AI 


Kanada i Anglia. 


Głośny bi! Mac Kinlega , zamykający 
Kanadyjczykom także drogi zbytu w Ame- 
ryce północnej, rozbudził na nowo w Kana- 
dzie dążności do OEB A się od „Anglii 

stępują one obecnie po postacią żę ania 
O tui celnej między Kan stwa por 
nami Zjednoczonemi. wieżo sir Mic ja 
Cartwright, liberalny członek Izby kanadyj- 
skiej i b. minister finansów, wygłosił En 
potępiającą obecną politykę handlową. Poli- 
tyka liberałów natomiast domaga Się, aby 
Kanada miała prawo zawierania na własną 
rękę traktatów handlowych. Mae-Kinley bill 


wym, jak i celem zadokumentowania swojej 
państwowej. Mowca wyraził w 


| zbytu. Rząd, przyrzekający szukać NA p. S. 5 Bo, p. X. 1 zł 


rynków na odległości 3000 mil angielskich, 


-— Posiedzenie naukowe polskiego 


jest poprostu śmieszny. Stany Zjednoczone | Towarzystwa przyrodników im. Kopernika, 


sa naturalnym rynkiem dla Kanady, który 
dla niej ma większą wartość, niż handel 
z całym światem. Kanada ma prawo doma- 
gać się tego zarówno w interesie handlo- 


końcu przekonanie, że w najbliższych wy- 
borach naród wyraźnie oznajmi swoją wolę, 
co do unii celnej ze Stanami Zjednoczonemi. 


Proces Armeńczyków w Konstan- 
tynopolu. 


Proces o zdradę stanu, wytoczony dzie- 
sięciu oskarżonym 0 to Armeńczykom, za- 
kończył się po trzydniowej rozprawie w so- 
botę. Sąd konstantynopolitański karny wy- 
dał następujący wyrok : Zważywszy, że oska- 
rżeni byli uczestnikami komitetu rewolucyj- 
nego, który miał na celu ukonstytuować część 
Turcyi jako państwo niezawisłe pod nazwą 
„Armenia*, zważywszy, że ciż oskarżeni, aże- 
by dopiąć wzmiankowanego celu stali się 
winnymi aktów rewolucyjnych, jak werbo- 
wanie żołnierzy, morderstwa, i niepokojenie 
umysłów Armeńczyków ; zważywszy nako- 
niec, że oskarżony Agop usiłował nadto za- 
mordować kapłana Sukias w Kumkapo, i że 
inny oskarżony miał przy sobie pisma rewo- 
lucyjne, których się chciał pozbyć w chwili 
aresztowania, i że w mieszkaniu jego równie 
takież same pisma znaleziono, skazani zosta- 
ją czterej oskarżeni na śmierć, inni zaś na 
więzienia od pięciu do siedmiu lat. — Do- 
noszą jednak równocześnie, że wyrok Śmier- 
ci na skazanych nie zostanie wykonany. 


Lwów, 27 października 


— Najj. Pan raczył najmiłościwiej u- 
dzielić z prywatnej Swej szkatuły, gminom Ba- 
lice, Burów i Szczyglice, w powiecie krakow- 
skim, na budowę wspólnej szkoły, zapomogi w 
kwocie 100 zł. 


- Obiad. Wczoraj odbył się u PP. Na- 
miestnikowstwa br. Badenich obiad, na 26 na- 
kryć, na którym byłi obecni: Ich kseellencye 
PP. Ministrowie dr. Julian Dunajewski i Filip 
Zaleski; książę Jerzy Czartoryski, Marszałek 
krajowy, książę Eustachy Sanguszko, dalej prof. 
Uniw. dr. Leon Biliński, Hipolit Bohdan, dy- 
rektor Banku kraj, dr. Wacław Domaszewski, 
Stanisław Gniewosz, członek Wydziału kraj. dr. 
Franciszek Hoszard, Apolinary Jaworski, Wice- 
prezydent kraj. Dyrekcyi skarbowej bar. Jorkasch- 
Koch, hr. Szezęsny Koziebrodzki, radca Dworu 
dr. Witold Korytowski, wiceprezydent miasta 
dr. Zdzisław Marchwieki, ksiądz biskup Jan 
Puzyna, prof. Uniw dr. Tadeusz Piłat, Mie- 
czysław hr. Rey, radca Dworu i dyrektor poczt 
i telegrafów Antoni Schiffner, członek Wydziału 
kraj., dr. Józef Wereszczyński, Eustachy Za- 
górski, rektor Uniwersytetu Jagiellońskiego, dr. 
Wincenty Zakrzewski, radca Dworu i starszy pro- 
kurator Państwa, Franciszek Zdański, dyrektor 
Banku krajowego dr. Alfred Zgórski i profesor 
Uniwersytetu, dr. Fryderyk Zoll. 


— Pani Namiestnikowa, Marya hr. 
Badeniowa przybyła dzisiaj przed południem o 
godzinie [l na wystawę prac uczniów i ucze- 
nie szkoły przemysłu artystycznego w ratuszu 
umieszczoną. Panią Namiestnikowę powitał dy- 
rektor szkoły p. Tschirschnitz, który dostojnej 
pani objaśniał wystawione prace. Pani Namiest- 
nikowa interesowała się szczególnie pracami u- 
czenie, rysunkami, haftami i koronkami, przy- 
czem pp. nauczycielki tych działów dawały 
szczegółowe objaśnienia. 


— Wystawę prac uczniów i uczenie 
c.k. Szkoły dla przemysłu artystycznego w ra- 
tuszu zwiedzili wezoraj po południu P. Mar- 
szałek krajowy ks. Eustachy Sanguszko i Wło- 
drimierz hr. Dzieduszycki. Po szczegółowym 
przeglądzie okazów wyrazili się dostojni go- 
ście jak najpochlebniej o postępie i rozwoju 
szkoły. 

— C. k. Namiestnietwo nadało pre- 
zentę na opróżnione rzym. kat. probostwo re- 
giae collationis w Ujściu solnem ks. Janowi 
Pergesowi, rzym. kat. proboszczowi w Gumni- 
skach Fox, 


— Do sere litościwych umieściliśmy 
przed kilku miesiącami odezwę, która nie po- 
została bez echa. Obecnie, kiedy zima tak weze- 
śna, zwłaszcza nędzarzom widmem głodu i zi- 
mna w oszy zagląda, czujemy się w obowiązku 
ją powtórzyć. Aleksy Górecki, czeladnik krawie- 
cki, liczący lat 46, zmarł przed trzema miesią- 
cami, po kilkoletniej chorobie, pozostawiając 
pięcioro dzieci, z których najmłodsze liczy lat 
trzy, 8 najstarsze, kaleka, lat 16. Opłakany 
stan pozostałej rodziny, «tóra tuli się w izdeb- 
ce pod 1. 7 przy ulicy Sokoła, wymaga pomo- 
cy litościwych osób, 


„Gazetż Lwowska" s duia 28 października 1530. 


piąte z kolei, odbędzie się we wtorek, 28 b, m., 
o godzinie 6 wieczorem w sali XV. Uniwersy- 
tetu. Porządek dzienny: Dr. Siemiradzki: O mo- 
renach czołowych bałtyckiego lodowca dyluwjal- 
nego. Prof Jaworowski: O kiełżu bezocznym 
we Lwowie. Prof. Kadyi: O aparacie do ryso 
wania profesora Thoma. 


= Podejrzana własność. Złotnikowi 
tutejszemu, Sassowi, przyniósł nieznany mu 
żołnierz artyleryi do sprzedania dwie złote pła- 
skie szpinki do manszetów, znaczone monogra- 
mem J. B. Gdy go Sass o pochodzenie tych 
szpinek zapytywał, począł tenże uciekać, a ści- 
gany przez stójkowego, schronił się do sieni 
hotelu przy ulicy Furmańskiej, gdzie go po 
chwili przytrzymano i do policyi sprowadzono. 
Nie znaleziono już przy aresztowanym szpinek, 
lecz w kilka godzin później kelner wspomnia- 
nego hotelu znalazł w tamtejszym niezamieszka- 
łym pokoju parterowym złoty szeroki sygnet 
męski z herbem owalnym, wspomniane dwie 
szpinki i złoty guziczek do kuszuli, które ści- 
gany żołnierz tam porzucił. Żołnierz ten, na- 
zwiskiem Schilig, oddany został władzom woj- 
skowym. Właściciel wymienionych przedmiotów 
może się po nie zgłosić do policyi, 

Zapiski policyjne. Skradziono 
pięć sznurków korali, wart. 100 zł.; futro czar- 
ne baranie, niebieskiem suknem pokryte z nie- 
dzwiedzim kołnierzem, wart. 20 zł; ślubną o- 
brączkę. — Dozorca sadu w Stradczu, powia- 
tu gródeckiego, Hryńko N, skradł tam wezo- 
raj swemu służbodawcy korale, wart. 100 zł., 
czarną jubkę o czerwonych wyłogach, wart. 20 
zł}, 7 grubych koszul i kabat z lnianego płó- 
tna, poczem zbiegł. — Zgubiono: metrykę 
chrztu Katarzyny Dydy; pakiet ze skórą. — 
Zakwestyonowano: dwa płaszczyki dzie- 
cinne, czarny i ciemnosiwy; damski czarny 
płaszcz z frendzlami; czerwoną dziecinną koł- 
drę; damski bronzowy kaftanik z aksamitnym 
kołnierzem i obrus biały z czerwonym szla- 
kiem. 


— Z obserwatorynm c, k. Szkoły Po- 
litechnicznej we Lwowie, dnia 27 października 
1890 roku, godzina LŚ w południe, Baromstr 
idzie w górę, 

W ubiegłych 2 dobach. iicząc od godziny iŻ 
w połndnie dnia 25, do goiziuy 13 w południe 
dnia 27 października 1890 r., wieliśmy wiatr 
co do kierunku zmienny od SE do SW, co do 
siły mierny (3:8), stan nieba zmienny, powie- 
trze bardzo wilgorne (88 pre. wilg uuści wzgle- 
dnej), opad: śnieg i deszcz, wysokość opadu 
21 mm. 

Średnia temperatura w tym czasie była 
-+1:8'C, aajwyższa --110Ć dziś o godzinie 
12 w południe, najniższa — 2:4" w nocy z 80- 
boty na niedzielę. 

W sobotę wieczór i w nocy i wczoraj po 
łudniu padał śnieg; dziś rano od godziny pół 
do 7 do 10 rosił deszcz. 

Zniżka barotmnetryczna 730 do 735 mm. 
znajdowała się w Ślodkowej Szwecyi; zwyżka 
770 do 7€5 mm. w Sycylii. 

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 9 rano 758 mm. 

Prognoza na dobę następną, od godziny 
12 w południe dnia 27, do godziny 12 w połu- 
dnie dnia 28 października b. r: Wiatr będzie 
co do kierunku południowo-zachodni, go do siły 
silny (4—6), średnia temperatura doby podnie 
sie się do --8-09%0, niebo będzie przeważnie 
zachmurzone, względna wilgotność powietrza bez 
zmiany; opad: deszcz nieznaczny. Powietrze 
bardzo niespokojne. 


— Ruch telegraficzny. Na liniach ga- 
licyjskich, w przeciągu miesiąca września 1890 
ruku, nadano depesz, a mianowicie: rządowych 
bezpłatnych 71, w służbie telegrafu 1.836, zapła- 
eonych rządowych i prywatnych 52.537. Nada- 
szło depesz, mianowicie: rządowych bezpłatnych 
96, w służbie telegrafu 8.584, zapłaconych rzą- 
dowych i prywatnych 57.904, przetelegrafo- 
wano 186.438 depesz, przeszło zatem przez 
linie galicyjskie 306.961 depesz, Za nadane 
depesze wpłynęło do kas 31.372 zł. 


— Wydział lekarski Uniwersytetu Ja- 
giellońskiego na ostatniem posiedzeniu zamia- 
nował drów Maksymiliana Cerchę i Stanisława 
Karpińskiego asystentami na dalsze dwa lata: 
pierwszego przy klinice położniczo - ginekolo- 
gicznej, drugiego przy katedrze anatomii opi- 
sowej. 

t Zmarli w ostatnich dniach: w Koło- 
myi, Władysław Chodorowski, c.k. adjunkt 
podatkowy, w 36 roku życia. 

W Tonkinie zginął na rekonesansie, fran- 
cuski oficer piechoty marynarki, 22-letni Ernest 
Godebski, syn Cypryana. 

— Ślub. W dniu 19 b. m. w kościele 
parafialnym w Więcławicach (pow. miechowski), 
pobłogosławiony został związek małżeński mię- 
dzy panem Józefem Dębiekim ze Stopnicy a 
panną Heleną Godlewską z Kończyc. Liczny or- 
szak weselny, złożony z sąsiadów i rodziny, 
podejmowali w znanym z gościnności kończy- 
| ekim dworze rodzice panny młodej : 


się do Więcławice na nabożeństwo, które z wła- 
snej inicyatywy zamówili kończyccey włościanie 
i służący, „aby Bóg błogosławił nowożeńcom*. 


-- Nieustająca wystawa  zjednoczo- 
nego Tewarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 


j placu św. Ducha L 10 I. piętro, otwartą 
jest codziennie od godziny 10 rano do % po 
południu. Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 


15 et.. w dni powszednie 30 et, Dla członków 
wstęp wolny. 


ntt Htaynaka qatyatrarna 
Notatki iieracko-ariysirezio, 
W felietonie „Gazety“ rozpoczniemy w 
tych dniach druk powieści E. Orzeszkowej. 
Powieść ta, należąca do cyklu p. t. „Melan- 
cholicy“ nosi na sobie wszystkie cechy wiel- 
kiego talentu znakomitej powieściopisarki. 


(n) Z sali koncertowej. Niezbyt 
szybkim krokiem, jednak wcale dobrze rozpo- 
czyna sezon koncertowy swoją nową egzysten- 
cyę. W tygodniu ubiegłym odbył się koncert 
pianisty Pollaka, który pod względem udziału 
publiczności i artystycznego swego znaczenia po- 
wiódł się bardzo dobrze: pierwszy więc zatem, któ- 
ryby można właściwie za początek sezonu uważać. 
Pollak grał z właściwym sobiezapałem, w technice 
wykazał postępy od roku zeszłego znaczne, nie- 
któremi utworami zachwycał nawet publiczność, 
jak transkrypcyą Liszta „Liebeslied“, lub dro- 
bnostką Safira „Waldvóglein*. Niemniej dosko- 
nale powiodły się: Wale Liszta-Schuberta, oraz 
własne „Fantaisie-Stiicke*, podobno improwizo- 
wane częściowo. „Heksameron* Liszta jest sztuką 
przestarzałą i już dziś nie pojawia się na pro- 
gramach koncertowych, nadto umieszczony na 
końcu koncertu, wypełnionego jedynie grą jednego 
pianisty, jest w stanie znużyć go fizy- 
cznie — jakto na p. Pollaku zauważaliśmy, 
mimo że podołał im technicznie, wywołując 
nawet niektóremi waryacyami wiele efektu. 

Wczoraj „Harmonia“ powtórzyła dla człon- 
ków swoich, koncert z tym samym programam 
co przed tygodniem ; — ponieważ więc pisali- 
śmy juź o nim, przeto nie pozostaje nie do 
nadmienienia nadto, iż publiczności zebrało się 
wiele, i że artystyczne powodzenie było takie 
same, jak pierwszym razem. 

Przyszłość zapowiada nam parę ciekawych 
koncertów. Pierwszym będzie koncert p. Maury- 
cego Wolfsthala, znanego u nas doskonałego 
wirtuoza skrzypcowego, który wystąpi z rozmai- 
temi nowościami swego repertuaru. Współdziałać 
w koncercie będzie p. Jadwiga Kamilowa, przy- 
szła primadonna koloraturowa naszej opery. 

Nadto zjedzie do Lwowa w grudniu Wła- 
dysław Żeleński z koncertem kompozytorskim. 
„Lutnia* weźmie udział w części wokalnej, 
„Harmonia“ w części orkiestralnej. Koncert 
będzie urządzony na wielką skalę, w sali „So- 
koła“, na sposób popularnych muzycznych pro- 
dykcyj posługujących się wielkiemi masami 
wykonawców i przeznaczonych dla wielkiej pu- 
bliczności. Między wieloma utworami, usłyszy- 
my także część muzyki do „Balladyny*, 


P. Mira Heller była mezzosopranistka 
lwowskiej opery, uczenica pp. Souvestrów ma 
I w Odessie wielkie powodzenie, 

Dzienniki tamtejsze rozpisują się o naszej 
spiewaczce z wielkiemi pochwałami, publiczność 
| nie szczędzi jej uznania i oklasków wyróżnia- 
jąc ją z całej trupy, mimo że w tym roku 
ima ona być bardzo dobrą i mieści n. p. znaną 
młodą spiewaczkę dramatyczną Barberini. Pier- 
| wszym występem p. Heller była „Aida“ gdzie 
| spiewa ona doskonale partyę Amneris. Na dru- 
| gi występ spiewała młoda artystka Azucenę w 
| „Trubadurze* również z ogromnem powodze- 
niem. 


Dyrekcya teatru donosi: Prof. Maxi-- 
milian i Miss Barnum dadzą dwa przedstawie 
nia popołudniowe, we środę i w sobotę, dla 
| młodzieży. Afisze podadzą szczegóły, tutaj tyl- 
j ko notujemy, że przedstawienia te budzą za 
granicą ciekawość, a polegają na okazywaniu 
marmurowych posągów z mitologii i historyi 
| wszystkich narodów. Dla młodzieży szkolnej 
mogą być pouczające. Oprócz tego prof. Maxi; 
milian daje produkcye z magnetyzmu i nowsze 
i magii. 
| 1 
| Repertoar teatralny. Dzisiaj, w ponie- 
| aa przedstawienie składane: DD) po raz 
| drugi „Pierwiosnki*, obrazek w 1 akcie. 2) po 
|raz pierwszy „Nasza naiwna“, komedya Walew- 
skiego“, 8) „Werbel domowy“, sztuka ludową 
z tańcami. 4) Pierwszy raz na scenie „Taniec 
kuglarski“, wykonają panna Sachsówna i pan 
| Hoffmann. — Jutro po raz dziewiąty „Wice- 
| admirał", operetka Millóckera, Komedya w 4 
i aktach Przybylskiego, „Wicek i Wacek“ z pp. 
| Kwiecińskim i Trapszo będzie przedstawioną we 
, Środę. Inne role zostały w znacznej części inaczej 


Robert i obsadzone. — Operetka przygotowuje nowość; 


Józefa ze Ziwierkowskich (Godlewscy. Ochocza będzie nią Millóckera „Biedny Jonatan“ cieszą- 


—— 


cy się wielkiem powodzeniem w Warszawie i 
w Wiedniu. 


Muzeum Zakładu narodowego im. Osso- 
lińskich otrzymało temi czasy cenny od dar p. dr. 
Raciborskiego „złożony ze starych polskich sza- 
bel, kordelasów, pałaszów japońskich, floretów. 
Dar, który świadcząc o znawstwie i zami- 
łowaniu szlachetnej rycerskiej sztuki dawcy, 
świadczy niemniej o iście obywatelskiej ofiar- 
ności na rzecz narodowej instytucyi i ogółu. 

E. Pawłowicz. 


Tygodnik Ilustrowany. W ostatnich 
zeszytach tego doskonałego tak pod względem 
artystycznym jak i literackim pisma, zwróciły 
powszechną uwagę, wyborna reprodukcya Z o- 
brazu Chełmońskiego „Babie lato“, jak również 
śliczne oryginalne rysunki Stanisława Wol- 
skiego „Przed karczmą*, Witkiewicza „Morskie 
Oko*, Stachiewicza „Homen* i t. d. 


Ostatni numer (48) tego pisma wyszedł 
i zawiera: Artykuły: Ze Spały. — Jędza, po- 
wieść, przez Elizę Orzeszkową (ciąg dalszy). — 
O nerwach, przez dr. Gustawa Dolińskiego 
(ciąg dalszy). — Przegląd teatralny, przez E. 
Lubowskiego. — Nasze ryciny. --- Na Przełę- 
czy, wrażenia i opisy z Tatr, przez Stanisława 
Witkiewicza (dokończenie) — Z „Pieśni wene- 
ckich*, przez Wiktora Gomulickiego, — Kroni- 
ka tygodniowa, przez M. G. — Lecznicza gi- 
mnastyka. — Przegląd polityki zagranicznej, 
przez Borzywoja. — Silva rerum. — Z prasy, 
przez J. — Nowe książki. — Odpowiedzi od 
redakcyi. — Bibliografia. — Rebus. — Doda- 
tek: Bogaci nędzarze, powieść Maurycego Jo- 
kai'a, przełożyła A. Callierowa (arkusz 16). — 
Ryciny: Wio, stary!... rysunek z obrazu Alfre- 
da Kowalskiego. — Do artykuły „Na przełę- 
czy“: Garłuch; Powrót; Na Obidowej; Noc, 
rysunki Stanisława Witkiewicza. — U ogni- 
ska, rysunek z obrazu Józefa Brandta. — Jó- 
zefa Szlezygiarówna. — Siedm rysunków do 
artykułu „Lecznicza gimnastyka“. — Z teki 
Henryka Siemiradzkiego. 


Towarzystwo historyczne 


we Lwowie. 


W ubiegłą sobotę odbyło się w gma- 
chu tutejszego Uniwersytetu doroczne walne 
Zgromadzenie Towarzystwa historycznego. 
Młoda ta, bo zaledwie piąty rok istnienia 
rozpoczynająca instytucya, dała już tyle do- 
wodów żywotności, iż działalność jej zasłu- 
guje na jak największe zainteresowanie się 
naszego społeczeństwa, a zarazem na gorliwe 
z jego strony poparcie. Szczególnie wydatną 
i obfitą w następstwa była działalność tego- 
roczna Towarzystwa ; pozwolimy sobie podać 
o niej bliższe szczegóły na podstawie ogło - 
szonego właśnie sprawozdania z czynności 
wydziału Towarzystwa, tudzież komitetu re- 
dakcyjnego Kwartalnika historycznego za rok 
ubiegły. 

Pierwszą ważną rzeczą, dokonaną przez 
Towarzystwo w ciągu roku ubiegłego, jest 
odbyty we Lwowie w dniach 17, 18 i 19 
lipca Drugi Zjazd historyków polskich. Zja- 
zdowi temu zakreślił Komitet bardzo szeroki 
program, miał on objąć zarówno kwestye 
wydawnicze i metodyczne, jak i syntetyczne, 
a zarazem ogarnąć nie tylko dzieje krajów 
rdzennie polskich, ale i tych, które historya, 
łącząc w jedną polityczną całość, wprowa- 
dziła w sferę oddziaływania cywilizacyi pol- 
skiej i cywilizacyą ta przejęła, t. j. Litwy i 
Rusi. W swoim czasie wyrażano obawy, czy 
Zjazd o tak szeroko zakreślonym programie 
znajdzie powodzenie; wyniki jego rozwiały 
jednak szczęśliwie wszystkie te obawy; pro- 
gram okazał się żywotnym, wzbudził wiel- 
kie zainteresowanie pośród historyków pol- 
skich, a nawet — eo trzeba podnieść jako 
objaw szczególnie dodatni, — poruszył szer- 
sze koła publiczności, które pracami i obra- 
dami Zjazdu zajęły się nie mało; dwadzie- 
ścia kilka przedyskutowanych referatów, do- 
tykając najrozmaitszych kwestyj, wypełniło 
wszystkie punkta programu. Wydział podnosi 
z żalem i to słusznym, że mimo to w zna- 
cznej części prasa polska zajęła jakoby nie- 
przychylne w obec Zjazdu stanowisko — dla 
czego? — dociec trudno; domyślać się chyba 
wolno, że przebieg i wynik obrad niezupeł- 
nie odpowiedział oczekiwaniom, które dore- 
zultatu niektórych referatów przywiązywano; 
a widzieć też było można, że do ujemnej 
krytyki przyczyniła się niedostateczna zna- 
jomość stanu i potrzeb naszej historyografii 
1 co ważniejsza, niekiedy nawet wprost zła 
wiara, zaprzeczająca rozmyślnie faktom rze- 
czywistym i prawdziwym. 

(W dalszym ciągu zbija Wydział za- 
rzuty, które przeciw administracyjnej czyn- 
ności Komitetu podnoszono, głównie ze strony 
pp- Waliszewskiego i Korzona, jako to: 0 
odrzucenie niektórych referatów, o rzekome 
niedopuszczenie p. Waliszewskiego do udziału 
w Zjeżdzie, o usunięcie dyskusyi nad je- 
dnym z odczytów i t. p. Z obszernego wy- 


wodu w tej sprawie okazuje się jak na dłoni 
cała niesprawiedliwość tych zarzutów, i co 
gorsza, nawet zła wiara po stronie przeci- 
wników Zjazdu, którzy nie wahali się wal- 
czyć falsyfikatami, podrobionemi dokumen- 
tami, byleby tylko zdyskredytować Zjazd. 
Nie możemy w szczegóły tej przykrej spra- 
wy wchodzić dokładnie ; ciekawych odsyłamy 
do sprawozdania samego. 

Z prawdziwą radością powitać należy 
zapowiedź Wydziału, iż w ciągu roku naj- 
bliższego przystąpi do zorganizowania Kółek 
naukowych na prowincyi. W przedmiocie 
tym miał prof. Liske osobny referat na Zje- 
żdzie, wykazując całą niedostateczność w 
rozwoju życia naukowego na prowineji i 
nawołując do zorganizowania kółek, któreby 
to życie rozbudziły i podtrzymały. Zjazd, 
zgodziwszy się na wnioski referenta, polecił 
przeprowadzenie sprawy Wydziałowi Towa- 
rzystwa; można mieć niepłonną nadzieję, że 
Wydział pod energicznem kierownictwem 
swego prezesa osiągnie i tutaj tak dodatnie 
rezultaty, jakiemi się już poszczycić może 
około rozbudzenia ruchu naukowego w sto- 
licy, pomiędzy szerszą nawet publicznością. 


Dalszą ważną reformą, przeprowadzoną 
przez Wydział w ciągu roku ubiegłego, jest 
podjęcie nowego, samoistnie obok Kwartal- 
nika historysenego rozwijać się mającego 
wydawnictwa, p. t: Mate'yały historyczne. 
Wprawdzie już dawniej ogłaszano w każdym 
niemal zeszycie Kwartalnika źródła dziejo- 
we; z natury rzeczy wynikało jednak, iż 
znaleźć tam mogły miejsce tylko źródła po- 
mniejsze, których objętość nie przekraczała 
zwykłych ram pisma peryodycznego. Dla 
rzeczy większych, tomowych lub kilkutomo- 
wych nie było dotąd miejsca w publikacyach 
Towarzystwa. A jednak podjęcie takiego wy- 
dawnictwa na większy rozmiar zdawało się 
zawsze rzeczą w wysokim stopniu pożądaną; 
jakkolwiek bowiem istnieje u nas kilka in- 
stytucyj lub fundacyj, które zadanie ogła- 
szania materyałów historycznych spełniają, 
(przedewszystkiem Akademia Umiejętności 
w Krakowie), to jednak w obec ogromu nie- 
wydanych dotąd Źródeł rękopiśmiennych i 
archiwalnych, zawsze to jest pożądaną dła 
nauki rzeczą, aby dla pracy wydawniczej 
stworzyć jak najwięcej ognisk. Nadto źródła 
do dziejów Rusi Czerwonej, pomijając wy- 
dane przez prof. Liskego Akta grodzkie i 
siemskie leżały dotąd w znacznej części nie- 
tknięte, zwłaszcza te, które w Aktach ze 
względu na treść swoją nie mogły znaleźć 
pomieszczenia. Dla zaradzenia tej istotnej 
potrzebie podjął tedy Wydział myśl, ogłosić 
co roku jeden tom Materyałów dziejowych, 
głównie do dziejów Rusi Czerwonej odno- 
szących się i opublikował za rok bieżący 
jako tom pierwszy Materyałów rzecz wyda- 
ną przez prof. Balzera p. t: Megestr zło- 
czyńców grodu sanockiego z lat 1554 — 1638. 


(Dokończenie nastąpi). 


C. K. Szkoła dla przemysłu 
artystycznego. 


an, 


(P) W istniejącej przy Muzeum miej- 
skiem przemysłowem we Lwowie c. k, Szkole 
dla przemysłu artystycznego, odbył się wczo- 
raj, w południe, uroczysty akt rozdania na- 
gród uczniom celującym. Był to zarazem do- 
roczny wielki popis uczniów 1 uczenie, bo w 
sali ratuszowej, gdzie się uroczystość odbyła, 
wystawiono prace, przez uczniów w ciągu 
roku wykonane, a to z działu rysunków i 
modelowania i z działu snycerstwa, oraz 
prace uczenie również z działu rysunków 
tudzież hafciarstwa i koronkarstwa. Liczna 
publiczność, która na akt premiowania się 
zebrała, z przyjemnością i zadowoleniem 
oglądała piękne okazy robót, szczególnie 
w dziale haftów i koronek, tudzież wyroby 
snycerskie, jak m. p. gustowne przybory 
biurkowe, szachownice, szafki i inne przed- 
mioty galanteryjne. Fachowcy zaś, którzy od 
początku istnienia szkoły bacznie rozwój jej 
śledzą, podnoszą z wielkiem uznaniem isto- 
tny, coraz to widoezniejszy postęp, uprawnia- 
jący do jak najpiękniejszych w przyszłości 
nadziei. 

Akt premiowania rozpoczął się po przy- 
byciu p. prezydenta miasta, w obec bardzo 
licznej publiczności i zaproszonych gości. 
Między innymi przybyli: p. inspektor Bara- 
nowski, prof. Zacharyewicz, prof. dr. Roszko- 
wski, grono nauczycieli samejże szkoły i w.i. 

Dyrektor szkoły, p. Wincenty Tsehir- 
schnitz rozpoczął akt, odczytaniem sprawo- 
zdania z całorocznej czynności szkoły. Za- 
znacza ono na wstępie, że wys. Rząd ota- 
czał szkołę, jak od początku tak i w tym 
roku, szczególnemi względami i żywo nią 
się interesował. Biblioteka szkolna otrzymała 
szezodre w cennych dziełach zasiłki, a cały 
szereg celniejszych uczniów otrzymał bądź 
stałe stypendya, bądź zapomogi doraźne, w 
celu uzupełnienia fachowego wykształcenia 
w wyższych technologicznych zakładach w 
Wiedniu i w Königgrätz, gdzie jest szkoła 


R 


= 


ślusarstwa. Również Wydział krajowy, w miarę 
uchwalonych przez Sejm funduszów, tudzież 


niu i gorliwości nauczycieli, za co im z ca- 


' łem ciepłem mego serca, najżywsze składam 


Rada miejska, popierała rozwój szkoły sty | dzięki. 


pendyami i zapomogańi. 

Celniejszymi stypendystami rządowymi 
byli: Paweł Prydatkiewicz, Zygmunt Otto, 
Józef Kuryłas i Grzegorz Dzwonko, Tomasz 
Stach (Ślusarz); stypendystami miejskimi : 
Józef Nosek i Jan Nosek, zaś stypendystami 
krajowymi: Jan Biłeńki, Paweł Prydatkie- 
wicz, Wład. Niemczynowski, Teodor Proko- 
powicz, Józef Bałai, Jan Krupski i Rajmund 
Kukawski; dalej panie i panny: Anna Augu- 
stowska, Zofia Łuszczyńska, Anna Szczepa- 
nek, Józefa Anger, Stefania Piotrowska, Fe- 
licya Zahorska i Olga Szydłowska. Nadto 
Wydział krajowy udzielił z fundacji 4. p. 
Sabiny z Pawlikowskich Korzelińskiej tytu- 
łem stypendyum 170 złr. p. Helenie Podle- 
wskiej, uczenicy szkoły koronek. 

Dyrekcya zaznacza, że panna Marya 
Knóe, nauczycielka działu koronek, pp. Wła- 
dysław Kłapkowski, nauczyciel i Henryk 
Żaak, zarządca warstatu, otrzymali na wy- 
stawie okręgowej w Czechach, odbytej w Po- 
diebradzie, srebrne medale; pierwsza Z% ro- 
boty koronkarskie, drugi w dziale dekoracyj- 
nym na drzewie, a trzeci za roboty stolarskie. 

Ze statystyki zakładu podnieść należy, 
iż grono nauczycielskie składało się w roku 
ubiegłym z 9 osób. Uczyli mianowicie pp.: 
dyrektor Tschirschnitz (rysunków, Włady- 
sław Kłapkowski (rysunków, geometryi, aryt- 
metyki i kaligrafii), Tadeusz Wiśniowiecki 
(modelowania), Julian Bełtowski (snycerstwa), 
Mareeli Białobrzeski (języków i korespon- 
deneyi), Katarzyna Rybak (haftu), Marya 
Knee (koronkarstwa), Helena Komorowska 
(rysunków robót kobiecych), Henryk Zaak 
(stolarstwa i tokarstwa). 

Szkoła mieści się w ratuszu obok miej- 
skiego Muzeum przemysłowego w lokalu, zło- 
żonym z ośmiu pokoi — 1 otrzymuje od 
Zarządu Muzeum lokal, opał, oświetlenie i 
usługę. Nauczyciele, środki naukowe i przy- 
bory opłacane są ze Skarbu państwa. Ogólna 
wartość środków i zasobów zakładu wynosi 
obecnie 11.458 zł. w. a. 

Szkoła liczyła w roku ubiegłym 230 
uczniów i uczenie, a mianowicie rękodziel- 
ników 76, wychowanków zakładu głuchonie- 
nych 80, uczniów szkół średnich 18, bez 
zawodu 2, słuchaczów politechniki 2, nau- 
czycieli i praktykantów naucz. 6, nauczycie- 
lek szkół żeńskich 34, uczenic 64, na nauce 
haftów i koronek 48, W stosunku do roku 
1877 (założenia szkoły) podniosła się frek- 
wencya o 152 uczniów. Specyałnie modelo: 
waniu poświęcało się 87 uczniów, snycer- 
stwu 28. 

Rezultat ocenienia prac nezniów jest 
następujący : 

Na wniosek Dyrekcyi udzieliło c. k. 
Namiestnietwo Neubauerowi Józefowi, stola- 
rzowi za pilność, gorliwość i postęp pierwszą 
nagrodę rządową w kwocie 50 zł., oraz Ma- 
zurekowi Władysławowi, snycerzowi, drugą 
nagrodę rządową w kwocie 30 zł. 

Przyznano: nagrodę Muzeum przemy- 
słowego miejskiego w kwocie 30 zł. Fire- 
kowi Wojciechowi, snycerzowi ; 

nagrodą Izby handlowej i przemysłowej 
lwowskiej w kwocie 30 zł. Zadorożnemu 
Grzegorzowi, malarzówi dekoracyjnemu ; 

trzy nagrody gminy m. Lwowa każda 
w kwocie 20 zł. Dziubińskiemu Bazylemu, 
stolarzowi; Rechelowi Janowi, snycerzowi i 
Bojarskiemu Sewerynowi, malarzowi pokojo- 
wemu. 

Wymienieni powyżej uczniowie szkoły, 
podczas „odczytywania swych nazwisk odbie- 
rali z rąk p. Prezydenta nagrody w formie 
książeczek gal. Kasy oszczędności, na któ- 
rych lokowane są poszczególnione kwoty 
pieniężne. 

Nastąpiło potem szczegółowe odczyta- 
nie klasyfikacyi uczniów i uczenie. 

Po premiowaniu wyraził dyrektor p. 
Tschirschnitz imieniem zakładu szczere i 
gorące podziękowanie tym instytucyom i 
osobom, które w zrozumieniu celów zakładu 
użyczały mu przy wszelkiej sposobności chę- 
tnej pomocy i poparcia, a to: Wydziałowi 
krajowemu, gminie miasta Lwowa i jej 
Prezydentowi, Zarządowi Muzeum przemy- 
słowego miejskiego i Jego Prezesowi, nie- 
strudzonemu orędownikowi przemysłu krajo- 
wego, JE. hr. Włodzimierzowi Dzieduszy- 
ckiemu wreszcie lzbie handlowej lwowskiej. 

Po rozdaniu nagród przemówił prezy- 
dent miasta p. Mochnacki: 


Niezawodnie już po raz ostatni zebra- 
liśmy się w tej sali na ten akt uroczysty, 
gdyż dzięki ofiarności gal. Kasy oszezędno- 
ści szkoła pomieści się niebawem w nowym 
przybytku. Przy wygodniejszem pomieszcze- 
niu, uposażona w przyrządy i środki naukowe 
mając zapewniony już byt, bardziej rozkwitać 
i rozwijać się może. Wystawa dzisiejsza, w 
tak piękne okazy obfita, najpiękniejszą jest 
wróżką przyszłości naszego Awa prze- 
mysłu. Jeśli w dotychczasowych twardych 
warunkach szkoła tak piękne wydała owoce, 
to świadczy to zarówno o zdolności i praco- 
witości uczniów i uczenie, jak o poświęce- 


Na tem zakończył się akt uroczysty. 


OSTATNIA POCZTA 


Sejm krajowy. 


NOOO Z 


(VI posiedzenie 2 sesyt VI peryodu). 


Lwów, 27 paźdsterntka. 


($) Początek posiedzenia godzina 11 
min. 25. 

Obecnych 112 posłów. 

Izba udziela dalszego urlopu p. Mido- 
wiczowi na 6 dni. 

Sekretarz p. St. Jędrzejowicz od- 
czytuje spis petycyj, z których ważniejsze 
podajemy : 

Wydział pow. w Samborze, Rudkach, 
Cieszanowie i Sanoku, o uregulowanie wy- 
miaru podatku dochodowego z prawa propi- 
nacyi, celam zapewnienia Radom powiato- 
wym dodatków. 

Wydz. pow. Rudki o założenie szkoły 
koszykarskiej. 

Gminy Jasionów, Dubie i Zakomarze, 
o założenie niższ. szkoły rolniczej w zamku 
oleskim. 

Gmina Lisznia 0 zniesienie Rad po- 
wiatowych. 

Gmina Staremiasto o zezwolenie na po- 
bór opłat od napojów spirytusowych. 

Gmina Strusowa, o utworzenie sądu 
pow. w Strusowie. 

Gmina Zalesie, o przeniesienie de in- 
nego sądu. 

Gmina Sokołówka o przyznanie prawa 
poboru surowicy solnej dla bydła- 

Nauczyciele szkół ludowych we Lwo- 
wie, o dodatek ma pomieszkanie. 

Ci sami, o podwyższenie dodatków pię- 
cioletnich. 

Ci sami, o zrównanie ich płac, z pła- 
cami nauczycieli przy szkole ćwiczeń w se- 
minaryach nauczycielskich. 

Antoni Gottlich, dyrektor szkoły wy- 
działowej żeńskiej w Krakowie, o przywró- 
cenie mu pensyi w wysokości 1.500 zł. 

Nauczyciele: Jan Gajewski, Michał Gi- 
goń, Mikołaj Walaszek, Dymitr Budysz, Leo- 
pold Czerniecki, Marya Jeżowska, Adela Da 
widowska, Antonina Polańska ; wdowy po 
nauczycielach: Emilia Durasńska, Natalia 
Borueka, Paulina Kosonocka, o zapomogę, 
pięciolecie lub dodatek. 

Oddz. Tow. gospod. w Tarnopolu o za- 
łożenie szkoły śred. rolniczej w Tarnopolu. 

Tow. historyczne we Lwowie o subwen- 
cyę na wydawnictwo „Kwartalnika histo- 
rycznego* i „Materyałów historycznych“. 

ow. gimn. „Sokół* w Wadowicach o 
subwencyę. 

Stow. opieki nad uwolnionymi więźnia- 
mi we Lwowie o zapomogę. 

Tow. szpitala Św. Zofii we Lwowie o 
podwyższenie ryczałtu za leczenie ubogich 
dzieci. 

Lecznica powszechna bezpłatna we Liwo- 
wie o subwencję. 

Wydział „Schroniska akademików uni- 
wersyteckich w Wiedniu* o subwencyę. 

Tow. spiewackie „Lutnia“ we Lwowie 
o subwencję. 

Tow. dla wspierania prawników na Uni- 
wersytecie w Wiedniu, o subwencję. 

Marya Młodnicka o subwencyę na dal- 
sze kształcenie się w malarstwie. 

Wydz. pow. w Sanoku i Cieszanowie 
o wyjednanie zmiany ustawy i przepisów hi- 
potecznych. 

Gminy Ponikwa wielka, Dytkowee, Gaje, 
Buczyna, Wołoski, o zniesienie Rad powia- 
towych. 

Ogółem weszło dotąd 885 petycyj, które 
odesłano do właściwych komisyj. 

C. k. Rząd złożył do laski marszał- 
kowskiej jako przedłożenie rządowe: preli- 
minarze funduszów indemnizacyjnych na rok 
1891. 

P. Marszałek oświadcza, iż prze- 
dłożenie to postawi na najbliższym porządku 
dziennym. 

Celem dania odpowiedzi na' wniesione 
interpelacye zabrał głos c. k. komisarz rzą- 
dowy, hr. Łoś: 

Na posiedzeniu wys. Sejmu z 24 paź- 
dziernika b. r. wniesioną została interpela- 
cya do komisarza rządowego przez posłów: 
p. Teofila Merunowicza i towarzyszy w spra- 
wie przeniesienia gmin i obszarów dworskich 
Domażyr, Zielaw i Zorniska z okręgu c. k. 
sądu powiatowego w Janowie i e. k. Staro- 
stwa w Gródku do okręgu e. k. miejsko- 
delegowanego Sądu powiatowego i c. k. Sta- 
rostwa we Lwowie: 

Jak oznajmiono już Wydziałowi krajo- 
wemu odezwą c. k. Prezydyum Namiestni- 
ctwa z 8 grudnia 1888 1. 12.100/pr. na pod- 
stawie reskryptu J. E. pana Ministra spraw 
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wewnętrznych wydanego w porozumieniu z 
wysokiem c. k. Ministerstwem sprawiedliwo- 
ści z 3 listopada 1-58 l. 4784 — sprawa 
przynależności terytoryalnej nazwanych miej- 
scowości była przedmiotem obrad komisyj- 
nych w wysokiem c. k. Ministerstwie spra- 
wiedliwości w r. 1877 — i na podstawie 
tych obrad reskryptem wys. c. k. Minister- 
stwa spraw wewnętrznych z 12 lutego 1878 
1. 509/M. J. zarządzono przyłączenie powyż- 
szych miejscowości do okręgu c. k. sądu 
powiatowego w Janowie i c. k. Starostwa w 
Gródku. Prośba rzeczonych gmin wniesiona 
przed kilku laty o ponowne przeniesienie do 
c. k. Starostwa we Lwowie nie została u- 
wzgłędnioną. 

Gdy jednak mimo tej odmowy wys. 
Sejm na posiedzeniu z 12 listopada 1889 
powziął ponowną uchwałę, wyrażającą zdanie: 
że dla dobra mieszkańców nazwanych gmin 
i obszarów dworskich pożytecznem będzie 
ich wyłączenie z okręgu c. k. Sądu powia- 
towego w Janowie i e. k. Starostwa w 
Gródku a przydzielenie do c. k. miejsko-de- 
legowanego Sądu powiatowego i c. k. Sta- 
rostwa we Lwowie, postanowił e. k. Rząd 
sprawę tę jeszcze raz wziąć pod ścisłą roz- 
wagę i w tym celu zarządził ponowne zba- 
danie wszystkich stosunków w tej mierze 
wpływ wywierających. Badanie to zostało 
przeprowadzone, a wynik zostanie w tych 
dniach przedłożony wysokiemu Ministerstwu 
do ostatecznej decyzji. 

O tej decyzyi zostanie w swoim czasie 
zawiadomiony Wydział krajowy. 

Na tem samem posiedzeniu wys. Sej- 
mu wniesioną została interpelacya do komi- 
sarza rządowego przez posłów p. Kramarczy- 
ka i towarzyszy w sprawie zaprowadzenia 
przymusu asekuracyjnego. 

W odpowiedzi na tę interpelacyę mam 
zaszczyt oświadczyć, że c. k Rząd na pod- 
stawie przeprowadzonych siudyów 1 zebra- 
nych materyałów przygotowuje projekt u- 
stawy o przymusie asekuracyjnym, który 
zostanie wniesiony w Radzie państwa do 
konstytucyjnego traktowania. Zasady tego 
projektu będą prawdopodobnie zbliżone do 
tych, które przyjął Sejm galicyjski a według 
tych zasad przymus odnosić się ma do tego 
że każdy przedmiot musi być ubezpieczony, 
nie zaś także do tego, że musi być ubez- 
pieczony w pewnem towarzystwie asekura- 
cyjnem. 

Po rusku : i 

Na posiedzeniu wys. Sejmu z 21 paź- 
dziernika b. r. poseł dr. Okuniewski i towa- 
rzysze wnieśli interpelacyę do Jego Eksce- 
lencyi pana Namiestnika w sprawie odbytego 
dnia 28 sierpnia b. r. w Kołomyi walnego 
zgromadzenia towarzystwa „Proswita“. 

Mam zaszczyt odpowiedzieć na tę inter- 
pelację, CO następuje : 

Dnia 14 sierpnia b. r. otrzymało c. k. 
Starostwo w Kołomyi doniesienie towarzy- 
stwa „Proświta* we Liwowie, że 28 sierpnia 
odbędzie się walne zgromadzenie tego towa- 
rzystwa w Kołomyi, 

Ponieważ w tem doniesieniu nie było 
oznaczone, © której godzinie zgromadzenie 
się ma odbyć, a więc nie był dokładnie po- 
dany czas zgromadzeuia, jak tego wymaga 
$. 2 ustawy z 15 listopada 1867, więc Sta- 
rostwo zaraz po otrzymaniu tego doniesienia 
zwróciło je centralnemu wydziałowi towa- 
rzystwa „Proświta* we Lwowie, do uzupeł- 
nienia. 

Na to nie otrzymało Starostwo od cen- 
tralnego wydziału towarzystwa „Proświta* 
weliwowie żadnego dalszego zawiadomienia. 
Natomiast wniesione zostało do Starostwa 
24 sierpnia doniesienie wydziału filii towa- 
rzystwa „Proświta* w Kołomyi, że 28 sier- 
pnia o godzinie 8 po południu odbędzie się 
muzykalno-deklamacyjna  wieczornica tego 
towarzystwa. 

Sądząc, że jedno i drugie doniesienie 
odnosi się do tego samego zgromadzenia, 
starostwo uważało zgromadzenie zwołane na 
godzinę 10 przed południem jako niezgło- 
szone 8 więc nielegalne i z tego powodu je 
rozwiązało; następnie jednak, w skutek pro- 
by kilku członków zebrania, po wyjaśnieniu 
stanu rzeczy, zezwoliło na dalszy ciąg zgro- 
madzenia, które też bez przeszkody dalsze 
obrady przeprowadziło. 


Twierdzenie zawarte w interpelacji, 
jakoby w pierwszem doniesieniu oznaczony 
został czas zgromadzenia na godzinę 10 przed 
południem, nie jest zgodne z prawdziwym 
stanem rzeczy. 

Co się tyczy dalszego zarzutu, napro 
wadzonego w interpelacyi, że e. k. starostwo 
zakazało urzędowi telegraficznemu w Koło- 
myi, a względnie słudze tego urzędu, dorę- 
czać prezydyum walnego zgromadzenia Pro- 
świty telegramy powitalne, wysłane z różnych 
stron kraju na to zgromadzenie, to przepro- 
wadzone w tej mierze dochodzenie wykazało 
zupełną nieprawdziwość tego zarzutu. Nie- 
tylko starostwo temu zaprzecza stanowczo, 
ale także urząd pocztowy i telegraficzny W 
Kołomyi i słudzy tego urzędu, którym po- 
ruczone jest doręczanie depesz telegraficznych, 
stwierdzają jak najkstegoryczniej, że nikt 
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ani ze starostwa, ani z innej strony żadnego | 
w tej mierze nie wydawał polecenia, i że 
wszystkie depesze oddane zostały bądź prze- 
wodniczącenu zgromadzenia, ks. Ogonow- 
skiemu, bądź osobom według adresu. 

Komisarz rządowy, delegowany na to 
zgromadzenie, stwierdza również, że woźny 
urzędu telegraficznego doręczał w czasie zgro- 
madzenia przewodniczącemu ks. Ogonow- 
skiemu telegramy, które były odczytywane 
na zgromadzeniu. 

Sekretarz p. St. Jędrzejowiez od- 
czytuje wniosek p. Antoniewicza. 

Wnioskodawca domaga się aby: 

1) Zamek Oleski był w krótkim czasie 
odrestaurowany w tym celu, aby w nim 
mogła się pomieścić szkoła gospodarczo-rol- 
nieza, sadownicza, pszczelnieza, dla dzieci 
wiejskich, 

2) W szkole tej mają także odbywać 
roczny kurs nauk gospodarstwa kandydaci a 
względnie nauczyciele szkół ludowych. 

3) Językiem wykładowym ma być ję- 
zyk ruski. 

Z porządku dziennego przystąpiono do 
pierwszych czytań: 

1. Sprawozdanie Wydziału krajowego 
o krajowych niższych szkołach rolniczych w 
Horodence, Jagielnicy i Kobiernicach, tu- 
dzież o szkole uprawy i wyprawy roślin 
włóknistych w Gródku, sprawozdawca poseł 
Romanowicz; odesłano do komisyi go- 
spodarstwa kraj. 

2. Sprawozdanie Wydziału krajowego 
o krajowej szkole ogrodniczej w Tarnowie, 
sprawozdawca poseł Romanowicz; ode- 
słano do komisyi gospodarstwa kraj. 

Z kolei przystąpiono do wyboru komi- 
syi podatkowej z 14 członków. 

P. Marszałek zaprasza na skrutato- 
rów posłów: Dydyńskiego, Tyszkowskiego, 
Herasimowicza, Horwatha, Potoczka, Salę i 
Michalskiego. 

Po oddaniu kartek przystąpiono do dal- 
szego porządku dziennego, t. j. do sprawo- 
zdania komisyi budżetowej o projekcie Wy- 
działu krajowego, tyczącym się umowy, którą 
Wydział krajowy zawrzeć ma z e. k. Rzą- 
dem co do spłaty Skarbowi Państwa sumy 
1.400.000 zł, w. a. odpowiednio artykułowi 
Il. ustawy z 5 czerwca 1890 roku. Sprawo- 
zdawca poseł Chrzanowski. 

Komisya wnosi zgodnie z Wydziałem 
krajowym, aby Sejm upoważnił Wydział do 
zawarcia 4 c. k. Administracyą Państwa 
imieniem kraju następującej ugody, o zwrot 
nadpłat poczynionych ze Skarbu Państwa 
funduszom indemnizacyjnym Galicyi wscho- 
dniej i zachodniej : 

1. Nadpłaty ze skarbu państwa fundu- 
szom indemnizacyjnym Galicyi wschodniej i 
Galicyi zachodniej poczynione w latach od 
1888 do 1889 włącznie, po 200.000 zł. w. a. 
rocznie, a więc wynoszące razem kwotę, 
1,400.000 zł. w. a., których zwrot cięży na 
kraju w myśl artykułu II. ustawy z 5 czerwca 
1890 roku Dz. u. p. L. 110, obowiązuje się 
kraj zwrocić w ciągu lat trzech począwszy 
od 1902 roku, a to w latach 1902 i 1908 
po 500000 zł. w. a,, zaś w roku 1904 resztę 
400.000 zł. w. a. 

2. Celem spełnienia obowiazku zwrotu 
powyższych kwot w latach wyżej wymienio- 
nych, powinien kraj nałożyć i pobierać, w 
razie potrzeby, dodatki od podatków. 

3. Ugoda niniejsza będzie sporządzona 
w dwóch egzemplarzach równobrzmiących, nie- 
ostemplowanych, zaopatrzonych podpisami 
Ministra skarbu oraz Marszałka krajowego i 
dwóch członków Wydziału krajowego; jeden 
z tych egzemplarzy ma być przechowany w 
c. k. Ministerstwie skarbu, drugi w aktach 
galicyjskiej Reprezentacyi kraju. 

í Do głosu zapisani są pp. Kramarczyk 
1 Szczepanowski. 

„ P. Kramarczyk zabierając głos, za- 
mierza ze stanowiska włościańskiego omó- 
wić sprawę ugody indemnizacyjnej. 

_ Po krótkim przypomnieniu znanej sprawy 
sądzi, że postawienie wniosku przejścia do 
porządku dziennego, byłoby głosem wołają- 
cego na puszczy, ale musi podnieść, iż pań- 
szezyzna została darowaną, zatem zdaniem 
jego nie należy się c. k. Rządowi zwrot kwoty 
1,400.000 złr. 

P. Szczepanowski nie zamierza 
przemawiać przeciw przedłożeniu i sądzi że 
trzeba się z niem zgodzić, to jednak czyni 
to z pewnem moralnem zastrzeżeniem. 

Motywami nałożenia na kraj tak zna- 
cznego ciężaru przyjętego uchwałą sejmową 
w roku 1882, była chęć zaprowadzenia le- 
pszej gospodarki finansowej w kraju, oraz 
usunięcia niebezpieczeństwa długu indemni- 
zacyjnego, które zdaniem mowcy właściwie 
prawie nie istniało, tylko oddziaływało nie- 
korzystnie na targi pieniężne. Dzisiejszą 
rozprawę sejmową uważa mowca jako koniec 
ofiar a natomiast jako początek pracy na polu 
ekonomicznego odrodzenia kraju. Mowca o- 
świadcza, iż aby nie opóźnić dojścia do sku- 
tku ugody, on i jego przyjaciele polityczni 
głosować będą za przyjęciem przedłożenia, 
podnosi jednakowoż, że kraj zapłacić ma za 
to ośm milionów, ażeby o 8 lat przyspieszyć 
możność intenzywnej pracy nad podniesie- 
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niem oświaty i dobrobytu w kraju. Mowca 


porównywa Węgry z naszym krajem i da-i w sprawie 


tami statystycznemi stara się wykazać, wiele 
oni uczynili przy śŚmiałej polityce ekono- 
micznej. Następnie cytuje słowa wypowie- 
dziane przez ówczesnego referenta budżeto- 
wego a obecnego p. Ministra skarbu J. E. 
Dunajewskiego w Radzie państwa, stwier- 
dzające, że do podniesienia potęgi państwa, 
potrzeba podniesienia jego dobrobytu, po- 
trzeba zwalezać środkami ustawodawczemi 
brak inicyatywy, nieporadność i ociążałość, 
wyrabiane u ludności przez nieszczęśliwą po- 
litykę ekonomiczną dawnych czasów. 

(Ks. Metropolita Sembratowiez obej- 
muje krzesło marszałkowskie). 

Mowca przeszedł następnie z kwestyi 
stojącej na porządku dziennym na kwestyę 
konwersji długu indeinizacyjnego, jej po- 
trzeby i omawiał broszurę prof. Kleczyńskie- 
go, traktującą o finansach krajowych, a na- 
stępnie podnosi, że i Węgrzy uregulowali 
swoje finanse rozpoczynając od umorzenia 
długu indemnizacyjnego. 

Zawarcie ugody indemnizacyjnej ma 
zatem — oświadcza mowca — į u nas racyę 
bytu jako pierwszy krok do śmiałej polityki 
inwestycyjnej. Mamy teraz rząd silny finan- 
sowo, Austrya staje się teraz jednolitą cało- 
ścią, organicznie nie mechanieznie złączoną. 
Nasze interesa narodowe schodzą się z in- 
teresami państwa; pragnąc rozszerzyć samo- 
rząd krajowy, powinniśmy wnosić tam żą- 
dania nie obciążające Skarbu Państwa finan- 
sowo. e 

W całej Europie istnieje teraz dążność 
do podnoszenia ekonomicznego poszczegól- 
nych prowincyj w tym celu, ażeby podnieść 
potęgę polityczną panstwa. 

(Ks. Marszałek obejmuje napowrót prze- 
wodnictwo). 

W Prusiech „lex Huene“ zapewnia 
gminom dodatek ze skarbu państwa, sumę 
zasiłków w kwocie 48 milionów marek na 
ich potrzeby lokalne. Powinniśmy w pierw- 
szem miejscu domagać się autonomii w za- 
rządzie kolei żelaznych, autonomii podatko- 
wej a wreszcie autonomii edukacyjnej. Chcąc 
w tym kierunku działać, będzie mowca i 
jego przyjaciele polityczni głosować za ugo- 
dą indemnizacyjną. 

P. Okuniewski twierdzi, że we 
wszystkich ustawach widzi dążność do uję- 
cia ciężarów szlachcie a zwalenia ich na lud. 

P. Jaworski musi sprostować nie- 
które zdania wypowiedziane przez p. Kra- 
marczyka. Sejm i Delegacye uważały pa- 
tent z 1848 roku za punkt wyjcia ugody, 
mowca podnosi jednak, że oprócz tego pa- 
tentu istnieją jeszcze uchwały, rozporządze- 
nia i potenta oparte na uchwale dawnego 
Sejmu z 7 września 1848 r., na podstawie 
których oparto uregulowanie tej kwestyi w 
innych prowincyach. Nasz kraj traktowano 
na podstawie innych rozporządzeń. Gdyby 
Galicya była traktowaną jak inne kraje, wów- 
czas lud byłby jeszcze więcej obarczony, bo 
płaciłby */;, część indemnizacyi, zaś do "Jh 
przyczynićby się musiał jak każdy inny o0- 
bywatel kraju. Tymczasem u nas włościanie 
otrzymywali serwituty bez zapłacenia '/; in- 
demnizacyi. To jest powodem dla czego dług 
ten urósł do tej wysokości, 

P. Szczepanowskiemu oświadcza mow- 
ca, że tak jak cn zapatrywała się na tę 
sprawę Delegacya. Powodem ugody nie była 
obawa zwrotu 106 milionów, Delegacya gło- 
sowała ze świadomością i czyni ofiarę, chciała 
jednak zakończyć raz tę smutną sprawę. 

Mowca ubolewa dalej, że p. Okuniew- 
ski nie mógł wstrzymać się od tego, ażeby 
nie zrobić zarzutów szlachcie. Mowca od- 
piera, jakoby szlachta zwalała ciężary na lud, 
dowodem tego dzisiejsza dyskusya. Gdyby 
szlachta chciała zwalić na lud ten ciężar, 
z pewnością ugody tej by dziś nie było. 
(Brawo). 

P. Rożankowski oświadcza, iż gło- 
sować będzie przeciw umowie. 

Następnie zabrał głos sprawozdawca p. 
Chrzanowski: 

Mowca podnosi, że w rozprawach, które 
się tu toczyły mówiono wiele o polityce in- 
westycyjnej, o rezultatach tej polityki na 
Węgrzech a nie wiele o sprawie stojącej na 
porządku dziennym. Zarzuty poczynione przez 
pp. Kramarczyka i Rożankowskiego nie mają 
podstawy w obec prawomocnych uchwał sej- 
mowych, , 

Z porządku dziennego przystąpiła Izba 
do obrad nad sprawozdaniem komisyi ban- 
kowej w przedmiocie sprawozdania Wydziału 
krajowego o Banku krajowym. Sprawozdawca 
poseł Abrahamowicz. 

Komisya wnosi: 1 d 

1. Sejm przyjmuje do wiadomości spra- 
wozdanie Wydziału krajowego o Banku kra- 
jowym. 

2. Sejm udziela Dyrekcyi Banku kra- 
jowego absolutoryam z rachunków za czas od 
1 stycznia do 31 grudnia 1889 r. 

Wniosek komisyi uchwalono bez roz- 
praw. 

, Z kolei nastąpiło sprawozdanie komi- 
syi budżetowej w przedmiocie zamku Ole- 
skiego. Sprawozdawca poseł Jan Stadnicki. 

Komisya wnosi: 


1) Sprawozdanie Wydziału krajowego 
restauracyi zamku Oleskiego 
przyjmuje Sejm do wiadomości. 

2) Dla przeprowadzenia restaaracyi 
zamku królewskiego w Olesku utworzy Wy- 
dział krajowy komisyę fachową. 

3) Na koszta restauracyi ząmku a mia- 
nowicie na roboty za najnaglejsze uznane 
otwiera się Wydziałowi krajowemu na rok 
1891 kredyt w wysokości 18.000 zł. 

4) Poleca się Wydziałowi krajowemu, 
by po przeprowadzeniu dokładnych studyów 
co do adaptacyi zamku na pomieszczenie ja- 
kiegoś zakładu krajowego odpowiednie wnio- 
ski wysokiemu Sejmowi przedłożył. 

5) Poleca się Wydziałowi krajowemu, 
by przedłożył z końcem roku 1891 wyso- 
kiemu Sejmowi sprawozdanie z wykonania 
robót restauracyjnych opatrzone szkieami i 
rachunkami. 

P. Rożankowski zapowiada po- 
prawki do wniosków komisji. 

Przemawiali jeszcze pp. Golejewski i 
Antoniewicz, który użył kilka więcej dra- 
stycznych wyrazów. 

P. Marszałek oświadcza, iż zwrócono 
jego uwagę na niestosowne wyrażenia, któ- 
rych użył p. Antoniewicz. Za użycie słowa 
„pajacostwo* udziela p. Marszałek p. Anto- 
niewiezowi napomnienia. 

Po przemówieniu sprawozdawcy, wnio- 
ski komisyi zostały przyjęte. 

P. Michaljski ogłasza rezultat wybo- 
rów do komisyi podatkowej. 

Wybrani zostali pp.: Abrahamowicz, 
Chamiec, Czaykowski, Horodyski Kornel, 
Jaworski, Jędrzejowicz Edward, Korytowski, 
Łączyński, Niezabitowski, Ochrymowicz, Ro- 
senstok, Słonecki, Szeliski i Weigel. 

P. Marszałek oświadcza, że z po- 
wodu spóźnionej pory (godz. pół do 3) za- 
mierza zamknąć dzisiejsze posiedzenie. 

P. Romańczuk oświadcza, iż Rusini 
podniosą zasadniczą kwestyę, czyli sprawo- 
zdawey wolno jest z trybuny sprawozdawczej 
odpowiadać w języku ruskim. Aby mie zro- 
biono posłom ruskim zarzutu, iż chcą Izbę 
zaskoczyć, oświadcza mowca, iż z pierw- 
szej sposobności skorzystają. 

P. Marszałek oświadcza, iż nad 
sprawą tą nie może dopuścić rozprawy 
chybaby postawiony został formalny wniosek. 
Zresztą w wypadkach poszczególnych za- 
strzega sobie prawo interpretacyi regula- 
minu. 

Odczytane jeszcze zostały dwa wuioski: 

P. Romańczuk w sprawie zakła- 
dania gimnazyów i seminaryów z językiem 
wykładowym ruskim we wschodniej Galicji. 

P. Merunowicz wnosi stworzenie 
kraj. funduszu pożyczkowego dla gmin na 
budowę szkół w wysokości pół miliona. Do 
tego funduszu miałyby wpływać zaliezki do- 
tychczas udzielane gminom, a przez lat 5 
wstawianą ma być do budżetu corocznie 
kwota 100.000 zł. 

Koniec posiedzenia godz. 2 min. 40 po 
południu ; następne we środę. 


Komisya podatkowa ukonstytu- 
owała się zaraz po dzisiejszem posiedzeniu 
sejmowem. Przewodniczącym wybrany został p. 
Jaworski Apolinary, zastępcą jego p. Jędrze- 
jowicz Edward, sekretarzami pp. Łączyński 
i Rosenstock. 


($) W spisie petycyj odczytanych dziś 
w Izbie, było 6 petycyj różnych gmin pow. 
brodk iego, domagających się zniesienia w na- 
szym kraju Rad powiatowych. 

Petenci w motywach podnoszą, że in- 
stytucye Rad powiatowych mają być orga- 
nem kierującym i kontrolującym urzędowa- 
nie rad gminnych; zadaniu temu jednak nie 
odpowiedziały. Ponieważ dalej utrzymanie 
Rad powiatowych połączonem jest ze zna- 
cznemi wydatkami, a działalność ich dotąd 
nie przyniosła korzyści, ponieważ wydano 
na to sumę przeszło sześć milionów, po- 
nieważ skład reprezentacyj jest w ten spo- 
sób niesprawiedliwie urządzony, iż narodo- 
wość ruska nie ma w nich odpowiedniej 
liczby przedstawicieli, a w wydziałach wielu 
powiatów wschodniej Galicyi nie ma naro- 
dowość ta ani jednego swego reprezentanta, 
przeto okazuje się, że reprezentacye powia- 
towe przedstawiają się jako działające tylko 
na korzyść jednej polskiej narodowości. Po- 
tenci, wychodząc dalej z założenia, że gdy 
na Bukowinie wkrótce po zaprowadzeniu in- 
stytucyi Rad powiatowych zostały takowe 
zniesione i do tej pory nie okazała się po- 
trzeba ich ustanowienia, a mimo, że nie ma 
tam już Rad powiatowych, istnieje dobrobyt 
i urzędowanie gmin wiejskich jest skuteczne, 
udają się do Sejmu z prośbą, ażeby w dro- 
dze ustawodawczej zniósł instytucyę Rad 
powiatowych w Galicyi i Wielk. Ks. Kra- 
kowskiem. 


Królowa rumuńska Elżbieta przybyła 
wczoraj do Wiednia. 


Król Belgów przybędzie do Poczdamu 


Według doniesień z Medyolanu, ocze- 


we wtorek, pomiędzy 4tą a 5tą godziną po- | kują tam przybycia kanclerza Niemiec Ca- 
południu. Na dworeu kolejowym odbędzie się | privi'ego, w dniu 6 listopada; pobyt zaś jego 
przyjęcie z wielkiemi honorami wojskowe- | we Włoszech potrwa prawdopodobnie ze 


mi, oraz osobiste przyjęcie przez cesarza Wil- 
helma. 


Książę arcybiskup praski, kardynał hr. 
Schónborn, zwiedzając część swej dyecezyi 
pod panowaniem pruskiem będącej, przybył 
do Wrocławia, gdzie przyjmował go książę 
biskup wrocławski, dr. Kopp. 

Jak już doniesiono, ma książę kardynał 
uzyskać w dniu 28 b. m. audyencyę u cesa- 
rzą Wilhelma, a to w sprawie wikaryatu w 
Kladsku. 

Stan zdrowia w. księcia Mikołaja Mi- 
kołajewicza starszego pogarsza się ciągle. 
Dnia 23 b. m. wydano z Ałupki, gdzie leży 
chory, następujący biuletyn : 

Długotrwała dolegliwość szczęki i wy- 
darzona w listopadzie roku przeszłego in- 
fluenza, nadwerężyły zdrowie Jego Ces. Wy- 
sokości w. księcia, wywołując silne wstrzą- 
śnienia nerwowe. Ciepły klimat i wypoczy- 
nek dawały nadzieję polepszenia zdrowia, 
lecz nagła komplikacya stała się powodem 
mocnego choroby zaostrzenia. Uporczywa bez- 
senności a szezególniej drażliwość chorego, u- 
eręczają go i wycieńczają. Minioną noc spę- 
dził niespokojnie. Temperatura ciała 37,5, 
puls 100, Podpisano: Profesor Kowalewskij. 


Ostatni zaś biuletyn opiewa, że po o- 
gólnych kurczach z utratą pamięci, po któ- 
rych nastąpiła senność, objawiło się osłabie- 
nie pamięci, utrudnienie mowy, drżenie ję- 
zyka i muszkułów twarzy. 


Z Petersburga donoszą, że w tamtej- 
szej akademii sztabu generalnego postano- 
wiono wykładać historyę narodów słowiań- 
skich. Początkowo przedmiot ten ma być za- 
liczony do rzędu nadobowiązkowych. 

W ministerstwie oświaty opracowany 
został projekt przekształcenia nadzoru nad 
kościołami katolickiemi i protestanekiemi w 
cesarstwie. 


Russyfikacya prowincyj nadbałtyckich 
w dziale administracyi wewnętrznej kraju 
raźnym postępuje krokiem. Język niemiecki 
zostanie już wkrótce z zarządów gminnych 
wyrugowany zupełnie. Początek w tej mie- 
rze zrobiono, zaprowadzając w pewnych a- 
gendach język rossyjski. W celu przyspie- 
szenia dzieła russyfikacyi założone będą w 
znaczniejszych miastach teatra rossyjskie, 
subwencyonowane ze skarbu państwa. 


„Bułgarski korespondent paryskiego 
dziennika Democrate opowiada, że ks. Fer- 
dynand koburski znalazł w swej sypialni 
cztery tajemnicze pisma, położone w najwi- 
doczniejszem miejscu. Pisma te, pochodzące 
od „Komitetu wykonawczego”, były adreso- 
wane: jedno do ks. Ferdynanda, drugie do 
Stambułowa, trzecie do pułkownika Mutko- 
rowa, czwarte do Petrowa. Wszystkie jedno- 
brzmiąco groziły adresatom Śmiercią, jeśli 
do dnia 1 grudnia nie opuszczą dobrowolnie 
Bułgaryi; na marginesie zaś były wyobrażo- 
ne martwe głowy ze skrzyżowanemi nad 
niemi kindżałami. W Sofii istotnie wierzą 
w istnienie tajnego komitetu wykonawczego, 
składającego się z Macedończyków, którzy za- 
przysięgli zemstę wszystkim biorącym udział 
w wyroku śmierci na majora Panicę.* 


Msgr. Zaleski, radca nuneyatury w Pa- 
ryżu, został, jak donosi Figaro, odwołany 
ze swojej posady; rzymski dyplomata otrzy- 
mał ważną misyę w Indyach wschodnich, 
gdzie już raz przebywał w towarzystwie 
Msgr Agliurda, celem przywrócenia hierar- 
chii katolickiej. 


Kulisy Bulanżyzmu Mermeixa ukazały 
się obecnie w książce; autor dodał kilka no- 
wych rozdziałów, których nie mógł umieścić 
w Figarze z powodu choroby. 


W Eccles, okręgu, który dotąd należał 
do torysów, zwyciężył Roby, zwołennik Glad- 
stonea. Charakterystyczną stroną tego wy- 
boru jest szczegół, że kandydat opozycji, 
obowiązał się domagać w parlamencie 8 go- 
dzinnej pracy dla górników. 


Dzienniki angielskie z entuzyazmem 
dochodzącym do liryzmu, wyrażają się o 
Moltkem z okazyi jego jubileuszu. Standard 
powiada: Inni wodzowie pozostawili po so- 
bie ruiny, Moltke pozostawia państwo, żadna 
pochwała nie może być większa; Moltke jest 
s e G Niemiec, ale całej ludz- 

osci; w tym duchu wyrażają si $ i 
Dy Telegraph. ama i 


oraz 


trzy dni. 

Dzienniki włoskie zwracają uwagę, że 
opozycya, kierując się jedynie namiętnością, 
to jest nienawiścią do Crispi'ego i trój- 
przymierza, pozbawiła się sama bardzo wa- 
żnej broni przy agitacyi wyborczej, gdyż bro- 


nią tą mogła być krytyka spraw ekonomi- 


cznych, polityka kolonialna i inne bliższe 
sprawy. 


Z Berna donoszą, że rada Rada zwią- 
zkowa rozstrzygnie w dniu 28 b. m. o re- 
kursach kantonu tessyńskiego przeciw rezul- 
tatowi głosowania w dniu 5. m. Następnie 
zwołana będzie zaraz ponowna konferencya 
ugodowa. Tessyńska wielka rada zebrać się 
ma dnia 30 b. m. W Tessynie pozostać ma 
nadal juź tylko jeden batalion wojsk związ- 
kowych. Mówią, że Castioni wydany zostanie 


przez Anglię rządowi szwajcarskiemu. 


Według doniesienia z Rzymu Politische 
Corresp., w dyplomatycznych kołach tamtej- 


szych, upatrują w kilku nowych faktach sym- 
ptoma polepszenia się stosunków wewnę- 
trznych w Portugalii. Przedewszystkiem te- 
dy poseł włoski na dworze lizbońskim, bra- 
bia Collobiano, rozpoczął urlop jednomiesię- 
czny, a równocześnie powróciły ku wybrze- 
żom włoskim wysłane niedawno ku Portu- 
galii parowee „Ettore Fieramosca“ i „Do- 
gali“. Gdyby sytuacya była ciągle jeszcze 
naprężona, a dyuastyi portugalskiej, spokre- 
wnionej z włoskim domem królewskim , za- 
grażało cokolwiek , to ani hrabia Collobiano 
nie byłby teraz opuszczał swego stanowiska, 
ah nie odwołano wojennych okrętów wło- 
skich. 


Holenderski Staatscourant ogłasza na- 
stępujący biuletyn : 

„Jakkolwiek siły fizyczne króla zmniej- 
szają się, to jednak ogólny stan zadawalają- 
cy, ale zaburzenie w stanie umysłowym bez 
zmiany.* 

Ministrowie kolonij i sprawiedliwości 
udawali się ponownie do zamku Loo, a we 
wtorek zdadzą parlamentowi sprawę z isto- 
tnego stanu, w jakim się król znajduje. 


TELEGKARY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 27 października. Przed 
trybunałem państwa odbyła się dzisiaj 
rozprawa wskutek zażalenia wniesione- 
go przez Ernesta Breitera i towarzy- 
szy w Krakowie, na Ministerstwo spraw 
wewnętrznych, z powodu rozwiązania 
stowarzyszenia „Ozytelni akademickiej,“ 
Zastępca żalących się wywodził, że 
stowarzyszenie miało jedynie na celu 
utrzymywanie duchowego,  koleżeń- 
skiego życia młodzieży uniwersyteckiej 
w Krakowie, a celów politycznych nie 
miało wcale. Zastępca Ministerstwa 
wskazał na mowy o charakterze poli- 
tycznym i na konflikt stowarzyszenia 
z senatem akademickim, który to kon- 
flikt doprowadził nawet do zaburzeń. 
Zresztą przeciw prezesowi stowarzy- 
szenia i towarzyszom wdrożono swego 
czasu z powodu mów przez nich wy- 
głeszonych śledztwo sądowo-karne, a 
zatem rozwiązanie stowarzyszenia jest 
zupełnie uzasadnione, ponieważ prze- 
kroczyło ono statutem objęty zakres 
działania. Wyrok trybunału ogłoszony 
będzie jutro. 

Wiedeń, 27 października. Depu- 
tacya oficerów, wysłana do Berlina, ce- 
lem złożenia hr. Moltkemu gratulacyj, 
wręczy mu pismo gratulacyjne Najja- 
śniejszego Pana. 

Wiedeń, 27 października. Kró- 
lowa rumuńska przybyła wczoraj zra- 
na do Wiednia i złożyła Najdost. Arey- 
księżnej Maryi Teresie przed poładniem 
jednogodzinną wizytę. Popołudniu uda- 
ła się do Baden, odwiedziła w Weil- 
burgu bawiących tam członków Najw. 
Dworu. W południe Najjaśn. Pan od- 
wiedził królowę rumuńską w hotelu 

Wiedeń , 27 października. Auten- 
tycznie zapewniają, że hr. Hartenau zo- 
stał przeniesiony z pułku dragonów do 
piechoty. 

Wiedeń, 27 października. Hra- 
bia Hartenau dotychczas nadliczbowy 


Berlin, 27 października. (Tel. pr.) 
siony został do pułku pieszego króla | W obchodzie jubileuszu Molikego za- 
Belgów stojącego załogą w Gracu. Za-,; dziwiła ogólnie nieobecność ks. Bis- 
tem hr. Hartenau wstępuje w czynną | marcka. 


pułkownik 6 pułku dragonów, przenie- ` 


służbę wojskową w Austryi. 
Wiedeń, 27 października. (Tel pr.) 


Jutrzejszy numer Armeeverodnungsblait 


ogłosi przeniesienie pułkownika 6 puł- 
ku dragonów Aleksandra hr. Hartenau 


byłego księcia Battenberga w tymeza- 


sowym charakterze do pułku piechoty. 


reszt, 27 października. Drukarze 
postanowili dać właścicielom drukarń 
dzień dzisiejszy jako termin do odpo- 
wiedzi na żądanie zmodyfikowanej ta- 
ryfy płac. Większa część wielkich dru- 
karń przyjęła już taryfę, jakiej ządają 
zecerzy. W sześciu drukarniach zawie- 


sili zecerzy prace. 


Berlin, 27 października. Hrabia 
Moltke przyjmował wczoraj przed połu- 
dniem powinszowania swych krewnych 
i wszystkich oficerów sztabu general- 
nego. O trzy kwadranse na 12 w po- 
łudnie przyjechał cesarz Wilhelm do 
mieszkania Moltkego, poczem przed 
mieszkanie przymaszerowała kompania 
pułku gwardyi, i szwadron kirasyerów 
gwardyjskich z choraągwiami i sztan- 
darami wszystkich pułków w Berlinie 
stojących. Moltke pojawił się na bal- 
konie z odkrytą głową i polecił prze- 
defilować choragwiom i sztandarom, 
które następnie zniesiono do jego mie- 
szkania. W sali, gdzie się wszyscy 
obecni zgromadzili, przyjmował Moltke 
powinszowania cesarza, generałów ko- 
menderujących, a między tymi Capri: 
viego, dalej austro-węgierskiej depu- 
tacyi oficerów, rossyjskiego generała 
Kutuzowa, niemieckiego następcy tronu, 
innych książąt krwi, książąt rzeszy 
i t.d. Między gratulacyami pisemnemi 
nadeszły powinszowania od cara ros- 
syjskiego i króla szwedzkiego. 

Po południu przyjmował Moltke 
deputacye miast, z których wiele wrę- 
czyło mu dyplomy honorowego obywa- 
telstwa. 

Pomiędzy telegramami gratulacyj- 
nemi, nadeszła depesza od sułtana, ze 
wspomnieniem 0 usługach, jakie Moltke 
oddał Turcyi; dalej depesza od księcia 
Walii, tudzież w bardzo ujmujących 
słowach zredagowany telegram od ks. 
Bismarcka. 

O godzinie 7 wieczorem odbył się 
w Poczdamie na cześć Moltkego obiad 
galowy, w którym wzięli udział oboje 
cesarstwo, wszyscy obecni książęta, 
generałowie, wysocy dostojnicy, a mię- 
dzy innymi hr. Szuwałow, generał Ku- 
tuzow i członkowie austro-węgierskiej 
deputacyi. Cesarz wzniósł toast na 
cześć Moltkego i trąeił się z nim pu- 
harem. Podczas przyjazdu do Poczda- 
mu, równie jak podczas wyjazdu, liczna 
publiczność serdecznie  pozdrawiała 
Moltkego. 

Berlin, 27 października. Reichs- 
anzeiger pisze: Cesarz, w przemowie 
swej gratulacyjnej, pozdrowił Moltke’ go 
nie tylko jako wodza Prus, który zdo- 
był dla armii chwałę „niezwyciężonej*, 
ale także jako współzałożyciela państwa 
niemieckiego. Udzielone Panu — rzekł 
cesarz — przez mego dziada odzna- 
czenia są tego rodzaju, że wyższych 
dać nie mogę, w celu okazania Panu 
mojej osobistej wdzięczności. Przyjmij 
Pan więc jedyny hołd, jaki w moich 
młodych latach złożyć ci mogę. Oto 
ze szczególną dumą zrzekam się w dniu 
dzisiejszym przywilejów monarchy, że 
sztandary wojska mego mają się znaj- 
dować w moim przedpokoju — i pro- 
szę Pana, abyś przyjął sztandary gwar- 
dyi do siebie“. Następnie wręczył ce- 
sarz Moltkemu w oznakę poważania, 
czci i wdzięczności buławę marszałka 
polnego i wezwał obecnych, ażeby u- 
czucie wdzięcznego, uznania, że Moltke 


umiał stworzyć szkołę dla wodzów | 


wojskowych w przyszłości i po wszyst- 
kie wieki, wyrazili z okrzykiem: Moltke 
niech żyje! 


Hamburg, 27 października. (7. p.) 
Hamb. Nachr. oświadczają, że książę 
Bismarck nie otrzymał zaproszenia na 
jubileusz Moltkego, byłby jednak z wła- 
snego popędu przybył, gdyby zdrowie 
mu na to pozwalało. 


Belgrad, 27 października. Król 
Milan, który dzisiaj wyjeżdża zagranicę, 
przyjmował wezoraj Gruicza, w obec 
którego oświadczył, że wyrażenia się 
jego zostały przekręcone lub przesa- 
dzone. Król Milan jest ze stanu kraju 
i z rządu zadowolony. Dziś pożegnają 
się z Milanem ministrowie. 


Belgrad, 27 października. W sku- 
tek ostatniego wtargnięcia Arnautów, 
przekroczyło 20 wieśniaków ze wsi 
Trnovica granicę turecką i wszczęli z 
Arnautami bójkę na pięście, odebrali 
im 50 sztuk bydła drobnego. Rząd, który 
potępia ten krok własnej pomocy wło 
ścian, zarządził surowe śledztwo i po- 
stawienie kordonu granicznego. 


Rzym, 27 października. Italie 
ogłasza ostateczne ukonstytuowanie się 
włosko-wschodnio - afrykańskiego towa- 
rzystwa w Medyolanie, z kapitałem 20 
milionów lirów, zazktórych oprocento- 
wanie daje rękojmię rząd. Rząd przed - 
łoży Izbie odnośny projekt ustawy i 
zażąda nagłego traktowania tego przed- 
miotu. 

Paryż, 27 pażdziernika. Pomię- 
dzy Francyą a Grecyą zawarty został 
prowizoryczny traktat handlowy. Gre- 
cya przyznaje Francyi zredukowaną 
taryfę a nadto 30-pre. opustu od to- 
warów aksamitnych i jedwabnych, tu- 
dzież zupełną wolność cłową przy ar- 
tykułach perfumeryi i winach. Mary- 
narka francuska używać będzie ró- 
wnych korzyści, jak marynarki wszyst- 
kich najbardziej uprzywilejowanych na- 
rodów. Francya przyznaje taryfę kon- 
wencyonalną do 1 lutego 1892 r. 

Bruksela, 27 października. Przy 
ściślejszych wyborach do rad gmin- 
nych przeszło dwóch kandydatów zwią- 
zku liberalnego i jeden kandydat ligi 
liberalnej. Przed lokałem ligi miały 
miejsce nieprzyjazne jej manifestacye, 
przyczem przyszło do bójek ulicznych. 


Bruksela, 27 października. Król 
wyjeżdża dziś wieczorem do Berlina. 


Konstantynopol 27 październi- 
ka. Niedziela wczorajsza, w której jak 
poprzedniej niedzieli cerkwie grecko- 
wschodnie były pozamykane, przeszła 
bez żadnego wypadku. 

Krążą pogłoski, że we wtorek cer- 
kwie zostaną otwarte, ponieważ poro- 
zumienie W. Porty z Patryarchatem 
przyszło do skutku i ma być dzisiaj 
| sułtańskiem irade sankcyonowane. Wia- 
domość, jakoby W. Porta w drodze 
policyjnej zarządziła otwarcie kościo- 
łów nie jest prawdziwą. 

Ateny, 27 października. Rezultat 
wyborów nie jest jeszcze zupełnie zna- 
ny, zdaje się jednak, że zwolennicy 
| Trikupisa mają większość, jakkolwiek 
|może niezbyt wielką. Miasto Ateny wy- 
| brało 7 ministeryalnych a 8 opozycyj- 
nych kandydatów. 


Wiedeń, 27 października. Stan banku Au- 
stro-węgierskiego z dniem 23 b. m.: banknoty 
w obiegu 452,487.000 złr. (e 8,027.000 złr. 
mniej, aniżeli w tygodniu poprzednim); zapas 
kruszcowy 245,842.000 złr. (o 271.000 złr. 
mniej), portfel} 185,357%,000 złr. (o 8,727.000 
zł. mniej). lombard 28,732.000 zł. (o 1,054.000, 
złr. więcej), Wolny od stempla zapas w ban- 
knotach 984.000 złr., 


| Odpowiedzialny Redaktor Adam Krechowiecki 
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Perełki z Santalu Dr. Clertana 
przygotowane metodą, która otrzymała po- 
twierdzenie akademii medycznej w Paryżu, 
posiadają zadziwiającą skuteczność przeciw 
zapaleniem, katarom pęcherza, krwawym ` 
rzężączkom i upływom kanału urynowego. 
W większej ilości tych chorób boleści ustę- ` 
pująw pierwszym dniu po użyciu, a w trzy, | 
a co najwięcej w cztery dni po użyciu, cho- : 
roba ustaje bez żadnych szkodliwych na- | 
stępstw. 6804 | 


Cos. król. generalna Dyrekcya | 
kolei państwowych. 
Ważny od 1 października. 
Do Lwowa przychodzą: | 
ze STRYJA g. 8 m. 80 z rana pociąg oso- | 
| 


bowy z Budapesztu, Munkacsa, Ławo- 
cznego, Suchy, Chyrowa i Stryja ; 
. 3 m. 36 po południu pociąg osobowy 
ze Suchy, Chyrowa, Stryja, Husiatyna 
i Stanisławowa : í 
g. 12 m. 8 w nory z Bndapesztu, Mun- 


kacsa, Ławocznego, Stróż, Chyrowa, 
Stryja, Husiatyna i Stanisławowa; < 


ze STANISŁAWOWA g' 6 m. 58 z rana| g. 


pociąg osobowy z Suczawy, Czernio- 
wiec i Stanisławowa ; 

g. 2 po południu pociąg osobowy z Bu- 
karesztu, Jass,; Czerniowiec, Husiaty- 
Da, i Stanisł .wowa; 

g. 8 wieczorem pociąg pospieszny z Bu- 
karesztu, Jass, Czerniowiec, Husi :tyna 
i Stanisławowa; 

2 BEŁZCA g.10 m.1% reno pociąg miesza- 
ny z Bełza, tylko w- wtorki i piątki; 

g. 5 m. 41 po południu pociąg mieszany 
ze Sokala i Bełzca; 

Odjazd ze Lwowa: 
ku STRYJOWI 5 m. 55 z rana pociąg oso- 
bowy do Stryja, Chyrowa, Stróżego, 
Ławocznego, Munkacsa, Budapesztu, 
Stanisławowa i Husiatyna ; 

g. 10 m. 20 przed południem do Stryja, 
Chyrowa i Suchy; 

g. 8 m. 45 wieczorem do Stryja, Chyro- 
wa, Suchy, Ławocz nego, Munkacsa, 
Budapesztu, Stanisławowa i Husiatyna. 

w kierunku do STANISŁAWOWA 9 m. 16 
przed połudaiem pociag pospieszzy do 


? 


| Stanisławowa, Czerniowiec, Jass, Bu- 
karesztu i Husiatyna ; 
4 m, 30 po południu pociąg osobowy 
do Stanisławowa, Czerniowiec, Jass, i 
Bukaresztu ; 
g: 10 m. 16 wieczorem do Stanisławowa, 
Husiatyna, Czerniowiec i Suczawy ; 
w k'erunku do BEŁZCA 8 m 3 z rana po- 
ciąg mieszany do Bełzca i Sokala; 
g. 2 m. 29 po południu pociąg mieszany 
do Bełzca tylko w piątki ; 
8. 4 m. 48 po południu pociąg mieszany 
do Bełzea tylko we wtorki. 
| Godziny podane są według zegara lwowskiego. 
a a 
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Pociągi kolejowe 
(podług zəgara lwowskiego), 


Erzychodzą do Lwowa: 


Z Krakowa o godz. 8 min. 50 rano po- 
ciag osobowy — o godz. 4 min. 3 po 
południu pociąg pospieszny — o godz 
7 m. i wieszór pociąg mięszany -- 
o g. 9 m. 32ë wieczór pociąg osobowy. 

|Z Podwołoezysk na dworzec główny 

? lwowski o godz. 3 m. 15 w nocy po 


a 


ERA © M e: 


Cennik Iwowskiej izby handlowej i przemysłowej, 


Lwów, dnia 25. października 1820 
płacą 


żądają 


walutą austr. 
1. Akcye za sztukę, złr. ot.  słr, et, 
i ar. Lud. po 200 zł. m. k. fl28 50 201 5u 
Gol. ROPA po 200 zł. wa. Z]227 — 2330 — 
Banku hip. galic. po 200 zł. wa. $]296 — 299 ~ 
Banku kred. gal. po 200 zł. wa. gf — — 216 — 
9, List, zast. æ 100 zi. 3 
Banku hipot. PP ai los w401. £]100 90 101 60 
pr. w. a. 
n » . 
wylosowane z 10 pr. premią 106 86 107 69 
Baz hipot. 4*jspr. los. w "01. | 9790 98 60 
Banku kraj, 4'/4pr. wa. va bj = L 5 50 E > 
' t. galie. ziem pr. wa. =. 
ex: iey 5 TJM A wa. f 9730 98 — 
fow. krad. gal. ziem. 4 pr. W. a. 
arie 413|ą lat *: 95 30 96 — 
áta pr. wa. los. 621. 99 30 100 — 
4pr. wa. los. w561. 5d] 94 60 95 30 
3. Listy dłużne za 100 zł. 2 
Gal. zakł. kred. włos. w likwidacyi $ 
(daw. 6 pr.) 3 pr. w.a. . .g]59— 61 ~ 
(daw. 5 pr.) 2'ls pr. w. a. . „| 58 — -- — 
Ogól. rol. kred. Zakład dla GAR, 2 
w likw. 6 pr. wa. los. w 15 lat. H — — — — 
4. Obligi za 100 zł. 5 
indemniz. gal. 5 pr. m. «e J103 30 104 - 
Galie. funduszu propin. 4 pr. wa. 92 30 93 — 
Bukow. fund. propin. 5 pr. w. a. J100 — 100 70 
uhłig. komunalne Banku krajo- 
wego 5 pr. w. a 100 60 101 30 
Pożyczki kr. z r. 1873 po6 pr. w. |104 50 — — 
Pożyczki kr. z r.1883, 1884, 1885 
po "ha PT. Wa. NO ea 2 HE 
5. Losy miasta Krakowa 2150 2350 
„» Stanisławowa 3750 2959 
*” 
6. Monety, 
Dukat cesarski 5 43 5 55 
Nepsleondor 06 820 
Półimparysł | - - « . 930 — — 
Rubai rosayjski Brebrny 145 155 
5 s paDierowy 139 141 
0 marek niemieckich 56 30 76 70 


Do zakupna i sprzedaży wszystkich w pow ;ż- 


szym spisie kursów notowanych 


wartościowych i waluty poleca się najusilniej 


n i 
i A 
Licytacye | 
L. 23629 (6792 1—3) | 
W e. k. Sądzie u Krako- | 
ie odbędzie się celem zaspokojenia wie | 
SMEM Anieli lo Gołemberskiej 20 Ga- | 
sekowej w kwocie 5500 zł. z przyn. w dniu 
24 listopada 1890 i w dniu 22 grudnia | 
1890 zawsze o godz. 10 rano przymusowa 
sprzedaż realności w Krakowie nr. 85 dz. 
VII. Franciszka i Maryi z  Mitasińskich 
Cieślowskich własnej. 
Cena wywołania wynosi 6351 zł. 47 
ct. aw. 
Wadyum 635 zł. 10 et. - 
Warunki licytacyjne przejrzeć można 
istraturze sądowej. = 
y | iratotem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Jan Jakubowski, zastępcą 
dw. dr. Schónberg. l 
ek Kraków, dnia 12 września 1890. 


L. 7302 (6626 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Złoczowie roz- 
pisuje celem zaspokojenia wierzytelności 
Eliasza Friedmana w kwocie 136 zł. wa. 2 
pn. przymusową publiczną sprzedaż należą- 
cego do dłużnika Feibischa Pion ciała hip. 
| wyk. hip. 19 gminy Złoczów w budynku 
tutejszego sądu odbyć się mającą dwa ter- 
miny a to pierwsży na dzień 24 listopada 
1890 a drugi na dzień 22 grudnia 1890, 
zawsze o godz. 10 przed południem z do- 
datkiem, że przy drugim terminie, jeśli War- 
tości szacunkowej osiągnąć nie można bę- 
dzie, realność ta także niżej tej wartości 
sprzedaną zostanie. 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 


Dnia 24 października 1890 
1. Dług państwa. płacą żądają 


Jednolity dług państwa w banknot. 


maj-listopad 88.35 88,55 

luty-sierpień . . . . . . . . 88.30 88.50 
Jednolity dług państwa w srebrze 

styczeń-lipiec woo IM 88.55 8875 

kwiecień-październik . . . 8860 88.80 


Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. 132.25 133,— 
1860 po 500 złr. w. a. 5 pr. 137;50 137.73 
1860 po 100 złr. 5 px. . 14625 147,25 
1864 po 100 złr. . . 179.75 180 75 
» » 1864 po 50 zdr. „ 179.78 180.75 
Renty Com. po 42 litr. austr. . = ocz 
Listy zast, domen. państw. pe 126 

zł Dpi 2. . UM. „ 143.50 144 — 
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . . 100.80 101. > 
Austr. renta zł. wolna ed podat. £ „e. 107.— 107.20 


2. Obligacye iadem. 5 pr. (za zł. m. k.) 


Bukowiny 105.— 105.23 
Galieyi . 103.50 10450 
Niższej Austryi . 109.86 110 — 
Siedmiogrodu . . . . . . | —— —— 
Węgiar za 100 zł. wa. $ pr. . 89. - 3950 
8. Akeye. 
Bank Anglo-aust. 200 zł. amit. zł. 160.5) 161, — 
ost. kred. dla handlu po 160 zł. . . 345 — 30550 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 595-- 5$01— 
Gal. banku hip. po 800 mł. |... ajm mm 
Gal. banku d. han.i prz. a zł. 200 wpl, 4&0 pr. —— —- — 


Gal. zakł, kred. ziem, a 200 zł, , . 
Bank dla krajów Korounych a 200 zł 325.50 230.—- 
Bank austro-węgierski a 606 zt. . 979. 381 — 
Zol. Albrechta a 200 gł. w srebrze . 8175 8325 
Aust, Tow. żeglugi par. dun, po500zł,m 314.— 316.— 
Kol. Cesarz, Elżbiety po 200 zł. mk. 
Kol. Preszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. . —— — —. 
Północua kolej po 1000 zł. m. k. . 2770.-- 2775.— 
Rol. Kor. Kudżw. po 200 sł. m k. 200 — 20059 
Lwów-Czern. kol. 1. po 200 zł. aa w 295% 230,50 


papierów 


ciąg mięszany — o godz. 2 m. 20 po 
południu pociąg pospieszny — o godz. 
7 m. 30 wieszór pociąg osobowy. 

A Podwołoczysk na dworzec Podzam- 
cze o godz. 2 m. 38 w nocy pociąg 
mieszany o godz. 2 m 8 po połu- 
aniu pociąg pospieszny — o godz. 7 
m. 1 wieczór pociąg osobowy. 


Odehodzą ze Lwowa; 


Do Krakowa o godz. 4 m. 30 rano po- 
ciąg osobowy — o godz. 7 m. 20 rano 
pociąg osobowy — o godz. 2 m. 28 
po południu pociąg pospieszny — gg. 
8 m. 30 wieczór pociąg osobowy. 


PRZYJECHALI DO LWOWA 
dnia 25 października 
Hotel Zorża. 


Pp. T. hr. Potulicki z Glinian, J. Dolań- 
ska z Baranowa. 


Hotel Europejski. 


Pp J. dr. Pohorecki z Tarnopol 
Nemeth ze Skałata. EB 


M piang żądzią 
Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. w sr. 244.25 244 75 
Połud kol, panstw. po 200 zł. w. a 14475 14525 
T. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 10450 19550 


4. Listy zastawne losowane. 


Qgólny-rolniezo kredytowy Zakład dla 

Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. Z m 
Powsz. austr. zak. kr. ziem 4", pr. 

w złocie w 50L . . . . . . . 1060.— 100.40 
y | m, n» premiowe po 3 pr. 108.75 109.25 
Gal. zak. kr. ziem. Krak, los. w 18 1. 6 pr. 
w 80 1. 7 pr 


w 36 1. 6 pr. 10025 100.75 


" » kå n n 


n n 
Gal. Tow. kred. w. s. po % pr. = "og 
n » » n» P PE :-— 100.50 
noob | n |» po 5 pr. w 
37 latach zwrotne . e- e. e —,— 10050 
Banku kraj. 4'/, pr. wa, ius. w 51%, i 88.50 99,— 
Obligi komunalne Banku krajowego 
5 pr. w. a. |. emisyi . . . . . 100.50 ——- 
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 i. wyl. . 101.— 10135 
Banku aust. węg. Atla pr. , . . 100.— 10050 
Weg. Tow. siem. ake, po 5 pr. . . 100.50 101.— 
Zakł. kr. zier. po Kija pr. . . 102.— 10235 


5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 160 zt.) 


Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 101.— 103 — 
Tow. kol. że! Proszów-Tarnów (w. ex.) 
a 300 zł, 5 pr. w srobrze . = 


Kolej północna po 100 zł, m. k. . 99.— 99.70 
s £ o 100 zł. w. a. . . 9940 100.20 
«olej gal. Kar. Lud. emisya z r. 1581 
po 300 ze. 644 pr. . . . . . . 9875 9935 
dtto fjaroataw-Sokal) . 95.50 96— 
Rol. gal. Lirów-Gzarn.-Jaes. zmisya s 200 
gł. å pr. w srebrze z r. 18846 . . 8150 82.50 
z r. 138% 89.— 1380 
z r. 1886 me —— 
s r. 1878 . — a ma 
Wag gal. kol. a 208 zł, 5 pr w m. 998) 10080 


8 Losy. 


Instr. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa. 183.25 184.25 
CGiarego po 40 zł. m. k. . . . . 55. 
Tow. togi. par, na Dunaja so 100zł m. k. 126 
Keglewicha po 10 zł, m. k. 29.— 33 — 
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Kantor wymiany dom bankowego Scheihammer & Że 


Wiedeń, l., Kirntnerstrasse 20. 


m tna zarz Ř 


A 


s taca żądaj 
Losy miasta Krakowa po 20 zł, w. a. 23.50 34.50 
Pożyczka miasta Lublany po 20 zł, . 32— 23,— 
Ak miasta Budy po 40 zł. w.a. 57. — 58. -- 
Palfiego po 40 zł. m. k. . . . .. 54. - 55.— 
Czerwon. krzyża aust, Tow. po 10 zł. 1880 19.20 
s n  Węg. o 5z 1% 
Fundacya szpitala Areyke. Rudolfa W EM 
po 10 zł. w. s. , . ,. . . -. 19.— 30,— 
Jaina po 40 zł. m. k. . . 6L.— 61.50 
St. Gouois po 40 zł. m. k. . . | | 632— 68 — 
Pożycz. m. Stanisławowa (po 30 zł. wa.) 3750 2850 
Pożycz. Trysstu po 100 zł, m. k. , . —— 149.— 
M » po 50 zł. w. ą. . —— 68.50 
Waldsteina po 26 zł. m. k. . . 37.— 38,— 
Windischgrśtza po 20 zł. m. k. 46 =- 48,— 


4. Wskslo (za 3 miesiące). 
Augsburg na 100 zł. w. p. b. 
Berlin za 100 mark. w. p, n. 
Frankfurt za 100 mark. w. p- n. 
Hamburg za 100 mark. w p m. | a, =2 
Londyn za 10 fi. azt. . . 11485 175.15 
Parpi za 100 fr. . . 45 45 — 45 50.— 


Kors slota. 


Dukat cesarski men 
a pełnej wagi 


341.— 5.49 — 
5.45.—- 5.47, — 


a a aa a ~ mm M 
0-frankówka „ „ . . 91650 91150 
Rossyjski półimperzać . . . . ——— = —— 
Talar związkowy . "EP —— m — 


Srobro . . 8 


Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Telegrafowany kura wiedeński. 
dnia 6 października 4890. 


Jednolity dług puóstwa w banknotach 
3 w srebrze , 


Renta w złocie . » . . . 

5 pr. austr. renta marcowa . 

Akcye banku austrc-węgior. GW. WG 
Š „  kzedytowago wiedeńskiego 

Londyn= . „RPP ZS 

Napoleoudor . At 

Dukat cesarski mən. . , , , 

100 marek niemisekich . . . 


ri 


aba 


* 
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Cena wywołania wynosi 566 zł. 663/; 
ct. Wa. 

Wadyum 56 zł. 80 ct. wa. 

Na kuratora dla niewiadomego z ży- 


cia i miejsca pobytu wierzyciela hipotecz- ` 


nego Hersche Kremnitzera, jako też dla in- 
nych uiewiadomych wierzycieli hipotecz 


nych ustanowiono adw. dra Kafińskiego z | 


podstawieniem adw. dra Wittlina w Zło- 
czowie. 

Wyciąg hipoteczny i reszta warunków 
licytacyjnych mogą być przejrzane w regi- 
straturze tutejszego sądu. ; 

Złoczów, 27 września 1890. 


L. 5927 „ (6836 1—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Mi- 
chała Klimy w kwocie 40 zł. zpn odbę- 
dzie się w tutejszym sądzie na dniu 24 li- 
stopada i 28 grudnia 1590 każdym razem 
o godzinie 10 z rana egzekucyjna licy- 
tacyjna sprzedaż połowy realności pod lk. 
i lwh. 175 w Oświęcimie położonej a Ma- 
ryanny Klimowej własnej. 

Cena szacunkowa 285 zł. stanowi ce- 
nę wywołania. 

Wadyum 29 zł, 

Reszta warunków  licytacyjnych w 
tutejszej registraturze do przejrzenia. 

C. k. Sad powiatowy. 
Oświęcim, dnia 18 września 1890. 


L. 6316 (6682 1—3) 

Ropczycki Sąd w sprawie Israela 
Brennera przeciw masie spadkowej Wojcie- 
cha Sulisza pto 26 zł, 50 et. przedsięweź- 
mie dnia 24 listopada 1890 i 13 stycznia 
1891 o godz. 10 w gmachu sądowym licy- 
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tacyjną sprzedaż połowy realności lwh. 409 
ks. gr. gm. Ropczyce zmarłego Wojciecha 
Sulisza własnej. 

Cenę wywołania stanowi kwota 650 zł, 
wadyum 65 zł. 

Kuratorem wierzycieli jest notaryusz 
dr. Strzelbieki. 

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
` przejrzeć można w registraturze 

Ropczyce, dnia 6 września 1890. 


L. 4543 (6782 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Slemieniu po- 
daje do publicznej wiadomości iz celem 
zaspokojenia wierzytelności po  Jakóbie 
Trzopie względnie tegoż spadkobierców w 
sumie Li zł. 33 et. aw, «pn. odbędzie się 
w dniach 24 listopada i 24 grudnia 1890 
każdym razem o godz. 10 przedpołudniem 
w sądzie publiczna sprzedaż realności pod 
nk. 220 i Lachowicach Magdaleny z Mi- 
sków Sobańskiej własnej. 

Cena wywołania 172 zł. aw. 

Wadyum 17 zł. ) , 

Reszta warunków licytacyjnych i wy- 
ciąg hipoteczny leżą do przejrzenia w re- 
gistraturze sądowej. - 

C. k. Sąd powiatowy. 
Slemień, dnia 30 września 1890. 


L. 7802 i (6654 1—3) 

W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 
10 rano dnia 25 listopada 1890 powyżej 
ceny szacunkowej, zaś dnia 17 grudnia 
1890 nawet poniżej takowej, licytacya real- 
ności pod Ik. 28 w Izdebkach według wyk. 
hip. l. 216 ks, gr. dla gminy Izdebki Józe- 
fa Gładysza własnej, na rzecz Katarzyny 


Sea 


Bąk pto 50 zł, zpn. 

Cena wywołania 1070 zł, 

Wadyum 107 zł. 

Resztę warunków akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsea po- 
bytu wierzycieli hipotecznych, ustanawia 
się kuratorem Emila Witkiewicza kandyda- 
ta notaryalnego w Brzozowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Brzozów, 20 września 1890. 


L. 5796 (6586 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż ce- 
lem zaspokojenia wierzytelności galicyjskie- 
go Zakładu kredytowego Ziemskiego w li- 
kwidacyi we Lwowie do Antoniego i Ma- 
ryanny 0 ich w kwocie 500 zł, 
zpn., odbędzie się w tut. sądzia w dniu 
27 „listopada 1890 i 18 ida 1890 0 
godz 9 rano egzekucyjna licytacya połowy 
realności pod lwh. 272 w Chrzanowie po- 
łożonej solidarnego dłużnika Antoniego 
Strzemeckiego własnej. 

Cena wywołania 625 zł. 

Wadyum 63 zł. 

Resztę warunków lieytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze tut. sądu, kura- 
torem niewiadomych wierzycieli adw. dr. 
Józef Kremer w Chrzanowie z substytucyą 
adw. dr. Antoniego Guszyńskiego w Chrza- 
nowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Chrzanów, dnia 81 maja 1890. 


L. 9917 

C. k. sąd powiatowy miej. deleg. w 
Kołomyi przeprowadzi celem zaspokojenia 
sumy 87 zł, 10 et. z pn. za rzecz Nykoły 
Tymofijów egzekucyjną sprzedaż jednej trze- 
ciej części realności whl. 86 i jednej piątej 
części realności whl. 425 ks. grunt. Ispas 
objętych Teodora Mełnyk własnych w dwóch 
terminach licytacyjnych w dniach 18 listo- 
pada i 19 grudnia 1890 o godzinie 10 rano. 

Cena szacunkowa jednej trzeciej czę- 
ści pierwszej realności wynosi 808 zł. wa- 
dyum 80 zł. 80 et., cena szacunkowa zaś 
jednej piąte, części drugiej realności wyno- 
Bi 88 zł, wadyum 8 zł. 80 et. 

Resztę warunków licytacyjnych można 
przejyżóć w registraturze sądowej. | 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dra Stauber. 

Kołomyja, 16 września 1890. 


L. 1612 (6727 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż ce- 
lem zaspokojenia pretensyi Mojżesza Hir- 
scha Riegelhaupta w kwocie 50 zł. z pn. 
odbędzie się w tutejszym sądzie dnia 21 
listopada i 22 grudnia 1890, każdym razem 
o 9 z rama egzekucyjna publiczna sprzedaż 
posiadłości lwh. 65 księgi gruntowej gmi- 
ny Mochnaczka niźna objętej dawniej Tym- 
ka Hawrana obecnie Jopka i Kseni Koko- 
Bów własnej z tem, iż na pierwszym ter- 
minie tylko za cenę szacunkową lub po- 
wyżej, na drugim zaś i niżej posiadłość ta 
sprzedaną będzie. s 

Cena szacunkowa wynosi 760 zł. 

Wadyum 76 zł. y 

Resztę warunków i wyciąg hipotecz- 
ny przejrzeć można w tut. sąd. registra- 
turze. 

Muszyna, 14 marca 1890. 


L. 11827 (6788 3—8) 

C. k. Sąd powiatowy miej. - deleg. 8. | 
II. we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia 
na rzecz ck. uprz. galic. Zakładu kredyto-, 
wego włościańskiego w likwidacyi we Liwo-, 
wie sumy 151 zł. 45 ct. i 11 zł. 69 et. w.: 
a. z pn. licytacyą realności Michała, Ję-; 
drzeja i JiRany Torosiewiczów własnej 
wyk. hip. 491 gminy Jaryczów nowy obję- | 
tej na dzień 19 listopada i 17 grudnia 1890 
zawsze o godzinie 10 rano, w biurze II. 

Cena wywołania 400 zł. 

Wadyum 40 zł. 

Na pierwszym terminie realność tę 
nabyć można za lub wyżej ceny wywołania 
na dragim i poniżej. „R 

Resztę warunków, protokół opisania 
przynależności, ocenienia, tudzież wyciąg 
hipot., przejrzeć można w tusądowej regi- 
straturze. |= 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Tabaczyński we Lwowie. 

Lwów, dnia 2 października 1890 


L. 2885 (6457 3—8) 

C. k. Sąd powiatowy w  Rudkach 
sprzeda w drodze lieytacyi dnia 19 listopa- 
da 1890 i 17 grudnia 1890 każdym razem 
o godz. 10 rano w budynku sądowym a) 
realność wykazem hipot. 89 gm. Wistowice 
i b) pół reałności wyk. hip. 38 gm. Wisto- 
wice objętej Anny Jakubowskiej własnych 
celem zaspokojenia nałeżytości ck, uprzyw. 
Zakładu kredyt. włość. w likwidacyi we 
Lwowie w kwócie 225 złr. 11 et. zpn. 

Cena wywołania wynosi 447 złr, 50 ct. 
to jest dla realności pod a) 100 złr. a dla 
realności pod b) 847 złr. 50 et. 

Wadyum wynosi 10% A 

Na pierwszym terminie nastąpi sprze- 
daż tylko za lub wyżej| ceny wywołania a 
na drugim i poniżej takowej. . ą 

Bliższe warunki i wyciąg hipot. przej- 
rzeć można w tus. registraturze. 

Niewiadomych wierzycieli zawiadamia 
się do rąk kuratora p. Kazimierza Kurka 
w Rudkach. 

Rudki, dnia 30 czerwca 1890. 


L. 8089 (6657 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Liszkach ogła- 
sza, iż celem zaspokojenia pretensyi kra- 
kowskiej powiatowej kasy oszczędności w 
kwocie 16 zł 18 ct., 15 zł, 85 ct, 15 złr. 
58 ct. i 170 zł. z pn. odbędzie się w dniu 
19 listopada i 19 grudnia 1890 w tutejszym 
sądzie, każdym razem o godzinie 11 rgno 
sprzedaż przez publiczną licytacyę realności 
l. wyk. hip. 186 w Rybny położonej, Jana 
Brzeźnieckiego własnością będącej. 

C:»na wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa tej realności wynosząca kwotę 557 
zł. wa. 

Wadyum wynosi kwotę 56 zł. wa. 

. Dalsze warunki licytacyjne, wyciąg 
hipoteczny i protokół oszacowania przejrzeć 
można w registraturze tutejszego sądu. 

Liszki, dnia 24 września 1890. 


L. 13138 | (6789 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy miejsko delego- 
wany S. IL we Lwowie rozpisuje celem 
ściągnięcia, na rzecz ek. uprz. galic. Zakła- 
du kredytowego włościańskiego w likwida- 


cji we Lwowie 22 rat po 9 zł. wa. z pn. ' 444 złr. 


8 


(6848 3—3) | licytacyą realności Iwana Iwanczyszyn wła- 


snej wyk. hip. 235 gminy Rudańce objętej 
na dzień 19 listopada i 24 grudnia 1890, 
zawsze o godzinie 10 rano w biurze II. 

Cena wywołania 350 zł. wa 

Wadyum 35 zł. wa. 

Na pierwszym terminie realność tę na- 
być można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej. 

Resztę warunków, protokół spisania 
przynależności, ocenienia, tudzież wyciąg 
hipot., przejrzeć można w tus. registraturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Lisiewiez. Lwów, 5 października 1890. 


L. 73533 (6888 3—3) 

Celem oddania w przedsiębiorstwo 
budowy tam 10 i 11 na rzece Popradzie 
pod Biegonicami odbędzie się w c. k. Sta- 
rostwie w Nowym Sączu dnia 20 listopada 
br. o godz. 12 w południe publiczna licy- 
taoya za pomocą ofert pisemnych. 

Cena fiskalna wynosi 2587 55 zł. 

Warunki budowy można przejrzeć w 
e. k. Starostwie w Nowym Sączu, gdzie 
także w wyżej oznaczonym dniu i godzinie 
wniesione być mają oferty ułożone w spo- 
sób poniżej podany. i w 5pre. wadyum za- 
opatrzone. 

Oferty wniesione po oznaczonym ter- 
minie, albo nie ułożone według poniższego 
wzoru albo złożone w innym urzędzie, albo 
też nie zaopatrzone w należyte. wadyum 
nie będą uwzględnione. 

Z c. k. Namiestnictwa. 

Lwów, 18 października 1890. 

Wzór oferty. 
Oferta. 

moeą której ja niżej podpisany obo- 
wiązuję się objąć w wykonanie budowę 
tam 10i 11 na rzece Popradzie pod Biego- 
nicami i opuszezam (liczbami i słowami) 
odsetków z cen fiskalnych. 

Warunki lieytacyjne są mi dokładnie 
znane i poddaję się tymże bez jakichkol- 
wiek zastrzeżeń. 

Jako wadyum składam . . . . 

Nowy Sącz, . . listopada 1890. 


L. 7397 (6877 3—3) 
W dniach 7 listopada 1890 i 12 gru- 
dnia 1890 każdym razem o godz. 10 przed 
południem odbędzie się w tut. e. k: Sądzie 
przymnsowa sprzedaż w drodze publicznej 
licytacyi realności w ks. gr. dla gminy ka- 
tastralnej Łysiee ze Stebnikiem i Xiędzów- 
ka na imię dłużnika Mojżesza Klettera za- 
pisanej wyk. hip. 1. 189 objętej w Łyseu 
pod Nr. d. 259/a st. 911 położonej w celu 
ściągnięcia 86 złr. 25 et. itd. zpn. na rzecz 
Stanisławowskiej kasy oszezędności. 

Cena szacunkowa wynosi 2000 złr. 

Wadyum 200 złr. aw. 

Gdyby nie można osiągnąć ceny sza- 
eunkowej realność powyższa na ostatnim 
terminie także poniżej takowej sprzedaną 
będzie. 

Resztę warunków licytacyjnych i pro- 
tokół oszacowania tej realności przejrzeć 
można w tus. registraturze. 


C: k. Sąd powiatowy. 
Bohorodczany, 14 wrz śnia 1890. 
L. 10437 (6872 3—3) 


C. k. Sąd obwodowy w Samborze po- 
daje do powszechnej wiadomości, że celem 
zaspokojenia pretensyi 475 złr. aw. zpn. 


| zawsze o godz. 10 rano w sali rozpraw tut. 


Wadyum wynosi 44 złr. 40 ct. 
Resztę warunków lieytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze sądowej. 
Kurator niewiadomych wierzycieli 
adw. Ilinieki, 
Kołomyja, dnia 16 września 1890. 


L. 5871 (6658 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Mszanie dol- 
nej w sprawie egzekucyjnej Sebastyana Ci- 
chorczyka przeciwko masie spadkowej śp. 
Sebastyana Rabczaka celem zaspokojenia 
sumy 50 złr. zpn. zawiadamia, że w dniach 
24 listopada i 22 grudnia 1890 o godz. 
10 rano przymusowo sprzedaną będzie w 
tut. sądzie realność pod nk. :58 w Porębie 
wielkiej położona, wyk. hip. 1. 108 objęta 
dłużnika śp. Sebestyana Rabczaka własna, 
na zaspokojenie pretensyi Sebastyaną Ci- 
chorczyka 50 złr. zpn. 
Cena szacunkowa wynosi 120 złr. | 
Wadyum 12 złr. | 
Akt oszacowania, wyciąg hipot. i wa- 
runki licytacyjne można przeglądnąć w re-, 
gistraturze. | 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono ck, notaryusza Jana Wyso- 


ckiego. 
Mszana dolna, 26 września 1890. 

L. 3655 (6659 3—3) 
W ce. k Sądzie powiat, w Ulanowie 


odbędzie się w dniu 24 listopada 1890 o 
godz. 10 rano relicytacya realności whl 181 
ks. gr. Wulka Tanewska objętej Laji Schei- 
mann własnej na rzecz Walentego Jamroza 
pto 200 złr. aw. zpn. z tem, że sprzedaź 
ta nastąpi za jakąbądź cenę kupna jednak 
najwięcej ofiarującemu pod) warunkami re- 
zolucyą ts. z dni» 30 marca 1888 L. 1180 
ustanowionemu. 

| C. k. Sąd powiatowy. 

; Ulanów, dnia 28 września 1890. 


L. 10734 (6910 2—3) 
! C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. s. 
II. we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia, 
na rzecz c. k, uprz. gal. Zakładu kredyto- 
| wego włościańskiego w likwidacyi we Lwo- 
wie reszt. sumy 89 zł. 33 ct. aw. zpn. li- 
LOSEM realności Daniela Wertyporoch 
własnej wyk. hip. 45 i połowy wyk. hip. 
(36 gminy Zniesienie objętej na dzień 17 li- 
stopada 1890 i na dzień 22 grudnia 1890 


! ZANA 


sądu. 
| Cena wywołania 1781 zł. i 75 zł. aw. 
| Wadyum 178 zł. 10 et. i 7 zł. 50 
et. aw. 
ł Na pierwszym terminie realność tę 
„nabyć można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej, 
| Resztę warunków, protokół spisania 
przynależności, ocenienia, tudzież wyciąg 
hip., przejrzeć można w tus. registraturze. 
| Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Lisiewicz. 

Lwów, 2 października 1890. 


; L. 8070 (6906 2—3) 
j Na dnu 6 listopada 1890 o godz. 10 
i przed południem odbędzie się w sądzie tut, 
| celem zaspokojenia na rzecz Narcyza Po- 
i Jańskiego dłużnej kwoty 500 złr. wa. zpn. j 
egzekucyjna sprzedaż w drodze publicznej | 
licytaeyi realności dłużnika Michała Hulaka | 
| własnej pod lk. 116, 77, w Wysocku wyż- 


jaa beeem- e—a TZ c 


L. 6113 (6907 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Jaworowie 
zawiadamia, że celem zaspokojenia na rzecz 
Zakładu kredyt. włościańskiego w likwidaeyi 
dłużnej kwoty 16 rat po 12 zł i 12 zł. zpn. 
odbędzie się w sądzie tut. na dniu 17 li- 
stopada 1890 o godz. 10 przed południem 
egzekucyjna sprzedaż w drodze publicznej 
licytacyi realności pod lk. 18 w Przyłbi- 
cach położonej wyk. hyp. l. 162 księgi 
grunt. gminy kat. Przyłbice objętej dłużni- 
ka Iwana Karandziuka własnej, na którym 
to terminie realność ta i poniżej ceny sza- 
cunkowej sprzedaną zostanie. 

Cenę wywołania wynosi kwota 400 
zł. aw. 

Wadyum 40 zł. 

Resztę warunków  licytaeyjnych jak i 
akt oszacowania można w registraturze tut. 


(sądu przeglądnąć. 


C. k. Sąd powiatowy. 
Jaworów, 4 sierpnia 1890. 


L. 3801 (6810 2—8) 
C. k. Sąd powiatowy w Dubiecku o- 
głasza, że w tymże odbędzie się dnia 21go 
listopada, i 22 grudnia 1890, każdym ra- 
zem o godzinie 10 rano, egzekueyjna pu- 
bliezna sprzedaż posiadłości wyk. hip. 1. 66 
gminy Iskań i posiadłości wyk. hip. 1. 61 
gminy Ruskawieś objętych Gerschona Hof- 
fnera własnych celem zaspokojenia wierzy- 
telności firmy Umrath i spółka w kwocie 
109 złr. wa, z pn. 
Cena wywołania poaiadłości w Iskani 
647 zł. 16 et. a posiadłości w Ruskiejwai 
367 zł. 20 et. wa. wadyum 102 zł. wa, 
Kurator niewiadomych wierzycieli pan 
Artur Pędracki ck notaryusz w Dubiecku. 
Resztę warunków sprzedaży można 
przeglądnąć w tut. sąd. registraturze. 
Dubiecko, dnia 30 sierpnia 1890. 


L. 5002 (6880 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce o- 
głasza, Że celem zniesienia spólnej własno- 
ści realności pod lk. 34 w Lednicy dolnej 
lwh. 147 ks. Lednica objętej, w dniach 21 
listopada i 23 grudnia 1890 o godzinie 10 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie do- 
browolna sprzedaż tejże realności, 

Cena wywołania 2300 złr., wadyum 
10pre. 

Resztę warunków można przeglądnąć 
w tutejszej registraturze. 

Wieliczka, 12 września 1890. 


L. 8265 (6750 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po- 
daje do powszechnej wiadomości że w celu 
zaspokojenia pretensyi Towarzystwa Żalicz- 
kowego w Komarnie w kwocie 88 zł. aw. 
przeprowadzi w dniach 21 listopada i 19 
grudnia 1890 zawsze o godzinie 10 rano 
egzekucyjną publiczną sprzedaż niewydzie- 
lonej połowy realności wyk. hip. l. 277 
księgi gruntowej gminy Komarno objętej 
dłużnika Jana iliasiewicza własnej z tem, 
że na pierwszym terminie rzeczona połowa 
realności tylko za cenę wywołania lub wy- 
żej tejże, zaś na drugim terminie za jaką 
bądź cenę sprzedaną zostanie. 

Cena wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa tej połowy realności w kwocie 
145 zł. aw. 

Wadyum 15 zł, aw. 

Resztę warunków  licytacyjnych, wy- 


Jakóba Horowitza odbędzie się w tut. Są. | nem położonej ciała tabularnego nie sta- ciąg hipoteczny i protokół oszacowania po» 


dzie przymusowa sprzedaż w drodze publi- 


cznej licytacyi sumy 4755 złr. aw zpn. na; 


realności pod lk. 145/18. 19. w Samborze 
dzielnicy lwowskiej na rzecz Heleny Popiel 
ciążącej w dwu terminach dnia 14 listopa- 
da 1890 i dnia 19 grudnia 1890 każdym 
razem o godz. 10 przed południem pod tym 
warunkiem, że na pierwszym terminie su- 
ma ta :a cenę wywołania lub wyżej tako- 
wej, na drugim zaś także niżej cony wywo- 
łania sprzedaną zost nie. 

Cenę wywołania ustanawia 
kwotę 4755 złr. aw. 

Wadyum w kwocie 476 złr. aw. 

Resztę warunków i wyciąg tabularny 
wolno w tutejszej registraturze przejrzeć. 

O tem Izaaka Horowitza, Helenę Po- 
piel, Teofilę Znamięcką, Mayera Finsterbu- 
scha, Sendera Zeimera, Dyrekcyę Kasy o- 
szczędności, miasta Sambora, Ludwikę Ho- 
szowską i wszystkich wierzycieli, którzyby 
po dniu 4 stycznia 1891 do tabuli weszli 
przez ustanowionego kuratora adw. Dr. Ko- 
hna z zastępstwem adw. Dr. Budzynowskie- 
go i przez edykta zawiadamiamy, 

Sambor, 23 września 1890. 


się na 


L. 10558 (6875 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy miej.$del. w Ko- 
łomyi przeprowadzi celem zaspokojenia 


kwoty 19 złr. 23 ct. zpn. na rzecz Anasta- 
zyi Antoniuk egzekucyjną sprzedaż połowy 
realności Maryi Huszułej i Paraski Juzyn 
własnej whl. 49 ks. gr. Korolówka objętej 
w dwóch terminach licytacyjnych w dniach 
18 listopada i 19 grudnia 1890 o godz. 10 
rano na pierwszym terminie za lub wyżej, 
na drugim także niżej ceny szacunkowej 


| powiącej, protokółem zastawniczego opisania ; 
z dnia 29 czerwca 1881 l. 3386 zastawniczo 
„opisanej z wyłączeniem atoli gruntu „na 
stołach“ zwanego w tymże protokóle pod 
l. 5 opisanego i z dalszem wyłączeniem o- 
|wych budynków i pól do dłużniczej realnoś- 
ci należących, które tus protokółem z dnia 
26 października 1875 1. 4512 na rzecz La- 
ji Feigi 2 im. Goldreich pto 250 złr. wa. 
|zpn opisane zostały, na którym realność 
powyższa za jakąbądź cenę najwięcej ofia- 
rującemu sprzedaną zostanie. 

Cena wywołania wynosi kwotę 350 zł. 

Wadyum 35 złr. 

Bliższe warunki licytacyjne można w 
tus. registraturze przeglądnąć. 

Borynia, 81 lipca 1890. 


L. 4659 ‘ (6908 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Slemieniu po- 
daje do pyblicznej wiadomości, iż celem za- 
spokojenia wierzytelności stowarzyszenia 
pożyczkowego „Wzajemna - pomoc“ w Ma- 
kowie w sumie 38 zł. 26 ct. aw. zpn. od- 
będzie się w dniach 24 listopada i 24 gru- 
dnia 1890 każdym razem o godz. 10 przed 
południem w gmachu sądowym egzekucyj- 
na publiczna sprzedaż realności pod nr. 
kons. 157 w Kukowie dłużnika Józefa Graj- 
nego własnej. 

Cena wywołania 830 zł. aw. 

Wadyum 83 zł, aw. 

Reszta warunków lieytacyjnych i wy- 
ciąg hip. leżą do przejrzenia w registratu- 
rze sądowej. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Slemień, dnia 30 września 1890. 


wyższej realności można przejrzeć w ts. re- 
gistraturze. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych Antoni Kowarzyk w Komarnie. 
k. Sąd powiatowy. 
Komarno, dnia 26 sierpnia 1890. 


L. 28730 (6959) 

Celem wydzierżawienia prawa poboru 
podatku konsumcyjnego od rzezi bydła 
i wyrębywania mięsa w okręgu dzierzawnym 
Kamionka strumiłowa na rok 1891 z mil- 
czącem przedłużeniem kontraktu na drugi 
i trzeci rok t. j. 1892 i 1893 lub bezwa- 
runkowo na przeciąg lat trzech t. j. na 
czas od 1 stycznia 1891 do końca grudnia 
1893 odbędzie się w e. k. powiatowej Dy- 
rekcyi skarbu w Brodach publiczna licy- 
tacya dnia 10 listopada 1890. 

Pisemny oferty mają być najpóźniej 
do 2 godziny po południu dnia poprzedza- 
jącego ustną lieytacyę nadesłane. 

Chcący brać udział w  lieytacyi ma 
10 pre. ceny wywołania rocznego czynszu 
dzierżawnego jako wadyum w gotówce lub 
papierach wartościowych według notowane- 
go kursu do rąk komisarza licytacyę pro- 
wadzącego złożyć a względnie do pisemnej 
oferty dołączyć. 

Bliższe warunki licytacyjne i miejsco- 
wości do pojedynczych okręgów  dzierża- 
wnych należące można przeglądać w c. k. 
powiatowej Dyrekeyi skarbu w Brodach, 
lub ue. k. komisarzy Straży skarbowej 
okręgu Brodzkiego. 

Ċ. k. powiatowa Dyrekcya Skarbu. 

Brody, dnia 22 października 1890. 
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Zamknięcie rachunków i 
krajowego funduszu emerytalnego szkolnego za rok 1889. 


W porównaniu 
Należytość kaca bud. 


L. 15508 


Zaległości bierne 


Dopisano | Odpisano Uiszezenie i. tki k E 
s ; początkiem ońcem 
zaległa | bieżąca | łącznie 1889 1889 


złr. | ct. 


złr. | et. 


„adm | et. | złr. | ct | złe. | ct. 


złr. | et. 


Majątęk obrotowy 
1. Przychody. 
1] Odsetki od kąpitałów s s , ; 
Datek stały z krajowego funduszu szkolnego 
Zapisy i darowizny . » 
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6f Wkładki 2 pre. za czns służby przedetatowej — | — 371/18 7440/5634] 18919119 | 21359l72,| 9446 06%] — — |-[ 7811710] 11913166 
7| Dodatek uzupełniający z krajowego funduszu alk EN = i PRZ Z iF Te ARNE H 19186687 
8| Rozmaite przychody . . : ` . y EN RS. zx 1881864,| 727417), TAF 
9f Zwroty z emerytur . : ; : Ń s ZP ZAP = 2750 18175 Ra | (Bi 
0] dtto. z pensyi wdów E 5 : = NE E. w Ród, Liu 
1] dtto. z dodatków na wychowanie - ; — |— — 13/59 c. kal 
Gotówka otrzymana za wyłosowane efekta na zaku- 
pno nowych . . ~ ; j L= 
18 h Razem è . — 
14] Z majątku zarodowego przyjęto na pokrycie niedo- 
boru majątku obrotowego . A S . — 
L15 Łącznie - 
16] Do tego zapas kasowy Z początkiem r. 1889 | 
Ogółem | 


Majątek obrotowy | | | 
ir Wy datki. 


Emerytury czagowe nauczycieli i nauczycielek — joo | 1749 | 3849) — | s5ósho | saoalis | 170458 | 205931 
detto. dożywotne detto. detto. 544/69 | 63733/92 | 8067853 114441145 | 97763178 64277161 | 46647/67 
Pensyi wdów po nauczycielach. . « 448|26'/,] 26508|20 | 3280924 | 59312144 | 40617113 26946461] 18695/31 
Dodatki na wychowanie sierót — | — | 10209/17%,] 1209025 | 222991421] 15015196 10164881] 7283/46), 
Odprawy i kwartały pozgonne - 4691/25 5157/50 9848|75 6226/25 4691125 3622/50 | 
Zwroty z uiszezonych interkalariów . =” |. PEER [= T 7 — — |] — |— 
detto. z uiszczonych wkładek emerytalnych 1260/76 78081 2041|57 1453/27 1290/36 588130 
Koszta zarządu | . Ą ë : — |— 22/30 22/31 22/81 21/08 A, | e 
Rozmaite wydatki ' . . . 467 AT] 71689 _ | |_1184 36Y 971/03 4671474, 2131331 
Razem 10856927 |13610453 |21407380 1165563191 STY" 1095638/701] 79109189 7 


Wydano na rzecz majątku zarodowego . cyr Z 


— 


40000 5000) — 


Zwrot do majątku zarodowego i Ą 3 pa szmal i|0000 an — | = 35000 — 
Łącznie - . 10% 108569127 [176104/53 [284673 170563191 103563/70'/,1114109|89 i 

Do tego zapas kasowy z końcem roku 1889*) — | — | 49219/8371. — | —( — | — 

1 Razem =) | = 219753 187 — |= | — i—i 

Uwaga : Zaległości wykazane z końcem roku 1889 pochodzą ztąd, że dzienniki *) W wykazanym w dzienniku e. k. głównej kasy krajowej zapasie kasowym z 


posiłkowe e. k. urzędów podatkowych za czas od 1 czerwca do 31 grudnia 1889 dla | końcem roku 1889 w kwocie 


h A : a š 49219 zł. 871 et. 
braku dostatecznej gotówki w krajowym funduszu emerytalnym szkolnym w. r. 1889 | mieści się zapas majątku zakładowego pod A. w kwocie 20000 zł. h 


nie zostały zarachowane przez e. k.główną kasę krajową. i zapas majątku, wykazanego pod B. . ` 15000 zł. 
razem s 35000 zł. 
pozostaje przeto zapas kasowy majątku obrotowego . . 14219 zł. 87*, ct. 


Bilans majątku obrotowego 
Liczba re] P 


P - Kwota. '] 
mę ję r z R d m i o t SIE : »Ltr Sol 


N tan czynny. 
1 Zapas kasowy z końcom roku 1888 . nop ; > . . 3 - - 
2 Dochody wynosiły według liczby porządkowej 14 wykazu szczegółowego ogółem : 5 


1058  |8Ą 
a doliezywszy do tego zaległości czynne — 


218724 zł. 951), atl 
47357 zł. 55 ct. 
Razem 
Łącznie przeto 


170563 zł. 91 ct. 


266082 __ |484, 
267141 331 
Sta n b i e r ny. SS 
3 Wydatki wynosiły według liczby porządkowej 13 wykazu szezegółowego ogółem s 


a doliczywszy do tego zaległości bierne $ . i : : > 3 , : 114109 zł. 89 et. 2 e 
Razem 284678 lso 
4 W porównaniu stanu czynnego ze stanem bieinym okazuje się niedobór w przychodach w kwocie P- 17582  |461, 


Majątek krajowego funduszu emerytalnego szkolnego. 
A Zakładowy. 
B. Powstały z nadwyżek dochodów umieszczonych chwilowo w papierach wartościowych. 


Należytość Uiszcze- ROA | Należytość OA. CE | 
i i i i i i l i ier- 
Bliższe oznaczenie rubryk -zalegla | bieżąca | łącznie nie m Bliższe oznaczenie rubryk zalegla | ea JE nie ne 
“alr. (etf złr. M „led I RAE 


złr. |et. 


złr. |et.j złr. jet} złr. eed atr. Jott 


Rozchody : 
I. W efektach wartościowych. 

1| Sprzedane obligacye . . 
Obligacys wydane do przepisania 
Wyłlosowane listy zast. zakł. pryw. 

4) Sprzedane „nop n 
Wydane do przepisania listy zast. 
Rozmaite wydatki č 

Łącznie . 
Do tego końcowy zapas kasowy 


A. Majątek zakładowy. 
Przychody: 

I. W efektach wartościowych. 
Zakupione obligacye 
Przapisane a . . 
Zakupione listy zast. zakł. pryw. 
Przepisane „ 5 -A 
Rozmaite przychody p 


—| 20000|--| 20000—| 2 


0000|— 


BU!) 


> „JEDI 


Łącznie Ogólna suma 
Do tęgo początkowy zapas kasowy II. W gotówce. 
Ogólna suma ; Na zakupienie obligacyj 


1 detto listów zast. zakł. pryw. 
Na rzecz majątku obrotowego 


l 
l 
II. W gotówce. l 
s Umieszczono w Kasie oszezędn. 
l 
1 


Zapisy i darowizny ER 
Wartość sprzedanych obligacyj 
detto wylosowanych listów zast 


Rozmaite wydatki 


Razem s £ 


detto sprzedanych n » Do tego zapas kasowy z koń- 
Przyjęto z majątku obrotowego cem 1889 . 3 - i a= 
Razem t7 Ogółem i = 


i „Gazeta Lwowska“ Nr. 247 z dnia 28 października 1890. 


12 
Bilans majątku zakładowego. Wykaz lit. A. 


majątku zakładowego w efektach wartościowych,powstałych z kwoty 20000 
z4., przyzwolonej z funduszów państwowych w r. 1570 na utworzenie mająt- 
ku zakładowego krajowego funduszu emerytalnego szkolnego. 


Liczba po- 


rządkowa Pow"z”e dm” 1 ol l 


łr. = 
L | Na kwotę 
LW efektach wartościowych. Izi e 
Stan pokryty wynosił z końcem roku 1888 32450 s|  Biiższe oznaczenie efektów Datum AK ś | razem 
A. Przybyło w roku 1889. 2 paS nueZ 
Według liczby porządkowej 6 wykazu e REY — ba ct] złr. |et 
a doliczywszy do tego zaległości czynne : = 1| List WEE okresowy (37 letni) |. 
ł Łącznie ' 32450 Towarzystwa kredyt. ziemskiego| 1 lipca 1876. | I. 19154 5] 10000 
B. Ubyło w roku 1889. 2 detto. detto. 1 lipea 1867. |II.| 653 5 1000 
Według liczby porządkowej 7 wykazu u BD 20000 3 doito detto LIL. 6731 51 1000 
a doliczywszy do tego zaległości bierne a =f 4 da: Hallo A 1877 Í V.1 8270 5f 100 
Wynosi z końcem roku 1889 12450 5 detto. detto. 4 a V 8271 5| 100 
składający się z efektów wartościowych uwidocznionych — 6 detto. detto. L stycznia 1882] V. 1544 4] 100 
w wykazie szczegółowym lit, A. . s A — 5 detto. detto. V, 155 4] 100 
II. W gotówce. 6] Książeczka gal. Kasy oszczędn.|]26 września 1883 45990; 4 35 
Zapas kasowy wynosił z końca roku 1888 . — 9 “detto. detto. 10 marca 1884 551! 4 14 
Przychody wynosiły według liczby porządkowej 14 wykazu = 10| Oprócz powyższych efektów za- === OE 
szczegółowego . : 20000 zł} — pas w gotówce przeznaczony 
a doliczywszy do tego zaległości czynne z M = — na zakupienie nowych efektów 25 _ T 000 
ącznie ` Z pg 6 | e D ak Ksi | bez Teea 
Ogółem 00 oem i ck 


Wydatki wynosiły według liczby ist 80] 15 wykazu 
szczegółowego . 
a doliczywszy do tego zaległości "bierne 
Łącznie 


Uwaga: Wykazany zapas gotówki jest tylko chwilowy, powstał z powodu wyloso- 
= wanych listów zastawnych nr. 192 i 199 po 10000 zł., które z końcem grudnia 1889 

20000| — | podjęte zostały i na początku stycznia 1890 zakupiono. za ten kapitał nowe dwa listy 

=-= zastawne nr. 382 i 809 po 10000 zł. przeto w majątku tym nie zaszła właściwie żadna 
— | — | zmiana. 


B. Majątek 


powstały z nadwyżek dochodów umieszczonych chwilowo w papierach wartościowych. 


W porównaniu okazuje się. 


Nalezytość uiszcze- OAM pa, Należytość uiszcze - mia 
. . , Ee e TF Fa Ma. EN nie = N . : Lo M WY WE ZAEARĄAMEE ie - 
Bliższe oznaczonie rubryk NE” WIC aie he S Bliższe oznaczenie rubryk aaległa [biełąca | łącznie nie ia 
złr. jet] złr. jcti złe. jet zdr. |etą zdr. jet] fit ao o 43 [et złr. let] złr. Je złr. |et. 
Ti I —Rozchody. Fed] j 
Przychody. | I. W efektach a n 
I. W efektach uA i 1| Sprzedane obligacye . — |=] — R 
Zakupione obligacye — — — si — |-] į 24 Obligacye wydane do przepisaniał — |--1 12650 
Przepisane detto. - 2 — 12650] — |- J3 Wylosowane listy zastawne - |--7 20000 
Zakupione listy zast. zakł. pryw. 5000 4] Wydane do przepisania detto —H02200 
Przepisane detto. detto. 102200 5| Sprzedane listy zastawne —] 97200 
Książeczki wkładkowe Kasy oszez. 89 6] Rozmaite wydatki —] — 
Rozmaite przychody sa 7 Razem —|-7832050|-— 
Razem 9939 8] Do tego zapas kasowy z kon- 
Do tego zapas kasowy z począ- cem 1889*)-— « r > — = — 
tkiem 1889*) : : 195916 9 Łącznie e Em 
Łącznie 5856 *) Ogólny zapas kasowy wy- 
*) Ogólny początkowy zapas nosi. . . . 96256 zł. 85 et 
oj . . 248386 zł. 90 et. od tego zapas 
od tego zapas kasowy Majatku 
kasowy majątku zarodowego wy 
zakładowego kazanego DAT. 12450 zł. 64 ct. 
e TWARZA ERY 


pod A. . . 32450 zł. 64 et. 


pozostaje zapas 
asowy dla ma- 
jątku wykaza- 
nego pod B. 195916 zł. 26 ct. 
II. W gotówce 
Nadwyżka majątku obrotowego 
Zapisy i darowizny . 
Wartość sprzedanych obligacyj 
detto detto listów zastawą 


pozostaje zapas 

kasowy dla ma- 

jątku wykazane- 

go pod B. . 83806 zł. 21 et 

II. W gotówce 

10} Na zakupno obligacyj . 
11 detto. listów zast. zakł, pryw 
12] Umieszczono w Kasie oszczędności 
13] Rozmaite wydatki 
14] Na rzecz majątku obrotowego 


Przyjęto z majątku obrotowego | 15 Razem 
Wartość wylosowanych listów 16] Do tego reszta kasowa z koń 
zastawnych , o A -| 20000|—|_20000|—|_20000 cem r. 1889, . : 
Razem . = |-|I68T7IOLIEST71AĄL168TAI0 17 Ogółem 


B ilan s Wykaz lit. B. 


majątku, powstałego z nadwyżek doehodów krajowego funduszu emerytalnego szkolnego 
umieszczonego chwilowo w papierach wartościowych. efektów wartościowych krajowego funduszu emerytalnego szkolnego powstałych z nadwyżek 


dochodów, umieszczonych chwilowo w papierach wartościowych. 


Liczba po- 


rządkowa Na kwotę 


złr. | et. 5 ! al E = poje- 
I Wefoktach wartościowy chi Bliższe oznaczenie efektów Datum | E S | dynczo | razem 
Stan pokryty wynosił z końcem roku 1888 ---3 | em 
A. Przybyło w r. 1889. - E 
2 ari im porządkowej pku a a llZapis długu Państwa |, listop. 1890 | —] 68382] 5 
a doliczywszy do tego zaległości eżynnie | "7 — ch jn W gal. Tow. kred.| 1 lipca 1886 V. 942] 4 100 
ng FEU DĄ, gy 7 3] detto „ . „. „. „l stycznia 1882jV4 2ogf4 | 100 
R” a]  detto „ 1, „4,4 p „l T |axdo6 
3 Według liczby porządkowej 7 wykazu szcze- 5 detto o, ; y v.| 1406] 411 100 
gółowego . . 282050 zł. -- et. 6 detto A b y R * J IV 44n 4 500 
a doliczywszy do tego zaległości bierne |. 7 detto 3 > " | 1 lipca 1882 JIL] 131] 4 500Ć 
Łącznie . 232050 zł. — et. 8 detto ,„ A + b : „ JIL 145] 4 5000 
4 W porównaniu więc pomniejszył się o - í ; 05 9 detto , i 5 $ 1 lipca 1857 II] 320] 4 5000 
i wynosi z końcem roku 1889 ; : A 21] [0 detto , nfo 045 A II) 324 4 5000 
składający się z efektów wartościowych, uwidocznionych w LU detto  , 8 5 „ ÍL stycznia 1886 I) 1672 5 5000 
wykazie szczegółowym lit. B. 12 detto ,„ 7 A „ (l stycznia 18894 IIF. 17081 4%/,| 5000 
IŁ. W gotówce 13 detto , a "i „ Jl stycznia 188% I. 48] 4 | 10000 
5 Zapas kasowy wynosił z końcem roku 1888. . — L4 detto , z y „ [L styeznia 1887] I 17%) 41/1 10000 
6 Przychody wynosiły według liczby porządkowej 16 wykazu 15 detto , 5 m „ Jl stycznia 18874 IJ 181] 4*/,| 10000 
szczegółowego . o SED zł. 1 et. 16 detto „| 1 iipea 1882 | Ij 706/5 | 10000 
a doliczywszy do tego zaległości czynne = t%]Książeczka Easy Sszczędn ci 10 marca 1884 ]—| 55 — 2 
ą W Łącznie - 116817 l&f detto detto detto 13 lipca 1887 |--| 49938] — 17 
AD wynosiły według liczby A aihe 15 wykazu 19] detto detto detto 11 czerwca 1887] —| 1155| — 75 
a doda a EOT" A 101817 20] detto detto detto 29 stycznia „ |—| 41428] — 49 
zywszy do tego zaległości bierne ; 15000 zł] 15000 31} detto detto detto 2 marea  „ |—]| 55158] — 10 
22 i 72052] — ə 
8 W porównaniu okazuje się . osie - [68 TET detto detto TEEN 15 stycznia 1889 J 0 —— 2 


"=" 


L. 21329 - A 
Celem zabezpieczenia poboru podatku konsumeyjnego od rzezi bydła i wyrębu 


mięsa w myśl ustawy z 16 czerwca 1877 Dz. p. p. nr. 60 na przeciąg roku 1891 lub 
też na lata 1891, 1892 i 1893 z prawem wypowiedzenia lub też bezwarunkowo na trzy 
lata to jest 1891 do ind: 1898 ogłasza się niniejszem w okręgach niżej wykazanych 
publiczną licytacyę pod natępującymi warunkami: 

1) Do dzierżawy przypuszcza się każdego, który wedle ustaw od zawarcia kontra- 
któw wykluczonym nie jest. s » 3 

2) Chęć mający licytowania wykazać się winien przed komisyą licytacyjną kwitem 
kasowym ze złożonego 10 pre. wadyum, które stanowić może gotówka lub też efekta na 
kaucyę się kwalifikujące. X f i i , 

3) Zastępcy winni wykazać się przy lieytacyi pełnomocnictwem legalizowanem są- 
downie lub notaryalnie. l 

4) Pisemne oferty zaopatrzone w 10 pre. wadyum należy wnieść do Naczelnika 
e. k. powiatowej Dyrekeyi skarbu we Lwowie najdalej do 3 listopada 1890 do godz. 
1 dnia, 

j PaO bliższych warunkach dzierżawy i spisie miejscowości w pojedynczych okrę- 

gach położonych można się poinformować w e. k powiatowej Dyrekcyi skarbu we Lwo- 
wie lub też we wszystkich Nadzorach straży skarbowej tutejszego powiatu. 


W y k, R ze 


„ -~ |Nazwa okręgu dzier- 
Przedmiot |żawnego z przynale [opłacić się ma 
dzierżawny ¿nemi miejscami mia-| jącego podatku 

nowicie m | 


Dzień, miesiąc, godzi- 
na i miejsce odbyć 
się mającej licytącyi 


» porz, l 


| Licytacza ustna odbę- 
dzie się dnia 4 listo- 


Pobór = RZ=> z 14 R pada 1890 od godziny 


| 
od rzezi by- 
dła i wyrębu 


scowościami 14339 50 148 O auth dlo (a zepol, 
Mies Rozdół z 13 miejsco- dnia w c. k. powiato- 
£ waściami 2207 | 86 


220 |wej Dyrekcyi skąrbo- 
wej we Lwowie. | 


C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu 
Lwów, dnia 17 października 1890. 


L. 45250 s (6914) 

Celem wydzierżawienia prawa poboru myta na niżej wyszezególnionych rządowych 
stacyach mytniczych w tarnopolskim okręgu skarbowym na przeciąg jednego roku, t, j. 
na czas od 1 stycznia 1891 do końca grudnia 1891, rozpisuje się niniejszem pod wa- 
runkami zawartymi w ogłoszeniu wys. e. kr. Dyrekcyi skarbu we Lwowie z dnia 2go 
września 1890 l. 63450 publiczną licytacyę, która odbędzie się w ck. powiat. Dyrekcyi 
skarbu w Tarnopolu podług następującego przeglądu: 


z 


i pozycye 
E Nazwa __| taryfy | Cena wy- Fa AB 
z stacyi mytniczej m. Ss): wołania naj dzie się od go- 
m i zadba MAE gościńca | SĘ ŻĘ, |jeden rok | dziny 8 do 12 
x — S'a AS lw wal. aust. przed południem 
= ; A 891 83 |a R dnia : 

do wydzierżawienia na 1 rok 1 SE Sg my 


E: 


| gościniec | x 
1| Zagrobela myto drogowe | podolski 16 | — 11038 |-| 11 listopada 1890 
2jMsząniee myto mostowe £ 16 | — 744 J6 à 


3| Czartorya myto mostowe s 16 | IL. 6095 |2 ý 
i drogowe 

4] Krowinka myto mostowe 5 16 | IL 3291 |— d 
i drogowe 

5| Czortków myto mostowe f 16 | IL 5325 |— 2 
i drogowe l 

6| Brzeżany myto drogowe | brzeżański 24 | -- 1720 |-| 12 listopada 1890 

7] Potutory myto mostowe à 8 | II. 1517 5 3 
i drogowe 

8| Podhajce myto drogowe á 24 | I 1692 |9 » 
i mostowe 

9| Dobrowody myto drogowej A 16 | TI. 1512 [3 M 
i mostowe i 


Kto chce brać udział w licytacyi, ma złożyć przed rozpoczęciem licytacyi na ręce 
komisyi lieytacyjnej tytułem tymczasowej kaucyi (wadyum) kwotę, która się równa szó- 
stej części przypadającej na jeden rok ceny wywołania. | TE 

Pisemne oferty zaopatrzone w powyższe wadyum, mają być wniesione do ek. pow. 
Dyrekcyi skarbu W Tarnopolu najpóźniej do 2 godziny po południu dnia, ustną licyta- 

oprzedzającego. z 
> PKonkrotalne nadaże tak ustne jakoteż pisemne są bezwarunkowo wykluczone. 

Bliższe warunki licytacyi mogą być podane w e. k. powiat. Dyrekcyi skarbu w 


T lu w godzinach urzędowych. 
"dd 5 C. k. Risk Dyrekcya skarbu 


Tarnopol, dnia 21 października 1890. 
Wadyum 86 zł. wa. 


(6811 1—3) | L. 33564 


6937 

C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu w Stanisławowie podaje do powszechnej siadł 
mości, że celem wydzierżawienia prawa poboru podatku konsumeyjnego od mięsa i po- 
datku konsumcyjnego od wina, moszczu winnego i owocowego w poniżej poszczególnio- 
nych okręgach dzierżawnych, a to: bezwarunkowo na przeciąg trzech (3) lat tj. od dnia 
l stycznia 1891 do końca grudnia 1893 lub też warunkowo ns przeciąg trzech (3) lat 
tj. od 1 stycznia 1891 do końca grudnia 1893 z prawem obustronnego wypowiedzenia 
dzierżawy w pierwszym lub drugim roku dzierżawnym, odbędzie się publiczna ustna 
i pisemna lisytacya w poniżej poszezczególnionych dniach: 


2 5 ET da d» Do 
Š ES Cena fiskalna od zs ef zgs 
$ CE kl KE 
z, Okręg 2 2.3 $ | Przedmiot SASIE S U 
A > : 3 A Spa + WAH. 
E| dzierżawny aS „p |dzierźawy| mięsa | wina | ses a S gs 
a. 38 W BCE R-KCEZ 
à ZA > ELE (Oazy 
E S ide j= Ę N N 
a O e m GE 
GEJ SN i 
1i Bolechów A Sg |23 5 » 
„kĄ o = w RS] 2 
D E [$ S'a 
4] Dolina -| Ba | «SS= RETE 
ACH |-BEJ RECE 
.— do 
3| Monasterzyska | 118 wino «3 |S8% sgp 
RJ <> p 
x BĄ | 2 Er 
4] Niżniów E ZAWO 338 
ZE at S A c 7 
5| Rożniatów 2575|— -E E Sw Ep 
FEE: E 
6] Wojniłów 21 mięso 987/50 —| 54 15% F 


Bliższe warunki dzierżawnę mogą być przejrzane w stanisławowskiej ck. powiato- 
Dyrekcyi skarbu w godzinach urzędowych. 

Pisemne oferty, ostemplowane znaczkiem na 50 et. zaopatrzone w przepisene wa- 
dyum i należycie opieczętowane, winny być wniesione najpóźniej do godz. 2% po połu- 
dniu dnia poprzedzającego ustną licytacyę na ręce Naczelnika stanisławowskiej ck. po- 
wiatowej Dyrekcyi skarbu. 

, Na kopercie pisemnej oferty ma być wyraźnie poszezególniony przedmiot, i okręg 
dzierżany, na który taż oferta wniesioną została, i 
Oferty po tym terminie wniesiene, jako też oferty w drodze telegraficznej nadane 


wej 


L. 9688 (6941 1—3) 

Das Kałuszer k. k. Bezirks-Gericht 
bat zur Hereinbringung der Forderung der 
Margaretha Batta per 130 fl. s. N. G. in 
dem Gerichtsgebiude exekutive öffentliche 
Feilbietung des dem Schuldner Jakob 
Kaufhold gehörigen auf 150 fi. geschätzten 
Realität im Kałuscher Einlage Nr. 625 auf 
den 18 November 1890 und den 23 De- 
zember 1890 jedesmal um 10 Uhr Vor- 

i angeordnet. i 

w, dań Termine wird diese Rea- 
lität nur um den Schłtzungspreis, am 
zweiten auch unter demselben hintangege- 
ben werden. 

Vadium beträgt 45 fi. a 

Die übrigen Feilbietungsbedingungen 
so wie das Protocoll der Abschätzung dieser 
Realitat erliegen daj Registratur dieses 
Gerichtes zur Einsicht. 

Kałusz, 3/9 1890. 

— 77, (6979 1—8) 

e nia 29 października 1890 powyżej 
ceny szacunkowej lub za takową, zaś dnia 
26 listopada 1890 nawet niżej takowej odbę- 
dzie się w tutejszym Sądzie zawsze 0 8% 
dzinie 9 rano egzekucyjna licytacya real- 
ności wykazem hipotecznym 240 gminy 
Łubkowce objętej, Abrahama Elstera wła- 
snej na rzecz Samuela Thana Jossla pto 
584 zł. 62 ct. zpn. 

Cena wywołania 860 zł. aw. 


, „Resztę warunków protokół oszacowa- 
nia i wyciąg hipoteczny wolno przejrzeć 
tusądowej registraturze. 


Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
ustanowiony adwokat dr. Dawidowicz 
w Dniatynie. 


C. k. Sąd powiatowy. 
Sniatyn, dnia 18 września 1890. 


L. 3659 (6830 1—3) 

W Andrychowskim Sądzie powiato- 
wym odbędzie się w dniu 24 listopada 1890 
iw dniu 22 grudnia 1890 o godz. 10 rano 
przymusowa sprzedaż realności pod lk. 15 
w Andrychowie położonej według wyk. hip. 
I 17 księgi grunt. gminy Andrychów Flo- 
ryana Miśka własnej na zaspokojenia wie- 
rzytelności Samuela Weicha w kwocie 3000 
zł. pzn. A 

Na pierwszym terminie realność ta 
tylko za cenę szacunkową lub od szacunko- 
wej wyższą, zaś na drugim nawet poniżej 
takowej sprzedaną zostanie, 

Cena wywołania 4482 zł. 50 et. 

Wadyum 449 zł. aw. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Jan Malec w Andrychowie. 

Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć można w tutejszej registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Andrychów, 31 sierpnia 1890. 


nie będą uwzględnione. 


Upadłości. 


L. 14377 (6847 2—3) 
„. C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi ni- 
niejszem wiadomo czyni, że równocześnie 
otwiera się konkurs do całego ruchomego, 
jakoteż w krajach, w których ustawa konkurso- 
wa z 25 grudnia 1868 nr. 1 dz. u, p. z roku 1869 
obowiązuje, położonego nieruchomego ma- 
jątku nieprotokołowanego kupca w Kołomyi, 
Herscha Ohringera i że do kierowania 
tym konkursem ustanowionym został jako 
komisarz konkursowy e. k. adjunkt sądu ob- 
wodowego Lekczyński, zaś jako tymezasowy 
zawiadowca tejże masy, p. adw. dr Kajetan 
Ma: amorosz. 

Wzywa się zatem wszystkich wierzy- 
cieli konkursowych, ażeby wszystkie swe, z 
któregobądź tytułu pochodzące roszczenia, 
nawet gdyby co do takowych spór jaki był 
w toku, przed 31 grudnia 1891 wedle 
przepisów ustawy konkursowej i pod za- 
grożeniem podanych tamże następstw 
prawnych w tutejszym sądzie zgłosili, i aby 
na terminie na dzień 26 stycznia 1890 
o godzinie 10ej przed południem, do li- 
kwidacyi ogólnej wyznaczonym, który zara- 
zem jako termin ugodowy się wyznacza, 
płynnośći pierwszeństwo swych pretensyi 
wykazali, 

Zresztą wolno będzie wierzycielom, 
którzy wierzytelności swe zgłoszą, wybrać 
na tym terminie w miejsce zawiadowcy ma- 
sy, tegoż zastępcy i wydziału, innych mę- 
żów swego zaufania. : 

Do potwierdzenia tymczasowego za- 
wiadowcy masy, a względnie do wyboru no- 
wego zawiadowcy masy, tegoż zastępcy i 
wydziału wierzycieli, ustanawia się termin 
nadzień 17 listopada 1890 godzinę 10 przed 
południem, na którym wierzyciele do ko- 
misarza konkursowego zgłosić się mają, 

Wreszcie wzywa się wierzycieli, któ- 
rzy po za obrębem miasta Kołomyi mieszka- 
je, aby mieszkającego w Kołomyi zastępcę 
do odbierania uchwał sądowych zamianowali, 
gdyż w przeciwnym razie na ich koszta i 
niebezpieczeństwo kurator dla nich zostanie 
ustanowionym. 

Dalsze ogłoszenia, które w toku po- 
stępowania konkursowego jako potrzebne 
się okażą, zostaną w części urzędowej „Ga- 
zety Lwowskiej* ogłaszane. 

Kołomyja, dnia 17 października 1890. 


L, 6974 (6916 2—8) 

Przy c. k. Sądze powiatowym w Strzy- 
żowie opróżnioną została posada funkcyo- 
naryusza ©. k.  Prokuratoryi Państwa 
z roczną płacą 180 zł. wa. i 

Podania o tę posadę wnosić należy 
do e. k. Prokuratoryi Państwa w Rzeszo- 
wie do dnia 28 listopada 1890. 

Z e. k. Prokuratoryi Państwa. 
Rzeszów, dnia 22. października 1890. 


L 36853 (6909 2—3) 

Na posadę expedyenta przy nowo 
otworzyć się mającym e. k. urzędzie poczto- 
wym w Niecwi w powiecie Grybowskim 


„ C. .k. powiatowa Dyrekcya skarbu 
Stanisławów, dnia 18 paździeruika 1890. 


za kontraktem służbowym i kaucyg w kwo- 
cie 200 zł. 

Z płacą rocznych 150 zł.j 

Ryczałtu kancelaryjnego 40 zł. 

Wynagrodzenia 200 zł. 

za eodziennego posłańca pieszego do 
e. k, urzędu pocztowego w Bobowej. 

Podania należy wnieść najpóźniej do 
6 listopada b. r. do c. k. Dyrekcyi poczt 
i telegrafów we Lwowie, 

Lwów, dnia 20 października 1890. 


L. 37046 (6985 1—3) 
Konkurs 

a) na więcej posad oficyałów poczto- 

wych z poborami X. klasy rangi i kaucyą 


w kwocie 600 złr. 

b) na pdsadę expedytora przy c. k. u- 
rzędzie poeztowym w Kalnicy w powiecie 
Liskim za kontraktem służbowym i kau- 
cya w kwocie 200 złr. z płacą rocznych 
150 złr. ryczałtu kancelaryjnego 40 złr. i 
wynagrodzenia 240 złr. za codziennego po- 
słańca pieszego między Kalnicą a Cisną, 

Podania należy wnieść o pierwsze posa- 
dy najpóźniej 4go zaś o następną najpóźniej 
do 11 listopada b. r. w ce. k. Dyrekcyi 
poczt i telegrafów we Lwowie. 

Lwów, 23 października 1890. 


L. 80629 (6939) 

W etacie galicyjskich e. k. zarządów 
salinarnych i zarządu salinarnego w Ka- 
czyce na Bukowinie są do obsadzęnia trzy 
posady elewów górniczych z adjutum rocz- 
nych 500 zł. 

Stałe przyjęcie do służby państwowej 
nastąpi dopiero po roku zadowalniającej 
służby. 

Ubiegajacy się o posadę elewa górni- 
czego mają w swoich własnoręcznie 'pisa- 
nych podaniach udowodnić obywatelstwo 
nustryackie, wiek, stan, zachowanie się, tu- 
dzież że studya akademickie górnicze ukoń- 
czyli zupełnie z dobrym postępem jako 
zwyczajni słuchacze na jednej z austryac- 
kich e. k. akademij górniczych, oraz zna- 
jomości języka niemieckiego i języków kra- 
jowych i podać, czy i w jakim stopniu są 
spokrewnieni lub spowinowaceni z urzędni- 
kami e. k. zarządów salinarnych i c. k. 
urzędów sprzedaży soli w Głalicyi i na Bu- 
kowinie 

Pedania należy wnieść w terminie do 
4 tygodni do Prezydyum galicyjskiej e. k, 
krajowej Dyrekcyi skarbu. 

C. k. krajowa Dyrekcya skarbu. 

Lwów, dnia 16 października 1890. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 5880 (6381 3—3) 

Nieznaną z miejsea pobytu Annę Ro- 
dycz zawiadamia się uchwałą tutejszosądo - 
wą z 20 lutego 1890 do 1. 977 dozwolonem 
zostało, na zaspokojenie pretensyi Zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie 
200 zł. względnie 72 zł. zpn. egzekucynej 
oszacowanie realności „wykazem hip. 1. 316 
księgi gruntowej gminy Świdnica objętej. 
Dla Anny Rodycz ustanowiono kuratorem 
Jana Derdeliwicza z Krakowcea, 

Krakowiec, 21 sierpnia 1890, 


L. 51649 £ (6859 2—3) 
Obwieszczenie. 


W skutek reskryptu wysokiego c. k. 
Ministerstwa spraw wewnętrznych z dnia 
9 lipca 1890 1. 12887 podaje e. k. Namie 
stnietwo do publicznej wiadomości nastę- 
pujący spis nadesłanych w latach 1886, 
1887, 1888, 1889 z zagranicy i we. k. 
Ministerstwie spraw wewnętrznych prze- 
chowanych dokumentów stanu cywilnego 
tych auetryackich poddanych, których przy- 
naleźność nie może być sprawdzona. 

Antobrieh Lazaran, majtek 
zmarł 14 czerwca 1885 w Colon (Panama). 

Ascoli Jerzy urodzony 29 listo- 
pada 1884 w Wenecyi, syn Feliksa Ascoli 
z Tryestu i jego żony Fortunaty z Mor- 
purgów. 

Beretta Adela urodzona 4 czer- 
wca 1886 w Wenecyi córka Piotra Beretty 
z Wiednia i jego żony Anny z Giulanich. 

Brambilla Wilhelm, urodzony 
w Pradze, inżynier zmarł licząc 70 lat. 
8 sierpnia 1887 w Rzymie. 

Breda Franciszek, urodzony 
w Bezdekowie w Czechach wyrobnik zmarł 
w wieku 30 lat 9 lipca 1885 w Bada- 
peszcie. 

Bruder Jan Baptysta z Trydentu 
student zmarł licząc 21 lat 18 marca 1887 
w Wenecji. 

Buhl Paweł, urodzony w Bregen- 
cyi tokarz wyrobów z kości słoniowej wie- 
ku 48 lat zmarł 21 kwietnia 1885 w Pa- 
ryżu. 

Burgstaller Franciszek uro- 
dzony w Lincu piwniczy zmarł licząc 21 
lat 28 lutego 1882 w Paryżu. 

Calegher N. syn Jakóba Calegher 
zmarł w wieku 18 lat 13 kwietnia 1886 
w Val d* Ajol we Francyi. 


Catturani Marceli urodzony 


w Trydencie ajent pieniężny zmarł licząc urodzona w Wiedniu wieku 38 lat zmarła į 


50 lat 24 sierpnia 1886 w Neapolu. 


Cerruki Katarzyna «z Chi- 


neonów, rodem z Wiednia 52 lat licząca dniu, wieku 55 lat zmarła 4 lipea 1885 | 


zmarła 21 czerwca 1889 w Mustapha 
(Algier). 

Chiogna Ludwika 
w Pergine sługa umarła w wieku 49 lat 
25 lutego 1886 w Weronie. 

Colisse Łucya urodzona w Try- 
dencie, sługa wieku 89 lat umarła 21 lu- 
tego 1885 w Weronie. 

Deborsky Józef urodzony 19 
lutego 1884 na okręcie „Bohemia* 
dze z Hamburga do New-Yorku syn Jana 
Deborskyego robotnika z Galicyi i jego 
żony Anny z Machów. 


w dro- | 


10 


Hassaurek Fryderyk, urodzony 

w Wiedniu literat, wieku 58 lat zmarł 8 
października 1885 w Paryżu. 

| Haution Teodora. Ludwika z Ja- 


sów rodem z Wiednia, szwaczka wieku 51 października 1884 w Ronco Serivio, cór a; 
; Ludwika Snida i jego żony Maryi z Bonów. | 


|lat zmarła 21 lipca 1887 w Brukseli. 
Henle Jakób, urodzony w Try- 

eście kupiec, 65 lat zmarł 14 marca 1882 
|w Paryżu 

j Hettich Magdalena, urodzona 
|w Böhmenkirch (Boheimkirchen) wieku 20 
lat zmarła 22 marca 1887 w Rotterda- 
mie. 

Hofer, albo Holler Karol, wieku 21 
lat zmarł jako żołnierz francuski w Hong- 
Hoa (w Chinach) 6 lipca 1884. 

Hoog Karolina, z Bauerów uro- 
dzona w Trumau wieku 382 lat nauczyciel- 
ka gry na fortepianie zmarła 4 kwietnia 
| 1885 w Nizzy. 

ł Hribar Angelo, ajent handlowy 
'z Wiednia zmarł 10 marca 1888 w We- 
'necyi, 

| Huret Marya, urodzona 9 wrze- 
|śnia 1885 na paroweu „Elba“ w drodze 
‚z New York do Bremen, córka robotnika 
|Janosa Hureta i jego żony Teresy Janos 
i Kuhna z Andresów. 

Jasińska Józefina. z 
ft wieku 63 lat zmarła 3 listopada 
"w Neapolu. 

| Jaworek recte Golas Józef, wieku 
155 lat zmarł 1 marca 1877 w  Sikowie 
iw Rosyi. Q, 

| Jolet Jan, urodzony w Bernia 
i urzędnik wieku 49 lat zmarł 15 paździer- 
| nika 1881 w Paryżu. 

Justomoski Jan, z Galicyi wieku 


Galicyi 
1887 


127 lat zmarł 19 września 1887 w Rzy- 


mie. 

| Jurner Marya. wieku 68lat zmar- 
ła 9 lutego 1884 w Neapolu. 

| Kandler Melania, z Waleschów 


,19 pazdzierniku 1888 w Nizzy. : 
i Keufner Adela, urodzona w Wie- 


iw Paryzu. 
Kocick Katarzyna, urodzona 29 


jY drodze z New-Yorku do Bremy córka 
małżonków Ignacego i Reginy Kociekow 
"5 Galicji. 

t Kreitler Jakób, krawiec z Gali- 
| cyi wieku 87 lat zmarł 19 stycznia 1886 
|w Paryżu. 

' woltyżerka konna zmarła w wieku 52 lat 
,29 marca 1882 w Paryżu. 

j Lengauer Ludwik urodzony w 


| dem z Berna, krawiec, wieku 67 lat, zmarł 
.2 stycznia 188% w Bel-Abbes we Francyi 
| Viola Johanna, wieku 65 lat, sługa, 
| zmarła 25 stycznia 1834 w Neapolu. 


Leeb Marya, urodzona w Wiedniu | 


Sciambigoni Benedykt, urodzony 
w Tryeście, 49 lat, zmarł 21 lipca 1884 
' na wyspie Ile Nou w Nowej Kaledonii. 
Snida Marya Katarzyna, urodzona 2 


l 


i Soavi Wiktor, urodzony w Tryeście, 
wieku 24 lat, chórzysta, zmarł 80 lipca 1883 
w Rzymie. 

Soldati Mateusz, majtek zginął przy 
rozbiciu okrętu „Catarina Doge* koło przy- 
lądka Dobrej Nadziei 4 ezerwca 1886 r. 

Somilich Piotr, urodzony w r. 1868 
w Dobenizzy, w marcu 1887 r.fzgingł przy 
rozbiciu okrętu „Franceschino §.“ na Oce- 
anie Atlantyckim. 

Suligoi Jan z Ranitz, wieku 47 lat, 
zmarł 15 listopada 1887 w Cornodi Ro- 
88720. 

Ticcio Demetrius, właściciel dóbr, 
wieku 25 lat, zmarł 22 lipca 1884 w Me- 
sagne. 

Titz Emma, rodem z Wiednia w wie 
ku 5 lat, zmarła 9 maja 1887 we Flo- 
rencyi. 

Titz Marya, urodzona 1 kwietnia 
| 1886 we Florencyi, córka Józefa Titz, mə- 

chanika z Wiednia i jego żony Roży z Gla- 
serów" 

H Tofaloni 
i sługa, 39 lat, 
t Nizzy. 
i Vesugnolo Józef, rodem ze Zary, 
| majtek, wieku 33 lat, zmarł 15 grudnia 1881 
w Boulogne. 

Vernaire vel Werner Albert, ro- 


4 
U 


Józefina z  Delavaliów, 
zmarła 2 listopada 1884 w 


| Weiss Wacław, zegarmistrz z Czech 
į wieku 67 lat, zmarł 26 marca 1887 w Me- 
; dyolanie. 

Wuste Albert, rodem z Wiednia, ku- 
: piec w Londynie, wieku 50 lat, zmarł 24 
, stycznia 1886 w Paryżu. 

~.  Wuttkowski August, urodzony 21 
| listopada 1887 na pokładzie okrętu belgij- 
| skiego „Rhynnland* syn Augusta Wuttkow- 


urodzona stycznia 1885 na paroweu General-Werder į skiego i jego żony Barbary z domu Bu- 


| chowskich z Czech. 

f Zaglio Wincenty, emeryt, wieku 59 
|lat, zmarł 80 maja 1880 w Lonato, 

| Zamboni Joanna, rodem z Wiednia, 
i wieku 76 lat, zmarła 21 lipca 1887 w 
i Rzymie. 

, Zanini Józef, rodem z Trydentu, ku- 
„piec, wieku 19 lat, zmarł ż0 grudnia 1886 
į we Florencji. 

| Zastek Karolina, rodem z Wiednia, 


Denich Morino, urodzony w Try- Wiedniu, tokarz, wieku 33 lat, umarł 28 | sługa, wieku 42 lat, zmarła 1 listopada 1885 


eście przedsiębiorcą budowy dróg 32 lat 
liczący zmarł 11 lipca 1886 w Panamie. 
Divare Ludwik majtek, wieku 


34 lat umarł 1. września 1885 w Pana- | 


mie. 
Duchac Wiktor urodzony w Wie- 


„lipca 1888 w Paryżu. 

Luciei N. właściciel szalupy, zmarł 
i15 sierpnia 1885 w Colon (Panama). 
Mazlinez J. dozorca, wieku 60 lat 
: zmar? 21 czerwca 1885 w Panamie. 

j Medicus Ryszard, urodzony 14 


| w Turynie. 

l Zigoi Marya, urodzona 18 sierpnia 
| 1884 w Wenecyi córka Filipa Zigoi i jego 
) żony Róży z Fransinów z Tryestu. 

| Co niniejszem podaje się do powsze- 
` chnej wiadomości ztym dodatkiem, że stro- 


dniu wieku 10 lat zmarł 18 kwietnia 1886 lutego 1887 w Wenecyi, syn Augusta Me- ny interesowane, któreby potrzebowały wy- 


w Wenecji. 

Duchech Benito, majtek zmarł 
18 lutego 1885 w Colon (Panama). 

bner Marya Józefina Aniela, 

urodzona 17 maja 1887 w Wenecyi i 

Ebner Felicita 
urodz. 26 lipca 1888 w  Wenecyi, córki 
Michała Ebnera i jego żony Anieli z Valle- 
sów z Brixen. 

Efreich Andrzej, sternik wieku 
36 lat zmarł 12 sierpnia 1885 w Pana- 


mie, 
Eibl Franciszek, urodzony 


Olga Marya, | 


pae i jego żony Klary z Hentzów z Wie- 
i Meitl Franciszka, rodem z Wie- 
„dnia 2 lata licząca, umarła 9 maja 1887 
jw Catanii, 

Michelen Marya, urodzona w Qo- 
rycyi, wieku 21 lat, zmarła 26 grudnia 1886 
w Rzymie. 
i Miksch Jan, rodem z Bernschann 
,(Benescheu), tokarz, wieku 62 lat, zmarł 
'20 sierpnia 1883 w Paryżu. 


' żej pomienionych metryk śmierci, względnie 
„ urodzenia celom udowodnienia ewentualnych 
, pretensji prawnych, mają w tym celu zgło- 
„sić się do e. k. Namiestnictwa i wykazać 
„Się zarazem kompetencją do odebrania żą- 
: danych metryk, 

} Z c. k. Namiestnietwa. 

Lwów, 15, października 1890, 

L. 7598. 6418 2—3) 
i C. k. Sąd powiatowy m. del. w Brze- 


w majętności  tabularnej 

| w kwocie 29809 zł. 68'/, et. 
Hrycowola w kwocie 3533 zł. 
Kusztyn w kwocie 5343 zł. 66 et. 
Laszków w kwocie 7375 zł. 137/, et. 
Nowostawce w kwocie 3400 zł. 51 et. 


Łopatyn 


| Szczurowice w kwocie 11614 zł. 
73! et. 

Podmanasterek w kwocie 1324 zł. 
87! et. 

Chmielno w kwocie 8125 zł. 90 et. 

Wprowadzając postępowanie w celu 


przekazania tego kapitału c. k. Sąd obwo- 
dowy w Złoczowie wzywa wszystkich któ- 
rych wierzytelności na tych dobrach do 
i dnia 25 maja 1889 zahipotekowane zostały 
by swe pretensye ustnie lub pisemnie do 
dnia 31 grudnia 1890 włącznie w tutejszym 
c. k. Sądzie obwodowym tem pewniej zgło- 
sili, ileże nie zgłaszający uważani będą za 
zgadzających się na przekazanie ich pre- 
itensyi na kapitał wynagrodzenia za odjęte 
prawo propinacyi w porządku oznaczonym 
pierwszeństwem hipotecznem nie będą już 


więcej przy rozprawie słuchani i utracą 
prawo wnoszenia jakichkolwiek zarzutów 
lub średków prawnych przeciw ugodzie 


przez irteresowanych w myśl $ 5 ces, pat. 
z 26 września 1850 Nr. 374 dz. u. p. możliwie 
zawartej o ileby w takowej ich pretensye 
w miarę pierwszeństwa hipotecznego na 
kapitał wynagrodzenia przekazane, albo 
według $ 27 ces. pat. z 8 listopada 1858 
Nr. 237 Dzup. przy gruncie pozostawione 
zostały. 

W zgłoszentu podać należy: imię na- 
zwisko i miejsce zamieszkania zgłaszają- 
cego się, i jego ewentualnego pełnomo- 
enika, który powinien przedłożyć pełnomo- 
enietwo odpowiadające wymogom prawnym 
i legalizowane, kwotę zgłoszonej pretensyi 
hipotecznej w kapitale i procentach o ile 
takowe mają równe prawo zastawu z kapi- 
tałem, oznaczenie tabularne pozycyi zgłoszo- 
nej wierzytelności, tudzież w razie jeżeli 
zgłaszający się mieszka po za obrębem 
tut. sądu obwodowego wymienić pełnomo- 
enika w okręgu tegoż Sądu zamieszkałego 
upoważnionego do odbioru uchwał sądo- 
wych, gdyż inaczej uchwały te przesyłane 
będą pocztą z tym samym skutkiem jakby 
do rąk własnych były doręczone 

Złoczów, dnia 11 pażdziernika 1890. 


L. 2002 (6410 2—3) 
i C. k. Sąd krajowy cywilny w Krako- 
wie celem doręczenia niedoręczonych potąd 
ts. uchwał z dnia 31 października 1889 1. 
19855 niewiadomym z miejsca pobytu Bi- 
nem Spira  rozwiedzionej Feigenbaum 
i Mariem z Feigenbaumów Lieberowej, w 
sprawie. Efroima Stieglitza o przyjęcie do 
wiadomości nabyeia przez tegoż całej je- 
dnej piątej części sumy 3000 zł. mk. w de- 
pozycie sąd. na rzecz małolet. Chaima Lei- 
by Feigenbauma, oraz 2/16 ezęści kapitała 
indemnizacyjnego w depozycie sąd. na rzecz 
masy Chajma Leiby Feigenbauma  złożo- 
nych ustanawia kuratorem ad actum adw 
dra Leona Rothweina z substytucyą adw. 
dra Jana Jakubowskiego. O czem się nie- 
wiadome z miejsca pobytu kurandki w dro- ~ 
dze edyktu zawiadamia. 
Kraków, 31 stycznia 1890. 


L. 16478 (6432 2—38) 
| C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 


om rz OO O Z EE ZE A ZE O ZOZ ZZ W ZO ZZOZ RAZ ZZA O DOZ 


Miputa Fryderyk, majtek, zmarł żanach zawiadamia z życia i miejsca poby- | Jans Jaworskiego a względnie jego niewia- 


-30 grudnia 1584 w Panamie. 


| tu niewiadomego Schewacha Einstossa, że 


w Wiedniu budowniczy wieku 45 lat umarł. Miskoltzi Maurycy z Gumpen- przeciw niemu Eizyk i Miadla małżonko- 


domych spadkobierców, że w sprawie egze- 
kucyjnej Ryfki Reicherowej jako prawona- 


6 stycznia 1889 w Strasburgu. 

Flemer Franciszek, krawiec 
znaleziony nieżywy w jeziorze Genewskiem 
koło Vevey. 

Friderich Wilhelm, stolarz 
wieku 80 lat zmarł 19 listopada 1884 
w Rzymie. 

Frisch Herman, urodz. w Wie- 
dniu wieku 36 lat zmarł 5 lipca 1885 
w Santo Nazario. 

Fritz Jan, urodzony w Greim wie- 
ku 24 lat zmarł 7 maja 1888 w Sassari. 

Gabo Bartłomiej, kupiee w Try- 
dencie wieku 56 lat zmarł 11 sierpnia 
1886 w Parmie. 


į dorfii, wieku 59 lat, zmarł 25 kwietnia 1689 wie Majulik daia | sierpnia 1890 1. 7597 | bywezyni Izraeli Rsichəra przeciw Kaspro- 
„w Nischa w Serbi. | wytoczyli pozew o zapłacenie 129 zł, nal wi Mazurkiewiczowi a względnie tegoż 
| Mugiero Hieronim, rodem z Try- który termin do sumarycznej rozprawy aa spadkobiercom o 175 zł. wa. z pn, zamia- 
|dentu, szewe 66-letni, zmarł 7 lipca 1886 | dzień 20 października 1890 o 9tej godzinie Í nował dla Jana Jaworskiego jako mniema- 
jw Weronie. 'rano wyznaczono i do zastępowania go wj nego wierzyciela 24 zagonów gruntu pod 


| Neyer Jan, wieku 27 lat, zmarł 26 
i maja 1885 w Cournion (we Francyi). 
| Niedermacher Franciszek, rodem 


z Lincu, stolarz, wieku 33 lat, zmarł 10, 


i grudnia 1881 w Paryżu. 

| Pipan Johanna, wieku 17 lat, 

|ła 8 listopada 1884 w Wenecji. 
Porebski Stefan, wyrobnik, wieku 92 

lat, zmarł 26 stycznia 1885 w Dieppe. 
Postinghu Marya z Millbach (Mihl- 


zmar- 


tej sprawie ustanowiono kuratora ad actum 

„w osobie adw. dra Schatzla w Brzeżanach 
ze substytucyą adw. Czajkowskiego w Brze- 
żanach. 

Wzywa się tedy Sch wacha Einstossa 
ażeby albo się sam zgłosił, albo ustano- 
| wionemu kmatorowi potrzebnych informacyj 
' dostarczył, albo innego swego pełnomocni- 
|ka sądowi podał, ile że z zaniedbania wy- 

nikłe złe skutki sam sobie przypisać będzie 


Gabrielli Anna Magdalena Lu- | bach) wieku 72 lat, zmarła 11 listopada , musiał. 


dwika zmarła licząc 6 tygodni 9 maja 
1886 w Weitenau w Bawaryi. 

Goglia Adalpiza,  nrodzona 
w Tryeście zmarła licząc 18 miesięcy 12 
sierpnia 1884 w Bari. 

Grohmann Ella, 
stycznia 1882 we Florencyi córka inżyniera 
Aeolfa Grohmanna z Wiednia i jego żony 
Matyldy z Haasów, 

Gugnbauer Paweł, z 
emeryt. wieku 81 lat 
1886 w Wenecyi. 

Hainbach Robert, Franciszek 
urodzony w Alland, wieku 34 lat zmarł 
jako żołnierz francuski 11 czerwca 1885 
w Chancy. 

Harmant Laura, z domu Candria- 
ni wieku 61 lat zmarła 7 listopada 1886 
w Pordenone. 


Wiednia 
zmarł 13 sierpnia 


urodzona 12; 


|1888 w Udine. 

Renon Zygmunt, żmarł 5 grudnia 
1885 w Panamie. 

Raymond Amy, 76 lat, emeryt, zmarł 
17 grudnia 1881 w Wenecyi. 

Riglowski Piotr, wyrobnik, zmarł 11 
sierpnia 1885 w Belgradzie. 

Russi Mario, urodzony 16 kwietnia 
1887 w Pagnocco syn Angela Russi i jego 
żony Maryi z Calzów z Tryestu. 

Scheibler Franciszka Marya, ro- 
dem z Insbrucku, wieku 25 lat, zmarła 15 
maja 1834 w Paryżu, 

Schlemmer Jakób, rodem z Wie- 
dnia, wożniea, wieku 95 lat, zmarł 15 gru- 
dnla 1886 w Neapolu. 

Schuberth Maurycy, urodzony w 


Wiedniu, urzędnik, wieku 41 lat s 
listopada 1886 w Brukseli. at, zmarł 13 


Brzeżany, 16 września 1890. 


| 
| L. 7959 (6874 2—3) 
| C. k. Sąd obwodowy w Złoczowie za- 
(wiadamia wszystkich wierzycieli hipote- 
eznych majętności tabularnych Łopatyn 
wyk. hip. 1. 466, Hrycowola wyk. hip. 
1. 462, Kusztyn wyk. hip. 1. 424, Laszków 
wyk. hip. l. 460, Nowostawce wyk. hip. 
1. 461, Szczurowiee wyk. hip. 1. 481, Pod- 
, manasterek wyk. hip. 1 468 i Chmielno 
| wyk. bip. 1. 428 ksiąg gruntowych dla 
| większych posiadłości objętych, Kazimierza 
, Stefana 2 im. Młodeckiego własnych, że 
te. Dyrekcya galicyjskiego funduszu propi- 
| nacyjnego wymierzyła za odjęcie prawa 
,wyszynku i sprzedaży napojów propinacyj- 
"nych kapitał wynagrodzenia a to: 


nk, 58 i domu mieszkalnego pod nk. 8>8 
w Mieleu położonych a względnie dla jego 
niewiadomych spadkobierców kuratorem dr 
Mieczysława Brzeskiego adw. w Mielca i 
temuż dotyczące tejże sprawy a Janowi Ja- 
worskiemu dotąd uie doręczone uchwały 


doręczył. 
Tarnów, dnia 26 wrzześnia 1890. 
L. 5471 (6370 2—3) 


C. k. Sąd obwodowy w Nowym Sączu 
zawiadamia niewiadomego z miejsca poby- 
tu Konrada Flóssnera, iż uchwałą z dnia 3 
m-ja 1890 1. 9046 dozwolonem zostało wy- 
danie Janowi Lenartowiczowi imieniem 
własnem oraz imieniem swej córki Emilii 
Lenartowicz działającemu i Maryi z Lenar- 
towiezów Tokarskiej wydanie z depozytu są- 
dowego z masy urbaryalnej jednej szóstej 
części dóbr Zawada dawniej Piotra i Kata- 
rzyny Bóssbierów własnej, części rent i 
procentów wyrównawczych od kapitału in- 
demnizacyjnego przypadających, i że uchwa- 
łę tę doręczono ustanowionemu dlań kura- 
torowi ad actum w osobie adwokata dr. 
Gałkiewicza w Nowym Sączu 

Nowy Sącz dnia 12 lipea 1890. 


18 


Wykaz | 

dochodów i wydatków krajowego funduszu emerytalnego szkolnego w okre- | 

sie czasu od l stycznia do końca grudnia 1889 według dzienników e. k.| 
Głównej Kasy Krajowej. 


|. Dochody Wydatki 

Ej. ie- w papie- 
SĘ w miesiącu w gotówać| wy Pedić w gotówce a A | 
8 art | SOS] rach w | 
a mk f zr. | ct. | złr. | ct. | zir. | et. | złr. | et. [| 

1] Styczniu 1889 | 13939/691/,] 1008995 | 1359250'/.] 10000) — 

2] Lutym : i y 1493152 | 57000] — | 1820| 7 [114000] — 

8] Marcu - z 939301681} — | — | 8845345} — | — 

4] Kwietniu 5 * $ 1548/88 — — | 1241 —| — | — 

5| Maju . ` D 1345/97 — |-—-|] 1112/65] — | — 

6j Czerweu . : 3 4739177 1) — | 116261771] — | — 

7) Lipcu . p z 4780140 — |=| mino — | — 

8] Sierpniu : . » 1092/46 — | 1009]331/] — | — 

9] Wrześniu 1623/39 — ||] 1181/04 | 12650 — 

10| Październiku . 46162/62 | 40200] — | 4691218 | 70400) — 

11] Listopadzie |. . r 1504 — | — | — | 122964] — | — 

12] Grudniu ; 5 46764] 9 | 12650| — | 1273 45000|_— 

= Razem 218724|981,|119939/95 |17056391 1262050) — 

Zapas kasowy z początkiem i koń- 
żeni roku 1889 i . 1058/86 __|228366|90__|_49219,87'/,|_96256,86 
Ogółem 219788|781,[848806|55  |219783/781,|345806|56 


L. 7372 (6392 3—3) | tego terminu wydana będzie decyzya co do 
C. k. Sąd powiatowy w Żywcu zawia- | prośby o uznanie dowodu śmierei Antonie- 

damia niniejszem niewiadomych z miejsca | go Buratowskiego za dostarezony. 

pobytu Franciszka Wisińskiego z Czańca i Nowy Sącz, 20 września 1890. 


toniego Wisińskiego z Czaczy na Wę- 
h o celem doręczenia tymże ts. rezo- | L. 8267. (6415 1—3) 
C. k. Sad obwodowy w Rzeszowie za 


i ia 15 czerwca 1890 l, 3152 zeszowie. 
dn egzekucyjnej Franciszka Male- | wiadamia niewiadomego z Życia i miejsca 
wskiego przeciw Juliannie Wisińskiej o %00'! pobytu Franciszka Nabożnego, że przeciw nie- 
złr. wa. zpn. kuratora w osobie adw. Dr. |! mu wniósł Walenty Orzech z Widełki po- | 
Raschkiego w Żyweu i zarazem wzywa |zew wekslowy de praes. 22 września 1890 
tychże aby temuż kuratorowi potrzebnej | L. 8267 o nakaz zapłaty 100 zł. zpn. i że | 
informacyi udzielili lub innego pełnomocni- ; dla niego w tej sprawie kuratorem adw.dr. | 
ka w tut. ek. Sądzie ustanowili gdyż w ra-| Als ustaniowiony został. i 
wy- | Wzywa się zatem tegoż Franciszka 

i Nabożnego aby powyższemu kuratorowi Środki 

j do obrony podał lub innego zastępcę sobie | 

i ustanowił, gdyż inaczej skutki stąd wynikłe 
4781 (6421 2—3) | sam sobie przypisać będzie musiał 
C. k. Sąd powiatowy w paliero mia Rzeszów, 25 września 1890. 

stanowił celem doręczenia uchwały tabu- 
iaraa dnia 28 mardi 1890 1. 2164 dla L. 23115 i (6411 1—3) | 
niewiadomego z miejsca pobytu Tymka C. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia- 
Kaczmar kuratorem Ludwika Riedla z Ba- | damia Józefa Woźniaka, iż kasa oszezędno- | 
. ligrodu. O czem się go celem strzeżenia |Ści w Bochni uzyskała przeciw niemu t. 8. | 
swych praw zawiadamia. uchwałą z dnia 11 kwietnia 1690 1. 9465 ` 
«s Baligród, 22 lipca 1890. egzekicyjnej intabulacyi prawa zastawu dla | 
fumfe 70 zł. aw. zpn. w stanie biernym | 
L. 8062. (6416 1—3) | realności wyk. hip. 1. 3 gm. kat. Krzyżano- 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 


zy | wice objętej i że uchwałę powyższą dorę- 
w Rzeszowie zarządziwszy uchwałą z dnia 


czono ustanowionemu dlań kuratowi adw. 
18 września 1890 L 8062 na żądanie Ka- | dr. Janowi Jakubowskiemu z od | 
tarzyny Pukowej postępowanie amortyza- 


zie przeciwnym sami sobie złe skutki 
niknąć mogące przypisaćby musieli, 
ywiec, 17 wrzesnia 1890 


B2-00000000000—0-0 1 


Farby olejne, lakierowa I terowa 


do malowania drzwi, okien, sztachet, bram 


sprzętów ogrodowych i gospodarczych, da 

chów it. p. umiejętnie i fachowo sporządzone, 
zupełnie do użycia gotowe, 

Pendzle, szczotki i wszelkie po- 


trzeby malarskie i lakiernicze. 


Farby do fasad 


w 36 kolorach z przepisem użycia 
poleca 


© s 
Alojzy Hübner 
Lwów, ulica Karola Ludwika 13. 
Skład fabryczny farb, pokostów. arty- 
kułów gospodarskich i budowlanych. 


Cennikl i próbki farb na żądanie wysyłam 
odwrotnie. 2767 


1000900040 


— Aufgebot. 
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Es wird zur allgemeinen Kenntniss 
gebracht. 

1. der Friseur Moses Jakob Hüttner 
wohnhast zu Berlin Sohn des Chirurgius 
Nuchim Hütter, verstarb zu Stanislawow 
in Galizien und dessen Ehefrau Debora 
geb. Zipsər, jetzt vereh 1 Chirurgius Kailer, 
wohnhaft daselbst 

2. und die verwitt. Barbier Pauschel 
Pauline Auguste geb. Sehellmann wohnhaft 
zu Berlin Tochtòr des Schuhmachers Frie- 
drich Wilhelm Schellmann verstorb. zu 
Woldenberg N. M. u. dsssen Ehefrau Emi- 
lie Tugendreich geb. Riedel verstorb. zu 
Berlin, die Ehe mit einander eingehen 
wollen. 

Beriin, am 2 ten October 1890. 


Der Standesbeamte. v. Steinkeller. 


Najlepszą, najtańsza, najtrwalszą 
1 najpiękniejszą 
od wszystkich lakierów i innych środków 
do zapuszezania podłóg 
jest niezaprzeczenie 5896 


francuska masa podłogowa 


(do użycia w zimnym stanie) 
jedyne miejsce sprzedaży 


Alojzy Hiibner 


L w ó w, 
ulica Karola Ludwika L. 13. 


L. 8245 (6918 1—3) 


Konkurs. 


Celem obsadzenia posady lekarza we- 
terynaryjnego miejskiego i oglądacza bydła 
w gminie miasta Jarosławia z płacą roczną 
550 złr. i 150 złr. w. a. na dojazdy do rze- 
źni miejskiej i na targowicę miejską, roz- 
pisuje się niniejszen konkurs. 

Ubiegający się o tę posadę wnieść 
mają najpóźniej do dnia 15go listopada 
1830 do zarządu miasta Jarosławia swoje 
podania przy dołączeniu metryki urodzenia, 
dyplomu lekarza weterynaryjnego i dowodu 
dotychczasowego zatrudnienia, 

Kandydat mający dłuższą praktykę w 
tym zawodzie w większej gminie, będzie 
miał pierwszeństwo przed innymi. 

Posada powyższa nadaną będzie na 
rok jeden prowizorycznie, a po roku może 
nastąpić stabilizacya. 

Zarząd gminy kr. wolno handl. miasta 
w Jarosławiu dnia 14 października 1890. 
C. k. komisarz rządowy, jako 
naczelnik zarządu miasta 
Pawlikowski 


Dejfterreihijhzungarijhe Bant. 
RY Monate Februar beż Jahres 1891 findet in Wien die 
XII. regelmifige Jabresfigung der Generalverfammlung ter 


Oejterreihijhznngarijhceh Bank m 
Die fttmmberedtigten Aftionäre*), welche dec Generalverjammlung der Defterteichi|che 
ungarifhen Bant für da3 Jahr 1891 alg Mitglieder angehören wollen, werden eingeladen, 
fpdtefteng bis Sonntag den 30 November 1890,12 Uhr Mittags, zwanzig auf ihren Namen 
lautende, vor bem Juli 1890 batirte Aftien der Oejterreichijch-ungartjchen Bant fammt Cou- 


ponśbogen bet der 


auptanftalt der Bant in Wien oder in Bubapeft oder bei einem Filiale 


der Bant zu sza oder bintuliren gu (afjen. | 
Tagegordnung, Ort und fige ‘ber regelmógigen Jahresfigung der Generalver- 


fammluną werben dem Mitgliedern De 


jelbeę mittelft Kundmachung in ben zu Wiren und 


adw. dr. Olearskiego. 
cyjne wekslu z daty Rzeszów 29 sierpnia 
1889 na kwotę 800 zł. opiewajaącəgo przez 
Katarzynę Pukową na własne zlecenie wy- 
stawionego, 8 przez Kazimierza, Karolinę i 
Józefa Postawów akceptowanego i w trzy 
miesiące od dnia wystawienia w Rzeszowie 
płatnego, wzywa każdego posiadacza zag!- 
nionego powyższago wekslu, aby weksel w 
przeciągu 45 dni sądowi przedłożył, gdyz 
w przeciwnym razie takowy po upływie te- 
go czasu na prawn żądanie proszącego o 
amortyzacyę, za umorzony uznanym będzie. 

Rzeszów, 18 września 1890. 


L. 5475. (6414) 

Antoni Buratowski rodem z Ciężkowie 
w r. 1863 licząc około 20 lat wieku, miał 
się udać do powstania polskiego, brał udział 
w bitwie z Kozakami w dniu 21. Września 
1863 pod Jurkowieami, w której miał być 
ciężko rannym i zginąć. , 

Wzywa się zatem wszystkich którzyby 
o życiu Antoniego Buratowskiego mieli wla- 
domość, aby o tem sądowi lub kuratorowi 
adwokatowi Wąsikiewiczowi w Nowym Są- 
czu w terminie z dniem 30 stycznia 1891 
upływającym donieśli, 


__ Pojutrze 


ciągnienie Wystawy 


po upływie bowiem 


Wiedeńskiej 


(łówia wygrana 50.000 zt. wariości 


l losów zł. 10, 229] wygranych 6 losów zł. 5.50. 


Losy po zł. 1 nabyć można we Lwowie u Kitza 
i Stofa, Augusta Schellenberga, Sokala i Lilien, 
Jakóba Stroh i M. Jonasza. 


Wzywa się zatem Józefa Woźniaka z 
miejsca pobytu niewiadomego, aby z usta- | 
nowionym kuratorem się. porozumiał, lub! 
innego ustanowił zastępcę. j 

Kraków, 5 wraeśnia 1890. 


Doniesienia prywatne. | 


Zupełnie Świeży transport 


K a w 


w smaku czyste i aromatyczne 
otrzymał i poleca handel 


0. T. Wincklera 


we Lwowie. EE 

Pół kilogr. Ceylon grubo ziarn. zł. 1.08 
A P wybornej . . „p 1.04 

5 r wyśmienitej „ 1— 

” Portokabello S o n»n —.90 

k Ceylon perłowa . g „ 1.08 

5 Mokka : „ 1.08 
Jawa złota . „ 1.08 


Przy 5 kilowym odbiorze franko. 


Losypolz 


Wubapeft erfcheinenden Amtablitterr rechtzeitig betannt gegeben werden. 
Wien, 23 October 1890. z 
Oesterreichisch-ungarische Bank, 
Zimmermann 
Gouverneur. 
Siegl} Leonhardt 
Gensralrath, Generatsekretdr. 


*) Art 14der Statuten der Dejterreihijh>ungarijhen Bant. Minea 1: An den Genetalverjammiungen 
ber Dejterretchijch=ungarijchen Bant fónnen nur dłterreichijhe und ungarijcje Staatżane 
gehörige theilnefmen. , » 

Artifel 15 der Statuten: Bon der Tfeilnahme an der Weneralverjammiung ift ausgejchiofjen: 

a) wer nicht im Bolgenujje der bitrgerlichen Rechte fteht, ingbejondere auch Detjenige 
über beffen Vermögen dag fonturóverjafren eröffnet worden ift, big zur Beendi- 
gung Deśjelben. RO i P p 

b) ter in Folge einer ftrafgerihtlihen Werurtheilung in feinen bitrgerlichen, politi- 
jhen oder Gfhrenrechten bejcjrónit ift, folange diefe Bejchrantung andauert. 

Alrtitel 18 der Statuten: Jedes Mitglted der Generalverjammiung fann nur in eigener Perfon und 
niht durh einen Bevollmächtigten erjchelnten und hat bei Berathungen und Entjcdhetbungen, 
auch wenn er in mehreren €igenjchaften an ben Verhandlungen theilnehmen wirde, nur 
Cine Stimme. 

Yrtifel 19 der Statuten: Bauten Mttien auf juriftijhe Perjonen, auf Frauen oder auf mehrere Theil- 
nehmer, fo ift Derjenige berechtigt, in ber Generalverfamminng gu erjcheinen und das 
Gtimmreht auszuüben, welcher fih mit einer Bolmacht der Uftieneigenthiimer foferne die- 
je Afterreichijchje oder ungarijche Staaisangehdrige find, auśtveift. Bevollmachtigte miiffen aber 
mit Ausnahme beż Uttienbejigeg ihren perjónlihen Cigenjhaften nach (Artiiel 14 und 15) 
fafig fein, an der Grali k iing theilgunehmen. 


Bank austryacko-węgierski. 
W miesiącu łutym 1891 roku odbędzie się w Wiedniu 
XIII. zwyczajne posiędzenie roczne walnego zgromadzenia 


Banku aus(ryacko-węgierskiege. 


Zaprasza się akcyonaryuszów, mających prawo głosowania“), którzy w ogólnem 
zgromadzeniu Banku aus ryącko- węgierskiego na rok (894 jako członkowie cheą 
brać udział, aby zajpóźniej do miedzieli 30 listopada 1890 r. do godziny 
13 w południe, dwadzieścia na swa nazwisko opiewających, przed lipcem 1890 roku 
datowanych akeyj Banku austryacko-węgierskiego wraz z arkuszami kuponowemi złożyli 
lub winkulowali w Zakładzie głównym Banku w Wiedniu, lab też w Bsdapeszcie, 
albo w jednej z filij Banku. A 

Porządek dzienny, miejsce i godzina walnego Zgromadzenia oznajmione będą 
zawczasu członkom przez obwieszczenie w dziennikach urzędowych, wychodzących we 
Wiedniu i Budapeszcie. 

Wiedeń, dnia 23 października 1890 r. 


Bank austryacko-węgierski 
Zimmermann 
gubernator - 
Leonhardt 
generalny sekretarz, 


Siegl 


generalny radca. 


*, Artykuł XIV statutów Banku austryacko-węgierskiego, ustęp I: W walnych zgromadzeniach 
„Sanku austryaeko węgierskiego uczestniczyć mogą tylko obywatete austr. i węg. 

Artykuł XV statutów: Od uczestnictwa w walnem zgromadzeniu jest wyłączony : 

a) kto nie używa w zupełności praw obywatelskich, mianowicie zaś ten do czy- 
jego majątku otwarto postępowanie krydalne, dopóki się nie skończy; 

b) kto w skutek wyroku sądu karnego ograniczony jest w swoieh prawach eywil- 
nych, politycznych lub ezei, doróki trwa to ograniczenie. 

Artykuł XVIII statutów: Każdy członek walnego zgromadzenia przybyć może tylko we wła- 
snej esobie i nie może przysłać pełnomocnika, a w obradach i rozstrzygnieniach, 
chociażby uczestniczył w rozprawach w rozmaitych przymiotach, ma tylko jeden głos. 

Artykuł XIX statutów: Gdy akcye opiewają na osoby prawne, na kobiety lub więcej uczestników, 
ten mosen jest przybyś na walne zgromadzenie i wykonać prawo głosowania, kto 
okaże pełnomocnictwo właścicieli akcyj, o ile ci są obywatelami austryackimi lub 
węgierskimi, Pełnomocnicy jednak powinni być na mocy osobistych przymiotów (ar- 


tykuły 14 i 15), wyjąwszy posiadanie akcyj, uzdolnieni do uczestniczenia w walnem 
zgremadzeniu, 


|PaTa sa a aTatat ata atatar aa 
2 Dia właścicieli bydła! 


Podeza: karmienia kartofiami bydła, 
[4 zdarzają się częste wypadki udławienia iz y, 
braku przyrządu do usunięcia kartofii z gar- | 

£ dzieli wołu lub krowy zmuszonym się bywa g | 
¢ dobić. Kto chce tego uniknąć, niech zamówi | 
1 


Przyrząd gumowy (kauczukowy) ©, 


dla bydła. | 


6347 t, klgr. Herbaty familijnej . 3 zł. 


Alojzego Hubnera 
we Lwowie ul. Karola Ludwika L, 18. 9 
a AR A M e A M 


JE OOGOOGOOOGOCR 
KODEKS ROBOTNICZY 


czyli 6401 
Robotnicze ustawy austryackie 
zestawione i objaśnione przez Michała Koczyfńskiego, b. profesora 
Uniw Jagiell. (Kraków, 1890, 8vo, 15 ark. dr, X i 223 str.) do na- 
bycia w drukarni Wł. L. Auczyca i Sp. w Krakowie po cenie Sy 
1 zł. 20 et. w. a. w 
g H EEEEEEEEEEEEEIA 


Każdy amator papierosów powinien żądać tylko „ua Comćte'*' naj- | 
ciensze bibułki i tutki cygaretowe z Wystawy Paryskiej 
zupełnie nieszkodliwe 
1000 tutek „La Comóte* zł. 1.20 
1 pudełko bibułek 60/120 zł. 3.— 


Wyłączny skład dla Austryi BRACIA ELSTER 


Lwów, uł. Sykstuska L. 3, filia plac Kapitulny L. 3. 
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JAN IHNATOWICZ 


e 6361 
niezawodne i wypróbowane środki kosmetyczne 
odszczególnione 10 medalami zasługi i 2 dyplomami honorowymi. 

H t to naje i najdelikatniej ozka ryżowa, jemni 
PUDER książęcy. pozyg: do twarzy. nadaje pikis, matarslog białość'i Jest nieo- 


cenionym środkiem do upiekszenia twarzy. — Pudełko małe pudru białego 60 ct., większe 1 zł. 
z łabędzikiem zł. 1.59. Różowy dla blondynek i kremowy dla szatynek i brunetek, małe pudełko 
po 70 ct., większe zł, 1.20, z łabędzikiem zł. 1.60, 


usuwa Z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierzehnienie i łuszczenie 
WODA fiołkowa skóry, wygładza zmarszeżki, pory i dołki ospowe. Twarz odówieża, 
wybiela i wydelikaca. — Cena I zł. w. a. 


WA LENTIN najsilniejsze wypadanie włosow wstrzymuje, cobuiki włosowe wzmacnia i do 
wytwarzania włosów pobudza — ena flakonu 3 zł Pół fiakonu zł, 1.60 

r | A niszawodny środek na wygubienię nagniotków. 

CEZARTIN "ow koik m mypshienis nagniotkąy 


WU Pudaiko 40 er 
NIGRETINA wyborny środek do natycamiastowego farbowania włosów na trwały i piękny 
kolor czarny lub ciemny. — Cena 1 zł. 
Nabyć można we LWOWIE w sklepach własnych: ulicą Kopernika L. 3 i ulica Halicka 
róg Wałowej L. 25, w KRAKOWIE Sukiennice L. 30, w CZERNIOWCACH Rynek L, 2, oraz 
we wszystkich pierwszorzędnych sklepach i aptekach. 
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l Kantor wymiany Y 
Mc. k. uprz. gal. akcyj. Banku hipotecznego% 


Bi kupuje i sprzedaje wszystkie efekta i monety po kursie Ñ, 
dziennym najdokładniejszym nie licząc żadnej prowizyi. $ 
Jako dobrą i pewną lokacyę poleca 

4: pre. listy hipoteczne 

5 pre. listy hipoteczne premiowane 

5 pre. listy hipoteczne bez premii 

t 4, pre. listy Towarz. kredytowego ziemskiego 

( 4, pre. listy Banku krajowego 

ET pre. pożyczkę krajową galieyjską 

4 pre. pożyczkę propinacyjną galicyjską 

5 pre. pożyczkę propinacyjną bukowińską 

4'/, pre. pożyczkę węgierskiej kolei państwowej 

4:/, pre. jożyczkę prepinacyjną węgierską 

4 pre. węgierskie Obligacye indemnizacyjne, 

które to papiery Kantor wymiany Banku hipotecznego zawsze nabywa i sprzedaje 

po cenach najkorzystmiejszych. 

Uwaga: Kantor wywiany Banku hipotecznego przyjmuje od P. T. kupujących wszelkie wylo- 
sowane a już płatne miejscowe papiery wartościowa, tudzież zapadłe kupony za 
gotówkę, bez wszelkiego potrącenia, zań zamiejscowe, jedynie za potrącenim rze- 
czywistych kosztów. 

Do efektów, u których wyczerpały się kupony, dostarcza nowych arkuszy kuponowych, za 

zwrotem kosztów, które sam ponosi. 6292 
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Kupcom odsiępuje się AA 
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loder auch der gesammten Heilkunde sein 
6346 |! und wird bemerkt, dass Fachoperateure den 
- Vorzug vor and-ren Bewerbern haben 
| werden. A 
i Dies lben müssen ferner der deutschen 
vnd polnischen Sprache vollkommen mächtig 


Na sprzedaż 


willa z ogrodem 
Lwów, ul. Piekarska L. 11. 


L 5976 


(6598 1—8) 
Concurs. 


Die auf diese D enstesstelle Reflecti- 
renden haben ihre vorschriftsmassig instru- 
irten Gesuche unter Nachweis der wissen- 
schaftlichen Befähigung, der bisher im śrzt- 
lichen Berufe geleisteten Dienste, dann des 
Aiters und Standes, bis 15 November d. J. 
beim gefertigten Magistrate einzubringen. 

Magistrat Biala 


Bei dem hierertigen öffentlichen Kran- 
kenhause ist die Stelle eines Secundararzten 
mit welcher ein fixer Jahresgehalt von 350 
fi. ö W. verbuuden ist, zu besetzen. 


Die Bewerber um diese 'Dienstesstelle am 20 Oktober 189 
gollen Doctoren der Medizin und į Chirurgie Der TANA 


Z Drukarai Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego L. 12 dom Wernera. 


1; klgr. Souchong . 


sein, und ihren Wohnsitz in Biala nehmen. ; 


(Zarządca Władysław J. Weber.) 


Chińsko-rossyjska herbata zupełnie świeża 


ze zbioru majowego 1890 (starszej niema) 
miłej woni, w 


czystym smaku i ciemno naciągająca poleca handel 


KAROLA BAŁŁABANA pod „Złotym Kogutem“ we Lwowie ul. Halicka 1. 23 


Zbiór majowy 1890 roku. 


Moscau 4 zł. 1, klgr. Imperial 


ią klgr. Melange de SE) ö 
do. « Riz u, klgr. Wysiewek własnych 1 zł. 60 et. 


zł 


W największym wyborze i najtańsze 


| | 
Wieńce grobowe 
poleca handel kwiatów 


J. Stachiewicza 
we Lwowie, plac Maryacki 1. 11. 


Posyłki na prowincję uskuteczniają się odwrotną pocztą. 6841 


Najlepszej jakości 
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i 
BIELIZNĘ STOŁOWĄ 
oraz wszelkie artykuły w ten zakres wchodzące 


poleca znany sizład. 
ces. król uprzyw, fabryka 


ED. OBERLEITHNERA SYNÓW 


we Lwowie, 
plac Maryachki IL. 8. 
Ceny fakryczne. 
Cennik na żądanie 
gratis i franko. 


6006 


Wezwanie do przedpłaty. 
DZZZZZEZZECZZEZZÓZZOZZZZZZZYZŻ OZ Z ZZ ZZO ZEL ZZOZ ZZL A 
Nakładem K. KOZŁOWSKIEGO, Poznań, wyszedł pierwszy zeszyt dzieła 


Malowniczy opis Polski 


czyli 
Geografia ojczystego kraju 
4 ułożył ''57,% Chociszewski. 


: Gruntowne poznanie kraju naszego jest ;ednym z pierwszych obowi 
bowiem”, jak pisze Libelt, „miłość do esłej ziemi ojozystej, gdy ją dokładnie poznamy,“ 
Do Tozpowszechnienia nauki ojczystej geografii, przyczynić się mogą bardzo popularne dzieła, opi- 
sujące nasz kraj w sposób zajmujący. Otóż zadaniu temu ma odpowiedzieć „Malowniczy opis Polski” 
Całe dzieło składać się będzie z trzech części. a 
d ZESZYT L zawiera na 96 stronach interesujący opis naszych rzek, gór, kopalin, płodów zwie'rąt 
it. d., dalej mapkę fisyezno-etnograficzną i 23 starannie odbitych rycin. ' 
ZESZYT N. obszerniejszy od poprzedniego i bogato ozdobiony obrazkami, zawiera etnografią Au- 
bo RE A RA Piere aajomladgi i pamiątkowe obchody z dawnych czasów, Przesuwaja się tu 
oiejno: cpo!anie, Kujawiacy, Mazur awi i i z 
yi OAI hajjerć pi Y, Krakowiacy, Sandomierzanie, Górale, Kaszuby, Sziąracy, Hu- 
„5 |. zawierać będzie geografię historyczno-polityczną, 2 mapy Polski iny. 
, P ZEDPŁATA na całe dzieło Rodi 2 zł., zá co R e ir i + 3 zł. 60 ct, w le- 
pszej oprawie 2 zł. 70 ot. — Ceu» po wyjściu dzieła zostanie podwyższoną. 
rzedpłatę nadsyłać należy pod adresem; 


K. KOZŁOWSKI, Poznań, ul. Długa 8. 


zków narodowych, „wamożemy 


0868 


L. 1840 (8085) 


Ogłoszenie. 


Rozpisuje się licytacya przez oferty na dostawę szpitalowi krajowemu powszechne- 
A. wa Lwowie w 1891 roku następujących artykułów z oznaczeniem w przybliżeniu 
ilości rocznie : 


1. Mięsa wołowego i cielęcego Ę 55.000 klgr. 
2. Słoniny i smalcu , A « . 5000 , 
3. Mąki pszennej nr. 1, 2, 6 i grysiku 20.000 
4, Mąki kukurudzianej i breczanej . - A 4.000 
5. Krup krakowskich, hreczanych, jęczmiennych, jaglanych 
i perłowych à ; ? à à : . 23.000 ,„ 
6. Fasoli średniej i grochu żółtego ; : LATS 4.000 , 
7. Soli kuchennej : i : X : : . 6.000 , 
8. Ryżu ; . ś ; 3 o -. 5.000 ,„ 
9. Cukru . A ' K : 4 : . 4500 ,„ 
10. Kawy lepszej i gorszej ; ; c . + 2.200 , 
11. Pieczywo: a) bułek pszennych 5 » 21.000 , 
b) bułek czerstwych . ź 1.500 , 
e) chleba żytniego 49000 , 
12. Drzewa opałowego: a) bukowego : i ; . 1.100 metr sześć, 
| b) brzozowego ; = ` A 600 , A 
| e) sosnowego - - : - 500 , 
| 18. Słomy żytniej w okłotach : r ; 3 . 80.000 klgr. 
14. Nafty . . . . U . . 6.000 n 
15. Mydła do prania FA S > z į : 1.600 , 
| > J6. Roboty szklarskie (licząc od metra kwadr. szklenia z okitowaniem) 


Wszystkie artykuły powinny być w najlepszych gatunkach. 


| Próbki opieczętowane ryżu, eukru, kawy i krup należy dołączyć do oferty. 


i Mięso i pieczywo będą dostawiane codziennie w oznaczonych godzinach i ilościach 
inne zaś artykuły w miarę zażądania i w ilościach przez zarząd szpitala oznaczonych. 
i Bliższe objaśnienia udzielać będzie zarząd szpitala. 
| Na pieczywo należy podawać ceny od wagi kilograma w stosunku do cen męki. 
j Oferty opieczętowane i należycie ostemplowane przy dołączeniu wadyum 5 pre od 
całej rocznej dostawy, należy składać na ręce dyrekcyi szpitala do dnia 6 listopada rb. 
i w tymże samym dniu t. j. 6 listopada o godzinie l1 z rana w kancelaryi dyrekcyi 
szpitala, oferty publicznie zostaną otworzone, a następnie przeprowadzoną będzie ustna 
pertraktacya. 

Do kontraktu wymagana będzie kaucya w wysokości 10 pre. od całej rocznej dostawy. 


| Z Dyrekcyi szpitala powszechnego krajowego 
Lwów dnia 14 października 1890. 
Papier z fabryki papieru Fiałkowskich. 


